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CZĘŚĆ URZĘDOWA
Jego ces. i król. Apostolska Mość ra­

czył Najwyższem pismem odręcznem z dnia 
26 kwietnia b. r. nadać najmiłościwiej Ar­
cybiskupowi w Zadarze, Grzegorzowi K a j­
ce vi c o w i, oraz księciu Arcybiskupowi w Oło­
muńcu, dr. Teodorowi Ko l in o w i, godność 
tajnych radców z uwolnieniem od taksy.

Jego ces. i król. Apostolska Mość ra­
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 17 
kwietnia b. r. najmiłościwiej nadać radcy mi - 
nisteryalnemu w Ministerstwie sprawiedliwo­
ści, dr. Franciszkowi K l e i n  ow i, tytuł zwy­
czajnego profesora Uniwersytetu i pozwolić, 
ażeby w charakterze honorowego profesora 
wykładał w Uniwersytecie w Wiedniu pro­
cedurę cywilną i prawo rzymskie.

Jego ces. i król. Apostolska Mość ra­
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 22 
kwietnia b. r. zamianować najmiłościwiej pry­
watnego docenta, dr. Kazimierza Ż ó r a w- 
s k ie  go, nadzwyczajnym profesorem mate­
matyki na Uniwersytecie w Krakowie.

Obwieszczenie.
Ponieważ zaraza pyskowo-racicowa bli­

ską jest wygaśnięcia w Salcburgu, Styryi i 
na Szląsku, c. k. Namiestnictwo znosi zakaz 
wprowadzania zwiorząt racicowych (bydła ro­
gatego, owiec, kóz i świń) z tych krajów do 
Galieyi, wydany roznorządzeniem z dnia 25 
marca b. r. 1. 24.237, utrzymując go nadal 
w moćy względem Austryi niższej, Czech i 
Morawy.

Co się podaje do powszechnej wiado­
mości.

Z c. k. Namiestnictwa.

Obwieszczenie.
C. k. Kząd krajowy w Opawie wzbro­

nił rozporządzeniem z dnia 21 kwietnia b. r.
1. 7.066 przywozić i przypędzać zwierzęta 
przeżuwające (bydło rogate, owce i kozyj do 
Szląska z politycznego powiatu skałackiego, 
zamkniętego tut. rozporządzeniem z dnia 9 
kwietnia b. r. 1. 29.664 z powodu zarazy 
pyskowo-raeicowej.

Co się podaje do powszechnej wiado­
mości.

Z c. k. Namiestnictwa.

CZĘŚĆ IIEURZĘDOWA
Lwów, 3 maja.

Po raz szósty z rzędu obchodzili robo­
tnicy obecnie swoje doroczne „święto majo­
we.* Gdy w roku 1889 kongres socyalnych 
demokratów w Paryżu powziął uchwałę, aże­
by klasa robotnicza wszystkich cywilizowa­
nych krajów święciła dzień pierwszego maja, 
gdy po raz pierwszy rzucono wówczas hasło, 
aby w tym dniu, na znak solidarności robo­
tników, w pośrodku tygodnia zawiesić pracę: 
zdawało się, że istotnie przyjdzie do spróbo­
wania sił między pracodawcami a robotnika­
mi i z niepokojem oczekiwano nadejścia kry­
tycznej-chwili. Obecnie zbliżanie się pierw­
szego maja nikogo nie napawa trwogą, — a 
dzień ten, jak poucza także tegoroczne do­
świadczenie, mija z reguły w zupełnym spoko­
ju, oczekiwany i żegnany przez „bourżoazyę*, 
przeciw której ma być demonstracyą z zu­
pełnie chłodną obojętnością.

Jeżeli jednak dotychczasowe doświad­
czenie nauczyło „bourżoazyę", że nie ma po­
wodu żywić obaw z powodu święta robotni­
czego, to równocześnie przyniosło ono auto­
rom pomysłu tego święta, oraz całej socyal- 
nej demokracyi gorzkie rozczarowanie, a przy- 
tem poważnie stępiło ostrze samej broni, ja ­
ką „święto majowe" miało być w walce eko­
nomicznej i społecznej w rękach robotników. 
Przedewszystkiem bowiem nauczyło ono, że

owa „niesłychana międzynarodowa solidar­
ność proletaryuszów*, którą według pierwo­
tnego hasła święto to miało stwierdzić, jest 
mrzonką, żyjącą tylko w wyobraźni przywód­
ców socyalistycznych; podobnie bowiem jak 
w roku bieżącym, także i w latach poprze­
dnich nigdy robotnicy, nie już we „wszyst­
kich krajach cywilizowanych", lecz choćby 
w jednym tylko kraju, nie świątkowali wszys­
cy i solidarnie. Objaw ten jest jednak nie tyl­
ko dowodem braku solidarności międy robo 
tnikami; znaczenie jego sięga głębiej, bo 
świadczy on wymownie także o tern, iż po­
między robotnikami nie ma zasadniczej zgo­
dy co do sposobów i środków, przy których 
pomocy należy staczać „walkę klasową.“ 
Zwolna też zrozumieli to robotnicy sami i 
widząc, że zgodność w sprawie święcenia 
1 maja nie da się osiągnąć, zarząd n. p. so- 
cyalnej demokracyi w Niemczech z góry 
zwolnił robotników od obowiązkowego świę­
cenia tego dnia. Wielu poważniejszego zakroju 
przywódców socyalistycznych, przyznaje 
wprost, że myśl święcenia pierwszego maja 
doznała zupełnego niepowodzenia ; narzekają 
oni, iż szerokie masy robotników albo są 
zgoła obojętne dla tej myśli, albo też zapo­
minając o jej istotnej tendencyi, wolą w dniu 
1 maja pić, bawić się i tańczyć, aniżeli słu­
chać patetycznych przemówień o znaczeniu 
ośmiogodzinnej pracy dziennej lub o reformie 
wyborczej. Zresztą te dwa główne punkta 
programu zgromadzeń, odbywanych w dniu 
1 maja, t. j. ośmiogodzinna praca dzienna i 
reforma wyborcza w duchu prawa „powsze­
chnego, równego i bezpośredniego głosowa­
nia", również nie wywierają już dzisiaj na 
masy robotnicze takiego magicznego wraże­
nia, jakie wywierały niegdyś; robotnicy sami 
są dzisiaj albo wprost przeciwni skróceniu 
dziennego zajęcia do 8 godzin, albo też wiedzą, 
iż żądanie to jest ze względów czysto rzeczo­
wych w wielu wypadkach wprost absurdem: 
co do reformy wyborczej zaś muszą przyzwy­
czaić się zwolna do myśli, iż chodzi tu nie 
tylko o zadowolenie ich praw lub zgoła ich 
fantazyi, lecz także o ważne prawa innych 
klas, oraz o dobro państw całych.

Tak więc myśl święta majowego, cho­
ciaż tak młoda, przeżyła się już, a dumne 
słowa, rzucane w r. 1889 robotnikom, przez

Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 cen­
tów, kilkorazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza.

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj­
muje wyłącznie biuro dzienników Ludwika Plohna, 
ulica Karola Ludwika 1. 9; we Francyi, w Paryżu 
wyłącznie agencya pana Adama, Boulevard Raspail 
Nr. 105 bis.

ich przywódców jako pobudka: Alle B a­
der stehen still, wenn dein starker Arm  es 
w ill! — okazały się czczą przechwałką. Sfe­
ry robotnicze poczynają tymczasem przycho­
dzić zwolna same do przekonania, iż spokoj­
ne postępowanie może doprowadzić je prę­
dzej do celu niż bezmyślne demonstracye, 
z drugiej strony zaś wszystkie czynniki de­
cydujące, jak władey, rządy i parlamenta do­
kładają także usiłowań, ażeby uczynić za­
dość słusznym i uzasadnionym żądaniom ro­
botników.

Sprawy krajowe.
(Odpisywanie prestacyj szkolnych w rasie 

opróżnienia posady nauczycielskiej).

(§) Od pewnego czasu pojawiały się za­
żalenia gmin, a nawet w Sejmie krajowym 
podniesiono- że prestacye na płace nauczy­
cieli bywają ściągane od stron konkurują­
cych do utrzymania szkoły ludowej także w 
czasie, gdy posada nauczyciela jest opróżnio­
ną. Oelem zapobieżenia podobnym zażaleniom 
na przyszłość, postanowiła Rada szkolna kra­
jowa jeszcze na mocy ustawy dawniejszej z 
roku 1889, aby Rady szkolne okręgowe 
wszelkie opróżnione posady nauczycielskie 
utrzymywały zawsze w dokładnej ewidencji 
i po upływie trzech miesięcy od czasu opró­
żnienia, to jest po potrąceniu interkalarnej 
należytości dla krajowego funduszu szkolnego 
emerytalnego, zarządzały wstrzymanie dal­
szego poboru prestacyj na płace nauczycieli 
od stron konkurencyjnych, aż do dnia pono­
wnego obsadzenia opróżnionej posady, o czem 
interesowane strony mają być zawiadomione. 
Ewentualny zwrot nadpłaconych prestacyj, o 
ile nie zostanie użyty na pokrycie zaległej 
prestacyi za czas ubiegły, może Rada szkol­
na okręgowa na żądanie tych stron zaasy- 
gnować w gotówce z funduszu szkolnego o- 
kręgowego, w przeciwnym zaś razie ma być 
nadpłacona kwota użytą na rachunki przy­
szłej faktycznej należytości. Dopiero po po- 
nownem obsadzeniu posady należy od dnia 
zaasygnowania płacy nauczycielowi zarządzić

LISTY LITERACKO - ARTYSTYCZNE
2 i

ONowelle Goimilickiego. — Dygasińskiego. — 
K • — Erotyka w powieści. — Hajota. — 

rzyżanowski. — Powieść Zacharyasicwicza. — 
Powieść Konara).

(Dokończenie).

0 ; Rzecz szczególna, a może naturalna, że 
Ried01 hyły i są kobiety piszące,
g -v autorowie unikają świadomie tematów, 
auto3̂ C.ye*' Przee'w moralności publicznej, 
dalel ma-^ tJ m wz8'M em sumienie
nas y,° Szersze- Nie autorowie wprowadzili do 
parij jjtaino.ść naturalizmu, lecz autorka — 
sie v P°^ska ; nie powieściopisarze lubują 
Pisarki c^ 0ro^ !iwej erotyce, lecz powieścio-

zachi bu rzen ia  w warszawskiej prasie
wie<?-Waweze.i wywołały dwie powieści nie- 
żanow!i: - Haioty »I(‘h Syn“ i Anatola Krzy- 
I{rz . sl£iego „Za cudze winy.“ 1 Hajota i 
moi-;1anf?wski zg°i’szy!y gorliwców, purystów, 
odma/ ’ ztnysłowością tematów. Pierwsza 
artysi° Wa â romans mężatki z dyletantem 
tkj. ' 3  Jruga wydała córkę za kochanka ma- 

‘ lament między moralistami, 
b o w ip ^ rr  za wiele tego oburzenia, ani
iściły ani Krzyżanowski nie dopu-

§ takiego czynu, któryby zasługiwał

na chłostę publiczną. Powieści ich są ro­
mansami, jak tysiące innych. i me wnoszą 
do belletrystyki żadnego nowego pierwiastku 
„gorszącego.* Ten sam temat opracowań 
Francuzi, Niemcy, Włosi, Skandynawi i nie 
raz, nie dwa , nie trzy, i nikt się temu nie 
dziwi. Wszakże romanse francuskie „idą* u 
nas w handlu tak samo, jak polskie, przeto 
nie jest nam obcą erotyka, chociażby naj- 
wyuzdańsza.

A „wyuzdania* zmysłowego, polegają­
cego na malowaniu scen lubieżnych, na od­
twarzaniu strony fizjologicznej miłości, nie­
ma zgoła w powieściach inkryminowanych. 
Są tylko fakty wiarołornstwa i wolnego ro­
mansu bez sytuacyj drażliwych.

Nie wybór tematu należy zarzucić Ha- 
joeie i Krzyżanowskiemu, lecz jego opraco­
wanie. Czytaliśmy już tyle romansów z wia- 
rołom stw am i, iż zająć mogłoby nas tylko 
dzieło niezwykłego talentu , tego zaś talentu 
niezwykłego, któryby olśniewał i ogrzewał, 
poskąpił los autorkom „Ich syna* i „Za cu­
dze winy."

Kobieta zresztą, licząca się staranniej 
z sytuacyami i słowami od p. Zapolskiej, u- 
nikająca naturalizmu, znajduje się wobec te 
matu erotycznego w położeniu dyplomaty, 
skrępowaneg° tajemnicą stanu. Ponieważ tego 
co potrzeba, mówić nie chce, przeto wycho­
dzą sceny „najciekawsze* zawsze blado, na 
czem całość oczywiście nie zyskuje. W ta­
kich razach lepiej nie dotykać przedmiotów, 
których nie można wyczerpać i należycie o-
świetlić.

Aufcorem-obywatelem w najlepszem ro­
zumieniu jest u nas Jan Zacharyasiewicz. j

którego powieść p. t. „Chleb" Dależy do no­
wości bieżącego sezonu.

 ̂ Tłem „Chleba* Zacharyasiewicza są 
współczesne stosunki poznańskie.

Leliwici roztrwonili majątek i muszą go 
oddać komisyi kolonizacyjnej. Tracąc Wierz­
bowe przez licytacyę publiczną, nietylko wyj­
dą sami bez grosza, ale skrzywdzą jeszcze 
wierzycieli, znajdujących się na ogonie hi­
poteki ; sprzedając zaś wieś kom isyi, zapłacą 
długi i ocalą dla siebie jakiś fundusz.

Uczynił więc Witold Leliwita, co czyni 
od lat kilku wielu do niego podobnych Po- 
znariczyków. Oddał gniazdo rodzinne komi­
syi kolonizacyjnej, a z resztą ocalonych pie 
niędzy poszedł szukać nie ehleba ciężkiego, 
lecz łatwego, nie pracy, lecz karyery.

Dużo starania włożył Zacharyasiewicz 
w podmalowanie t ł a , które zbadał dokładnie 
na miejscu. Jego Berlin wychodzi plastycznie, 
prawdziwy w ogólnym rysunku i w szczegó­
łach.

Zgryźliwa krytyka, zastosowana do Za­
charyasiewicza, byłaby nieprzyzwoitością, we­
teranom bowiem literatury należy się od 
młodszych zawsze cześć dla ich pracy dłu­
goletniej.

Do lepszych powieści czasów ostatnich 
należą „Siostry Malinowskie* p. Alfreda Ko­
nara, młodego autora, nie odznaczającego się 
płodnością, ale zawsze bardzo starannego pod 
względem technicznym.

Jego „Siostry Malinowskie*, studyum 
obyczajów i zwyczajów warszawskich, należy 
do rodzaju powieści mieszczańskich. Okre­
ślenie to nie odnosi się tylko do obrazów, od- 
twarzająch mieszczan, we wszystkich bowiem 
sferach napotyka się jednostki, których po­

stępowaniem kierują pojęcia i cele „mie­
szczańskie*, czyli jak się Niemcy wyrażają, 
filisterskie.

Nie pochodzenie, majątek, stanowisko, 
zawód i t. d. oznaczają „mieszczucha*, lecz 
treść wewnętrzna danej jednostki. „Mie­
szczuchem* można być na szczytach spo­
łecznych, jak naturą szlachetniejszą, szerszą, 
głębszą, w nizinach. Nawet w pośród litera­
tów i artystów, których wrodzone tęsknoty i 
przeczucia powinny wznieść ponad zdawkowe 
cele pospolitości, znajdują się dusze filister­
skie, trzeźwe, liczące się jedynie z warun­
kami chwili.

„Mieszczuchami* w pełnem rozumieniu 
są główne typy „Sióstr Malinowskich*, my­
śli ich bowiem i uczucia obracają się przez 
całe życie w kółku celów pospolitych. Nikt 
z rodziny Malinowskich nie umie gorąco ko­
chać, modlić się szczerze, zachwycić się pię­
knem czy dobrem. Co nie zmierza do jakie­
goś celu praktycznego, to nie ma dla nich 
żadnej wartości.

„Siostry Malinowskie* są satyrą spo­
łeczną, napisaną przez autora szlachetnych 
tendencyi.

Jako technik artystyczny należy p. Ko­
nar do rodziny obserwatorów przedmiotowych, 
wkładających dużo starania w szczegóły. Me­
toda ta ma do siebie, iż nuży zbytnią dro- 
biazgowością opisowości, która przygniata 
charaktery i czynność. Zwłaszcza w drugiej 
połowie „Sióstr Malinowskich* czuć, iż ubogi 
inateryał nie wystarczył na wypełnienie prze­
szło trzystu stronnic.

Teodor Jeske-Choiński.



ponownie przypis i pobór prestacyj od stron 
konkurencyjnych.

Przepisy rozporządzenia Kady szkol­
nej krajowej, o ile się odnosiły do odpisania 
prestacyj stronom konkurencyjnym, mogą 
mieó zastosowanie właściwie tylko do szkół 
o jednym nauczycielu etatowym i to tylko 
wtedy, gdy nie ma w tej szkole nauczyciela 
nadetatowego, w szkołach bowiem dwu i 
więcej klasowych mogłyby te postanowienia 
być zastosowane dopiero wtedy, gdyby wszyst­
kie posady nauczycielskie równocześnie o- 
próżnione były, czego przypuścić niepodobna.

Na podstawie nowej ustawy krajowej 
o zakładaniu i utrzymywaniu publicznych 
szkół ludowych z r. 1894 przypis prestacyj 
należy do Wydziału krajowego.

Rada szkolna krajowa wydała przeto 
Eadom szkolnym okręgowym polecenie, ażeby 
celem zarządzenia odpisania prestacyj stron 
konkurencyjnych na płace nauczycieli w nie­
czynnych szkołach ludowych, udzieliły bez­
zwłocznie Wydziałowi krajowemu: 1. wykaz 
zorganizowanych szkół w tamtejszym okręgu, 
które mimo oznaczonego terminu dotychczas 
nie weszły jeszcze w życie ; 2. wykaz szkół 
czasowo nieczynnych obecnie dłużej niż trzy 
miesiące i aby na przyszłość również donosiły 
Wydziałowi krajowemu, jeżeli które szkoły 
będą nieczynne dłużej niż 3 miesiące, gdzie 
zatem należy się stronom zwrot prestacyi na 
płace nauczycieli, po odtrąceniu trzymiesię­
cznej interkalarnej należytości.

Koło polskie.
Na posiedzeniu Koła polskiego w dniu 

1 maja, poseł Czecz wniósł, aby posłowie 
polscy zainterpelowali w Izbie posłów Eady 
państwa Pana Ministra skarbu w następują­
cej sprawie:

„Bumistrz miasta Białej, dr. Eosner, na 
zgromadzeniu niemieckiego „Btirgervereinu“ 
w Białej twierdził: „że zbadawszy kwestyę 
podatków w Białej i przyszedłszy do przeko­
nania, że miasto Biała jest przeciążone po­
datkami, poczynił kroki w celu usunięcia te­
go stanu i udało mu się uzyskać rozporzą­
dzenie, na mocy którego żaden podatek w 
Białej przypisanym być nie może bez po­
przedniego zasiągnięcia opinii magistratu 
bialskiego. Przeto, kto sądzi w Białej, że jest 
za wysoko opodatkowany, powinien wnieść 
podanie do magistratu, który sprawę zbada 
za pomocą mężów zaufania, a względnie za 
pomocą komisyi szacunkowej i opinię swoją 
c. k. starostwu zakomunikuje. Twierdził da­
lej, że inspektorat jest obowiązany zastoso­
wać się do opinii magistratu.“

Przez takie rozporządzenie — mówił 
p. Czecz według korespondenta Czasu — je­
żeli rzeczywiście wydane zostało, zniszczo- 
nemby było równomierne rozłożenie podat­
ków i w mieście Białej istniałyby odrębne 
zasady co do rozłożenia podatków. Przeto na­
leży interpelować Pana M inistra skarbu, czy 
istotnie wydane zostało takie rozporządzenie, 
zaprowadzające w Białej wyjątkowe zasady 
co do przeprowadzenia wymiaru podatków i

6)

JET T A T U R A
(Naśladowanie z francuskiego).

II.
(Ciąg dalszy).

Eóżowe kwiaty brzoskwini zwiędły i o- 
padły, wielkie żółte i błękitne irysy zakwitły 
nad brzegami strumyków, pęki winnej lato­
rośli rozwijać się zaczęły; jeszcze dni kilka, 
a wszystkie dzwony radośnym dźwiękiem o- 
głoszą światu Zmartwychwstanie.

Skończyły się wędrówki trzód ! nie ma 
już nadzie i!

— Dzisiaj jest jarm ark na orzechy w 
San-Lazzaro , rzekła jej dnia pewnego Toni- 
na. Chodź ze m ną! Nie śmiem iść sama, bo 
la mamma nie byłaby zadowolona, a nie mam 
nikogo, ktoby mi towarzyszył. Ponieważ nie 
masz co wziąć na siebie, pożyczę ci moją 
chusteczkę żółtą w liliowe róże, czerwone 
pończochy i zielony fartuszek. Zobaczysz jak 
tam zabawnie. Pełno będzie ludzi, — i do­
dała cichym głosem : — spotkam tam Gep- 
pina.

Eosina nie imała ochoty przyjąć pro- 
pozycyi.

— A jeżeli przez ten czas trzody będą 
przechodzić ? rzekła.

— W łaśnie to jest na ich drodze !
Przystała więc wzdychając.
Kilka sklepików z orzechami, ustawio­

nych prowizorycznie w około kościoła, stano­
wiło materyalną część jarmarku, ale to, co 
się mówiło w około tych sklepików najwię-

co zamierza Pan Minister uczynić, aby tę wy­
jątkową odrębność usunąć?

Po przemówieniach kilku posłów, po­
pierających ten w niosek, Koło uchwaliło 
przedłożyć w Izbie interpelacyę , zapropono­
waną przez pos. Czecza.

Następnie poseł ks. Ohotkowski poru­
szył sprawę odstąpionych komisyi budżeto­
wej petycyj gmin powiatów wielickiego i 
chrzanowskiego, zniszczonych powtarzającemu 
się klęskami elementarnemi i proszących o po­
moc ze skarbu Państwa. — Mówca zapytał 
członków Koła, zasiadających w komisyi bu­
dżetowej, czy komisya przedłożyła już w tej 
sprawie jakie wnioski?

Posłowie zasiadający w komisyi budże­
towej odpowiedzieli, iż Ministerstwo spraw 
wewnętrznych zażądało od władz miejsco­
wych sprawozdań co do rozmiarów zniszcze­
nia, zrządzonego przez klęski elem entarne w 
tych gminach.

Wskutek wiadomości telegraficznej o 
zniszczeniu miasta Wojnicza przez pożar — 
Koło postanowiło przedłożyć Izbie wniosek o 
pomoc skarbu Państwa dla mieszkańców te ­
go miasta. Zarazem poleciło Koło posłowi z 
powiatu brzeskiego, w którym leży m. Woj­
nicz, p. Włodkowi, aby telegraficznie zasię­
gnął bliższych wiadomości o tym pożarze i 
ułożył wspomniany wniosek.

Koło przystąpiło następnie do ogólnych 
rozpraw nad trzecim działem projektu refor­
my podatkowej, mianowieie nad projektem 
ustawy o podatku rentowym, czyli o podatku 
od dochodu z kapitałów ruchomych.

Poseł Kraiński żądał, aby starać się o 
zupełne uwolnienie od podatku rentowego 
listów zastawnych galicyjskiego Towarzystwa 
kredytowego ziemskiego. Nad tą sprawą wy­
wiązała się dłuższa dyskusya, w której za­
bierało głos wielu mówców.

Po zamknięciu rozpraw ogólnych nad 
projektem ustawy o podatku rentowym, przy­
stąpiono do głosowania i postanowiono: 1) 
Wejść w szczegółową dyskusyę nad postano­
wieniami tego projektu. 2) Uchwalono wnio­
sek posła Abrahamowicza, upoważniający 
posłów Byka, Ozaykowskiego i Kraińskiego 
do rokowań z innemi stronnictwami o prze­
prowadzenie uwolnienia lub dalszego zniże­
nia podatku rentowego od kuponów listów 
zast. Tow. kred. ziem. bez równoczesnego 
uwolnienia lub zniżenia tegoż podatku od 
innych kapitałów ruchomych. 3) Wybrano 
oddzielną komisyę, złożoną z posłów : Piniń- 
skiego, Abrahamowicza Eugeniusza i Lewic­
kiego dla szczegółowego zbadania prawa, na 
rpocy którego uwolnione były od podatku 
kuponowego kupony listów zast. Tow. kred. 
ziem. i kilkunastu innych instytucyj.

Wśród dyskusyi nad powyższą sprawą 
poseł ks. Ohotkowski przedstawił, że wielu 
księży, oprócz podatków, które opłacają za­
równo z innymi obywatelami kraju, płacą 
także dodatek do funduszu religijnego. Zapo­
wiedział przeto wniosek, aby Koło starało 
się, iżby przy uregulowaniu kongruy uwol­
niono księży od opłacania wspomnianego do­
datku.

kszym było pociągiem i jedynym celem ze­
brania. Droga założona była workami, cią­
gnionymi przez białe woły, birroccini, małemi 
karyolkami, uży wanemi przez dzierżawców i za­
możniejszych rolników, zaprzęgami kucharzy, 
przybyłych z sąsiednich will i domów na 
zakupno prowiantów; wszyscy ci ludzie uwa­
żali sobie za obowiązek zatrzymać się na jar­
marku, nie dla kupna orzechów, o które 
które wcale nie dbali —  ale, aby pogadać 
jedni z drugimi i zasięgnąć różnych wiado­
mości. Cały ten tłum stał na drodze, grając 
w kule lub morra, paląc fajki, z rękami w 
kieszeniach i nie ustępując miejsca, gdy ktoś 
chciał przejechać. W tłumie, narzeczeni mo­
gli znaleźć się i porozmawiać, discorrere, mó­
wiąc uświęconym przez zwyczaj wyrazem.

Tonina i jej damo znaleźli się wkrótce, 
a Eosina została sama. Czuła się onieśmie­
lona, prawie przerażona pośród tego hała­
śliwego tłumu, ona dziecię, szerokich puszcz 
i wyżyn samotnych. Otworzyła wielkie oczy i 
i nie już nie słyszała pośród ogłuszającej 
wrzawy.

— Po co tu przyszła ? poco tutaj stoi ?
Chciała już uciekać do domu la Stregi,

gdy znany odgłos doszedł do jej uszu, aż o- 
niemiała.... Było to szczekanie psa, dobrze jej 
znane, zmięszane z beczeniem kóz i baranów 
i świstem pasterzy. Buch się zrobił wśród 
tłumu, który się rozstąpił z wyrzekaniem i 
krzykiem. Ale ona teraz już niczego się nie 
bała. Przecisnęła się pomiędzy grupy ludzi 
jak węgorz i wybiegła naprzeciw trzody.

— Pido ! wołała, Fido !
Ogromne zwierzę, więcej podobne do 

niedźwiedzia niż do psa, rzuciło się na nią 
tak gwałtownie, jakby zgnieść ją  miało. Ale 
ona rękami objęła szyję wiernego przyjacie­
la, szlochając z radości. Pasterz zbliżył się

Mowa p. Dupuy.

We Francyi zrobiła wielkie wrażenie 
wielka mowa polityczna, wypowiedziana przez 
byłego prezesa gabinetu i Izby p. Dupuy. 
P. Dupuy usiłował wyjaśnić i usprawiedliwić 
swoją politykę, wobec zarzutów, przeciwko 
niej podnoszonych i zbijał przedewszystkiem 
twierdzenie, jakoby jego gabinet opierał się 
na monarchistach pojednanych z Bzecząpo- 
spolitą, powołując się na słowa obecnego pre­
zydenta Republiki Faure’a, który powiedział, 
że sztandar republikański jest dość wielki, 
aby osłonić wszystkich Francuzów. „Nigdy — 
mówił Dupuy — ani ja, ani moi przyjaciele, 
nie myśleliśmy powierzać pieczy nad tym 
sztandarem nowo przybyłym; nie my ustą­
piliśmy przed nimi, ale oni przed nam i“. 
Dalej dowodził były prezes gabinetu, że les 
rallies nie otrzymali od niego żadnych ustępstw 
i że poparcie ich było zupełnie bezintereso­
wne. W ogólności całe to usprawiedliwienie 
wyglądało na przeproszenie radykalistów, 
którzy nie mogli przebaczyć Dupuy’emu jego 
tolerancyi. Dupuy pragnie w ten sposób uto­
rować drogę dla swej kandydatury na go­
dność prezydenta Ezeczypospolitej i pokrze­
pić swoją republikańską popularność. Chcąc 
jednak dogodzić i umiarkowanym, uderzył je­
dnocześnie z wielką gwałtownością na socya- 
listów, podnosząc konieczność stanowczego 
oporu przeciwko agitacyom socyalistycznym, 
a właściwie rewolucyjnym, zagrażającym wol­
ności pracy i wolności indywidualnej. Dupuy 
napiętnował międzynarodowe dążności fran­
cuskiego socyalizmu, który apoteozuje obydę 
komuny paryskiej.

„Wszelkie ustępstw a, jakie poczynimy 
socyalizmowi, wszelka słabość, jaką wobec 
niego okażemy, będą niebezpieczeństwem dla 
republiki i dla ojczyzny; dlatego też ja i moi 
koledzy zwalczaliśmy energicznie kollekty- 
wizm, a każdy rząd, który nie będzie zwal­
czał tej doktryny, postąpi wbrew najżywo­
tniejszym interesom republiki.“ W końcu za­
znaczył mówca niebezpieczeństwa, niedogo­
dności i nadużycia, jakie mogą powstać, jeżeli 
rząd i Izba złamią zasady podatkowe, usta­
nowione przez rewolucyę w roku 1789 i wej­
dą na drogę podatku progresywnego. — Mo­
wa Dupuy’ego była do pewnego stopnia pro­
gramem stronnictwa umiarkowanych republi­
kanów, popierających rząd obecny. Z jednej 
strony widzimy w niej wyparcie się wszel­
kiej łączności z dawnymi monarchistami, z 
drugiej walkę, wydaną socyalizmowi. Jest to 
zatem program oportunistycznej burżuazyi, pa­
nującej obecnie we F ran cy i, która czuje się 
zagrożoną w swych interesach przez konser­
watystów, pojednanych z republiką, i przez 
socyalistów i broni zawzięcie swych pozycyj 
przeciwko tym obu kierunkom.

K E O I I K A
Lwów, 3 maja.

— JE. Pan Nam iestnik Kazimierz hr. 
B aden i, wyjechał wczoraj wieczornym pospie-

w tej chwili i Eosina wydała okrzyk zdzi­
wienia : twarz jego była jej obcą.

— Jakim sposobem Fido jest z wami, 
zamiast z moim ojcem? spytała.

— Nie wiem kto jest twoim ojcem, 
odrzekł pasterz. Znalazłem tego psa błąkają­
cego się na Maremme ; zabrałem go, ponie­
waż ma piękne futro, a że ja  psa nie po­
trzebuję, i że pożywienie jego drogo kosztuje, 
prowadzę go do Lucąues, gdzie go każę za­
bić, aby sprzedać skórę. Zarobię w każdym 
razie pięć lirów.

— Zabić go? zabić mego przyjaciela! 
krzyczała Eosina. O ch! daj mi go, albo le­
piej, zabierz mnie z sobą!

— Och! co to, to n ie ! rzekł pasterz. 
Niemam środków na wyżywienie ani ciebie, 
ani jego. Co do tego bym ci go dał, bimba 
mia, i owszem, jeżeli mi zapłacisz.

— Zapłacić!... ależ ja nie posiadam ani 
centyma, ani una palanca!

— A więc naprzód! i to prędko, bo 
jak widzisz, miejsca niema dla ludzi do cho­
dzenia !

Eosina zatrzymała się chwilę rozmyśla­
jąc, zdając się ważyć w myśli odległość, po­
tem nagle skoczyła i poleciała jak strzała, 
przebiła się przez tłum zdziwiony, przebrnęła 
przez strumyk, zapuściła się w boczne ścieżki 
i znikła, zanim komu przyszło na myśl ści­
gać ją lub zatrzymywać. Naturalnie, że pies 
jej nie opuszczał goniąc w jej ślady.

Pasterz klął i narzekał, ale widząc, że 
śmiano się z niego w około, roześmiał się 
także, wzruszył ramionami, zgromadził swoją 
trzodę i poszedł dalej.

Tej nocy Eosina spała na jednym ze 
wzgórzy, na miękkiem posłaniu z mchu, który 
rozrósł się pod cieniem wielkiej parasolowa- 
tej sosny, której świeże gałęzie wydawały 
miłą woń żywicy, zbita w kłębek, jak młoda

sznym pociągiem do Krakowa, na uroczyste po­
siedzenie Akademii Umiejętności.

— Awans majowy. W dalszym ciągu 
mianowani zostali w pułkach galicyjskich: Pod­
porucznikami w piechocie: Pfitzner Józef 24, 
Beck Karol 10, Weidt Eyszard 9, Jantscha Ma­
ksymilian 24, Fara Wacław 77, Eass. Ernest 
13, Kohler Karol 80, Birnstein Jakób 89, Lo- 
nek Karol 41, Masza Włodzimierz 56, Choto- 
wiński Jarosław 24, Eotter Teodor 56, Slatyń- 
ski Stanisław 95, Greli Wiktor 41, Schneider 
Leon 58, Ko warcz Teodor 10, Mauthner Fr. 
90, Folkert Emanuel 13, Strawa Antoni 15, 
Borcz Rudolf 95, Bohrr August i Hermann Hugo 
55, Zavrzel Franciszek 89, Panek Gwido 20, 
Pawełka Maks. 30, Forster Ludwik 40, Demele 
Józef 57, Nachodzky - Neudorf Emanuel 55, 
Gunzl Wiktor 55, Illing Artur 45, Katzer Wa­
cław 77, Kindl Wojciech 9, Pszeniczka Karol 
10, Hora Teodor 15, Benesch Karol 24, Foderl 
Wilhelm 90, Schonowsky Gustaw 30, Zerha 
Oskar 40, Yaszku Oldrich 45, Pavlis Ryszard 13, 
Peter]- Krosheim Fryderyk 20, Kosar Jan 58, 
Hirschel Ryszard 80, Schumak Karol 56, Freszl 
Franciszek 45, Rogacz Jan 20, Sembol Erwin 
90, Negrusz Mieczysław 18, Lazar Aureli 41, 
Horaczek Gwido 77, Streitz Gustaw 15, Gartner 
Franciszek 9, Kolb Oskar 95, Venuleth Karol 
90, Niesner Edward 15, Matejka Jan 10, Fran- 
ceticz Feliks 20, Wieleżyński Alf- 66, Wodinagg 
Wiktor 89, Lenk Ernest 24, Ragette Wilhelm 
20, Berka Artur 80, Łowy Leopold 55.

W gal. batalionach strzeleckich mianowa­
ni kapitanami I. klasy: Alfred Klement 4 bat., 
Stanisław Dalbor 4.

Kapitanami II. klasy: Wacław Worziszek 
z 13 do 2 bat., Fryderyk Kreschel 4, Ferdynand 
Boh 13; porucznikiem: Edward Elsner 30.

Podporucznikami: Fryder. Muck 13 i Mi­
chał Horlivy 30.

W kawaleryi mianowani: Rotmistrzami I. 
klasy Leopold Sraka z 10 p. drag. do 6, Fry­
deryk Engliclfi 1 p. uł., Karol Kurzrock 6 p. 
ułan., Antoni Schmidt 7 p. ułan., Aleks. hr. 
Romer 1 p. ułan., Franc. Tangel 8 p. ułan., 
Ottomar Baborsky 10 p. drag., Antoni Leiter z 
1 p. ułan. przy 12, Onufry Horodyński 13 p. 
ułan., Mikołaj Lewicki 7 p. ułan., Seweryn 
Ziętkiewicz 3 p. ułan., Teodor Patzoll z 2 p. 
ułan. przy 2 p. drag.

Rotmistrzami II. klasy: Józef hr. Laso­
cki przy 1 p. ułan., Tomasz hr. Romer 4 p. 
ułan., Franciszek Karasek 11 p. ułan., Stanisł. 
Wołkowicki 2 p. ułan., Robert Niederer, Adolf 
Wagner i Maksym. Frolich 11 p. ułan., Herman 
br. Blumencron 3 p. ułan., Gustaw Sparowitz 
4 p. ułan., Henryk Stadler 7 p. ułan., Alojzy 
Foit.ik 8 p. ułan., Wacław Chmelarz 2 p. ułan., 
Rudoif Fischer 4 p. ułan., Fryderyk Martin 11 p. 
ułan., Józef Peklar 2 p. ułan., Hugon Siegl 11 
p. ułan., Stan. Jaroszyński 7 p. ułan., Wład. 
Oksza Orzechowski 6 p. ułan., Jan Dobrzeńsky 
3 p. ułan., Gustaw br. Decken 2 p. ułan.

Podporucznikami: Paweł hr. Orsich 1 p. 
ułan, Lehel Thinagl 7 p. ułan., Ernest hr. 
Coreth-Coredo 1 p. ułan., Otton książę Windisch- 
Graetz 1 p. ułan., tudzież Humbert Ceconi-Mon- 
ceccon 5 p. ułan.

— Wiadomości kościelne. Dyecezya 
przemyska: Odznaczony usu B. et M . ks. dr. 
W. Galant, profesor św. Teologii. — Zamiano­
wany: ks. J. Skowron, koop. w Jasieniu admi-

kotka, Fida, z głową opartą na puszystem 
futrze zwierzęcia. Zamiast obiadu, zjadła 
tylko kilka zgniłych kasztanów, znalezionych 
w potoku; lepsze z nich dała psu.

Obudziła się przed świtem i otrząsnęła 
się z obfitej rosy, którą była okryta. Ptaki 
śpiewały wesoło między drzewami, wielkie 
białe wrzosy kołysały się lekko od wiatru, 
roztaczając woń miodu, owa^y brzęczały w 
około karłowatych irysów i wielkich liiij 
czerwonych, rosnących w zagłębieniu skał. 
Fido się otrzepał, wyciągnął przednie nogi, 
potem tylne i nareszcie usiadł naprzeciw 
swojej pani, patrząc na nią poważnie, jak 
gdyby pytał co trzeba dalej robić.

Wtedy pooerina, że jest oardzo głodną 
i powiedziała to psu.

— Oto jesteśmy sami na świecie, Fido 
mio! Ojciec i matka nas opuścili.... Rzucili 
nas, mnie na jednej drodze, ciebie na dru­
giej. Ha! będziemy więc żyć razem, i nigdy 
się nie rozłączymy.... n ig d y ! Nieprawdaż 
Fido, że znajdzie się zawsze jakaś miłosierna 
dusza, która nam podaruje kawałek polenty 
lub garść kasztanów? A zresztą, w trawie za­
wsze się coś znajdzie dla ptaszków....

Popatrzyła w około i wydała okrzyk ra­
dości, kępka leśnych poziomek, prawie już 
dojrzałych, drżała na korzonkach uginających 
się pod ich ciężarem. Szukała dalej pomię­
dzy trawą, jak ptaszek. Trochę dalej znalazła 
szyszki na pół otwarte, z których apetyczne 
ziarnka wyglądały. Gryzła je jak wiewiórka 
a tymczasem Fido patrzył na nią, ziewając.

— Jakąż jestem samolubną! zawołała. 
Zajadam, a ty jesteś głodny! Niema tu nic 
dla ciebie; chodźmy szukać dalej.

(Ciąg dalszy nastąpi).
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stratorem w Tyrawie wołoskiej. — Przeniesiony 
jako koop. ks. K. Gessing z Tyrawy wołoskiej 
do Lotczy. — Aplikowany w charakterze koop. 
ks. St. Bandasiewicz, defioyent czasowy do Ja­
sienia. — Umarł dnia 19 kwietnia ks. Jan Ki- 
slewiez, jubilat, proboszcz w Tyrawie wołoskiej, 
urodzony w r. 1814 ord. 1842. — Konkurs na 
probostwo w Tyrawie wołoskiej ogłoszony do 15 
czerwca b. r.

Dyecezyatarnowska. Przeniesieni: ks. Ale­
ksander Wolski z Mszany dolnej do Trzciany, 
ks. Jan Pałka z Lubziny do Mszany dolnej. - 
Zmarł w Trnpniu jako defioyent były proboszcz 
tej parafii ks. Andrzej Solarczyk, jubilat w 86 
roku życia, w 55 kapłaństwa.

— Szamb elanam i honorowymi Je- 
§ 0  Świątobliwości Leona X III zostali mia­
nowani: ks. Jan Tempie, dziekan Bialski, pro­
boszcz w Hałcnowie i ks. Romuald Schwarc, 
dziekan Bolechowieki, proboszcz w Ruszczy.

— Prowincyalem  zakonu 0 0 . Bernar­
dynów, w  miejsce ś. p. 0 . Apolinarego Gargu- 
lińskiego wybrany został O. Norbert Golichow- 
ski, znany kaznodzieja, który już raz urząd pro- 
wineyała piastował.

—  W Akademii Um iejętności odby­
ło się wczoraj o godzinie 11 przed południem 
posiedzenie administracyjne, w którem prawo u- 
działu przysługuje tylko członkom czynnym. W 
posiedzeniu tern oprócz członków krakowskich, 
uczestniczyli przybyli ze Lwowa p p .: prof. Jan 
Franke, dyrektor Wojciech Kętrzyński, Włady­
sław Łoziński, prof. Julian Niedzwiedzki, prof. 
dr. Izydor Szaraniewicz i prof. Władysław Za­
jączkowski.

Dzisiaj odbywa się uroczyste posiedzenie 
Akademii.

— W czasie uroczystego nabożeń­
stwa , które się odbędzie dnia 5 b. m. w Ar­
chikatedrze lwowskiej ku czci N. P. Maryi, jako 
Królowej Korony Polskiej, wygłosi kazanie za­
proszony przez Arcybractwo, znany kaznodzieja 
ks. kanonik Gromnicki.

—  Posady. Magistrat m. Lwowa ogła­
sza, że wakują następujące posady dla wysłu­
żonych podoficerów : 1. posada leśniczego III. 
klasy w okręgu gal. c. k. Dyrekcyi lasów i 
dóbr państwowych we Lwowie; 2. posada kan­
celisty przy c. k. sądzie obwodowym w Rze­
szowie; 3. posada adjunkta podatkowego przy
c. k. Dyrekcyi skarbu w Czerniowcach; 4. po­
sada sługi szkolneggo przy gimnazyum pań- 
stwowem w Bielsku.

Oprócz wymienionych wakuje jeszcze po 
za granicami kraju wiele innych posad urzę­
dników manipulacyjnych i sług urzędowych, 
zastrzeżonych dla wysłużonych podoficerów. 
Bliższych wiadomości co do warunków i dota- 
cyi zasięgnąć mogą miejscowi kandydaci w IV. 
departamencie magistratu lwowskiego, zamiej­
scowi zaś w każdem właściwem starostwie.

— Towarzystwo nauczycieli szkół
wyższych, odbędzie posiedzenie jutro, w sobotę
0 godzinie 6 wieczorem w sali fizyki szkoły 
realnej. Prof. M. Bogusz mówić będzie „O grach
1 zabawach młodzieży szkolnej

t  Dr. W ładysław W ęgrzynowski. 
Z głębokim żalem musimy dziś zapisać nową — 
siódmą w krótkim przeciągu ezasu — ofiarę o- 
bowiązku i poświęcenia dla dobra bliźnich, ofia­
rę życia młodego, świeżego i silnego, rokującego 
jak najpiękniejsze na przyszłość nadzieje. W Zba­
rażu zmarł w dniu wczorajszym, prawdziwie 
jak żołnierz na posterunku, walczący z wrogą 
epidemią tyfusu plamistego, c. k. lekarz powia 
towy, ś. p dr Władysław Węgrzynowski. Uro­
dzony w Krakowie 8 września 1857 r. odbył 
tam studya i uzyskał w r. 1883 dyplom lekar 
ski, poczem wstąpił do służby rządowej. Zrazu 
pełnił obowiązki w biurze sanitarnem c. k. Na­
miestnictwa , Dastępnie jako lekarz powiatowy vs 
Rohatynie, a od października r. 1891 w Zba­
rażu Nadzwyczajnych zdolności, świetny lekarz 
praktyczny, w spełnianiu obowiązków niefylke 
sumienny, ale i pełen poświęcenia, urzędnik 
wzorowy, pozostawia po sobie żal głęboki i jak 
najlepsze wspomnienie. Przedwczesną śmierć je­
go spowodował — jak już wspomnieliśmy — 
tyfus plamisty, którym zaraził się u chorych. 
a z którym organizm jego pełen sił żywotnych 
długo walczył, nim ostatecznie uległ Ś. p. Wę­
grzynowski pozostawił wdowę, siostrę dr. Lesła 
wa Gluzińskiego, znanego we Lwowie lekarza 
i dr. Władysława Gluzińskiego, prof. Uniwer­
sytetu w Krakowie — oraz dwoje dzieci.

—  Sprawa morderstwa, popełnionego 
we Lwowie w marcu r. b. przez lokaja Strze­
leckiego, który zamordował narzeczoną swoją, 
służącą przy ulicy Podlewskiego, rozpatrywana 
będzie przed trybunałem  sądu przysięgłych w
dniu 24 b. m. '

— S lub . W Krakowie zawarty został d. 
30 z. m. związek małżeński pomiędzy dr. Youn- 
gą a panną Janiną Lutostańską, córką ś. p. dr. 
Bolesława Lutostańskiego i Pauliny ze Śliwiń­
skich. Związek pobłogosławił ks. kanonik Kia- 
jewski, proboszcz z Zatora. Po ślubie wyjechali 
PP- Youngowie do Lwowa.

t  Zmarli w ostatnich dniach : W Czer­
niowcach Jan Ohanowiez, właściciel rozległych 
dóbr Mendyk na Bessarabii, przeżywszy lat 60. 
Był to obywatel powszechnie szanowany w sze­
rokich kołach obywatelstwa na Bukowinie.

W Sarnach w Przemyskiem ks. Mikołaj 
Nazarewicz w 76 roku życia. Urodził się w To­
maszowie w Lubelskiem, ukończył gimnazyum 
Zamoyskich w Szczebrzeszynie, sw. teologię w 
Chełmie za ś. p. biskupa Felicyana Szumbor- 
skiego. Po wyświęceniu się był krótki czas pro­
boszczem w Turobinie, później zaś długoletnim 
proboszczem i dziekanem w Tomaszowie. W roku 
1868 w y w i e z i o n y  do Warszawy, gdzie kilka mie­
sięcy trzymany był w ówczesnym klasztorze ba- 
zyliańskim na Miodowej, poczem przeniesiono go 
na inna parafię; najprzód do Hołubią nad Bu­
giem, później do Wojsławic w Chełmskiem, 
gdzie przebywał aź do zniesienia Unii. W roku 
1875 schronił się do Galicyi; tu po kilku la­
tach otrzymał parafię Sarny, na której też re­
szty żywota dokonał.

W Stuttgardzie, prof dr. Ferdynand Seholl, 
dyrektor konserwatoryum muzycznego, w 79 roku

ZyCm W Wiedniu, Daniel Hooibrenk, znany bo­
tanik i bodowca kwiatów, w 83 loku życia. 
Przed kilku laty ozdobiony został rycerskim 
krzyżem orderu Franciszka Józefa, figurował ró­
wnież na liście członków francuskiej Legii ho­
norowej.

— Z obserwatoryum C. k. Szkoły po­
litechnicznej we Lwowie. Dnia 3 maja. Baro­
metr stoi w mierze.

W ubiegłej dobie licząc od godziny 12 
w południe d. 2 maja do 12 w południe d. 3 
maja b r mieliśmy wiatr zmienny z północy o śre­
dniej prędkości 4 m/sek, niebo prawie czyste 
a powietrze miernie wilgotne (62 proc. wilgotności 
względnej).

Średnia temperatura w tym czasie była 
4-10 5°C najwyższa -j-14'4°C. wczoraj w połu­
dnie, najniższa + 3 ’4°C. dziś w nocy.

Całą dobę mieliśmy pogodę
Zniżka barometryczna 755 do 760 mm. 

znajdowała się w Turcyi; zwyżka 780 do 775 
mm. w Irlandyi; zniżka drugorzędna utworzyła 
się w północnej Skandynawii.

Stan barometru, zredukowany do poziomu 
morza, był dziś o godzinie L2 w południe
772'0 mm.

Prognoza na dobę 4-go maja bieżącego ro­
ku (od północy do północy): Wiatr będzie prze­
ważnie północny o średniej prędkości 3 m/sek., 
średnia temperatura pozostanie około —(—12°C., 
niebo będzie lekko zachmurzone a względna
wilgotność powietrza około 50 proc. Opadu nie 
będzie.

— Rada miejska krakowska uchwa­
liła na odbytem wczoraj posiedzeniu udzielić za­
pomogi 500 zł. dla Lubiany, a 200 zł. dla
Wojnicza, oraz uchwaliła odstąpić krakowski ba­
zar krajowemu Towarzystwu handlowemu.

—  Fałszerze aktów. Donoszą nam z 
Tarnopola, że odkryto tam szajkę fałszerzy i o 
szustów, którzy systematycznie fałszowali weksle 
i akta notaryalne, podpisując na nich wybitniej­
sze firmy kupieckie i podejmowali na podstawie 
sfałszowanych aktów znaczniejsze kwoty z tar­
nopolskiej Kasy oszczędności. Fałszerze są izrae­
litami i należą do klasy rękodzielniczej. Dwóch 
zbiegło już - prawdopodobnie do Ameryki. Pod­
pisy na aktacdi i wekslach legalizowano u no- 
taryusza, którego zręczni oszuści potrafili wpro­
wadzić w błąd przez podstawienie fałszywych 
świadków.

— Napad na sędziego. Z Krakowa 
donoszą telegraficznie: Aleksander Seidel, wła­
ściciel sklepu masarskiego, został skazany przez 
sędziego p. Dąbrowieckiego na 14 dni aresztu za 
popełnioną obrazę honoru. Wczoraj o godzinie o 
zgłosił się Seidel w biurze sędziego, jakoby w 
celu odbycia kary. Podczas rozmowy wydobył 
rewolwer, nabity 6 kulami, strzelił do sędziego 
trzykrotnie za rzekomo niesprawiedliwy wyrok l 
ranił p. Dąbrowieckiego w ramię Zbrodniarza 
aresztowano. — Przed sklepem Seidla w ulioy 
Mikołajskiej, zebrały się tłumy publiczności i 
oblegały dom do późnej nocy. Sędzia Dąbrowie- 
cki cieszył się zawsze najlepszą opinią i ogólną 
sympatyą.

— Stopień doktorki matematyki,
magna cum laude, otrzymała w dniu 26 z. m. 
w Getyndze panna G. Chistpln.

—  W B riix  (Czechy), zamierza w roku 
przyszłym Towarzystwo weteranów wojskowych 
wznieść ozdobny pomnik, poświęcony pamięci 
żołnierzy austryackich, którzy — od r. 1848 
poczynając — śmierć na polu bitwy znaleźli, z 
okręgu zaś Brus-Katharinaberg pochodzili. Ko­
szta pomnika oMiczono na 5000 zł.

— Z Meksyku telegrafują o wybuchu 
wulkanu Oollma, pod Guadalajara. Mieszkańcy 
doliny uciekają; lawa i popiół zniszczyły zasiewy, 
wyrządzając wiele szkód.

— Panorama racławicka. Na wzgórzu 
Stryjskiem (plac Wystawy krajowej), otwartą zo­
stanie ponownie od 1 maja b. r. Panorama ra­
cławicka, codziennie od 9 rano do 8 wieczo­
rem. Ceny wstępu: w dnie powszednie 50 ct. 
od osoby, w niedzielę i święta 25 ct. od osoby. 
Dla grup i wycieczek po 50 osób, złożonych z 
młodzieży szkolnej, korporaeyj rzemieślniczych lub 
włościan, za jedną asygnacyą, po którą dzień 
naprzód do zarządu zgłosić się należy, po 15 
ct. od osoby. Adres zarządu: ulica Kościuszki 7.

— Nowy rozkład jazdy na kolejach 
Państwowych, obowiązujący od dnia 1 maja r. b. 
wprowadził pewne zmiany w ruchu pociągów 
kolejowych. Według tego rozkładu

Odchodzą ze Lwowa: 
do K r a k o w a  pociągi pospieszne (według 

czasu średnio-europejskiego) o godz. 8 min. 40 
zrana, g. 2 m. 50 w południe i g. 11 m. — w 
nocy; pociągi osobowe o g. 4 min. 55 rano, g. 10 
min. 25 przedpołudniem i o g. 6 m. 45 wieczór;

do O z e r n i o w i e c  i S u e z a w y :  pospie­
szny o godz. 6 min. 15 rano, osobowe o g. 10 
min. 35 rano, o g. 2 m. 40 w południe i g. 10 
min. 30 w nocy;

do P o d w o ł o c z y s k  (z głównego dworca) 
pospieszne o g. 1 m. 56 w południe i o g. 5 m. 
46 rano; osobowe o g. 9 min. 50 rano i o g. 10 
min. 20 w nocy;

do S t r y j a - Ł a w o c z n e g o  o g. 5 m. 25 
nad ranem, o g. 9 m. 33 rano, o godz. 3 popoł. 
i o g 7 min. 38 wieczorom:

do Be ł żc a  (Tomaszowa) o g. 9 min. 15 
zrana i o g. 7 min. 10 wieczorem.

Przychodzą do Lwowa.
Z K r a k o w a :  pospieszne o godz. 1 min. 

22 w połud., o g. 8 m. 40 wieczór i o g. 5 m. 
10 nad ranem; osobowe o godz. 9 min. — ra­
no, o g. 7 m. — wieczorem i o g. 9 m. 6 wie­
czorem ;

z Oz e r n i o wi e c  (Suezawy) pospieszny o 
godz. 9 min. 50 wieczorem, osobowe o g. 7 m. 
37 rano, o g. L m. 82 w południe i o g. 6 min. 
17 wieczorem;

z P o d w o ł o c z y s k  (na dworzec główny) 
pospieszne o g. 2 m. 25 w południe i o g. 10 
min. — wieczorem, osobowe o g. 8 m. 25 rano 
i o g. 5 min. — popołudniu;

ze S t r y j a - Ł a w o c z n e g o  o godz. 8 
min. 10 rano, o g. 1 m. 42 w połud., o g. 9 m. 
16 wieczór i og. 12 m. 5 w nocy;

z Be ł ż c a  (Tomaszowa) o g. 8 m. — ra­
no i o g. 4 min. 40 popołud.

Szczegółowego rozkładu jazdy zamieścić na 
razie nie możemy, ponieważ Dyrekcya ruchu 
kolei państwowych we Lwowie dotychczas je­
szcze nam go nie przysłała.

Notaffi literacKo-artystyczne.
Repertoar teatralny. Dziś, w piątek 

nie ma przedstawienia.
Jutro, w sobotę „Zbójcy “ tragedya w 5 

aktach Szyllera. Trzeci gościnny występ pana 
Edmunda Rygiera, artysty teatru krakowskiego

W niedzielę popołudniu „Bal maskowy11, 
komedya w 3 aktach Bissona.

Wieczór „Madame Sans Gćne" komedya 
w 4 aktach W. Sardou.

W poniedziałek nie będzie przedstawienia.

Koneert skrzypka Huhermanna, na
rzecz polskich towarzystw humanitarnych w Wie­
dniu, wywołał niebywały zachwyt. Pisma wie 
deńskie stwierdzają fakt, że trudno więcej od 
największego wymagać artysty, że Hubermann 
oczarował wszystkich wśród Polonii, która się 
tłumnie w przepełnionej zjawiła sali, znaleźli 
się także w. ochmistrz Dworu ks. Hohenlohe, 
PP. Ministrowie margr. Bacąuehem, Madeyski, 
Jaworski, hr. Schonborn, hr Neipperg, baron 
Ziemiałkowski, posłowie Abrahamowicz, Jędrze- 
.jowicz, Struszkiewicz; protektor Hubermanna lir. 
Zamoyski, dr. Rittner i wielu innych. — Mło­
dziutkiego artystę, odtwarzającego dzieła Wie­
niawskiego, Chopina i Zarzyckiego wywoływano 
nieustannie, obrzucano kwiatami. Baronowa Zie- 
miałkowska obdarzyła go wspaniałym bukietem; 
hr. Zamoyski ofiarował srebrne skrzypce, wyso­
kiej archeologicznej wartości, komitet wreszcie 
wręczył mu srebrny wawrzynowy wieniec.

Jan Kasprowicz. „Miłość11. Lwów. Ja­
kubowski i Zadurowicz. 1895.

Książeczka miniaturowych rozmiarów, wy­
dana nadzwyczaj starannie, ujęta w oprawę wiele 
mówiącego różowego koloru, zatytułowana krótko 
a efektownie: „Miłość11 i poświęcona pieśniom 
na cześć kapryśnego bożka Erosa: czyż to dzisiaj, 
u schyłku zinateryalizowanej epoki, przy końcu 
XIX w., nie przedmiot godny szczerego zaintere­
sowania, zwłaszcza gdy tomik zdobi nazwisko 
poety, któremu najnieprzychylniejsi nawet kry­
tycy nie mogli dotychczas odmówić jednej rzeczy: 
talentu! A jednak, chociaż kilka już tygodni 
minęło od czasu, jak „Miłość" p. Kasprowicza 
dostała się na półki księgarskie, bodaj ezy spo­
tkaliśmy się gdzis ze wzmianką o nowym zbiorze 
poezyj. Rzecz to jednak bardzo u nas zwykła, 
że jeżeli o czemś nie chce się napisać dobrze a 
nie może się napisać całkiem źle, wtedy się 
milczy....

Miłość, opiewana przez p. Kasprowicza nie 
przypomina w niczem sielankowego uczucia, na 
cześć którego tyle rymów ukuli już starożytni i 
nowożytni poeci, — nie jest ona także tą siłą, 
zdolną tworzyć cuda, którą ktoś nazwał budo­
wniczym świata. Jestto uczucie mężczyzny dla 
kobiety, ale tak egoistyczne, tak gwałtowne, tak 
niszczące wszystko, tak chorobliwe niekiedy, że 
mimowoli ciśnie się na usta określenie dla niego:

miłość fin de siećle. Skrajny pesymizm połączony 
ze skrajną namiętnością; bezwzględny egoizm w 
połączeniu ze zmysłowością, pełną newrozy; cho- 
robliwość uczucia z choróbliwością refleksyi; oto 
charakterystyczne cechy tej miłości. Uwydatniają 
się one szczególnie w pierwszym i drugim z u- 
tworów, objętych tym zbiorkiem, mianowicie w 
L ' Amore desperato i „Miłość—Grzech". Pierw­
szy z nich, to szereg urywkowych zapisków, 
znalezionych — jak powiada autor w przedmo­
wie — w papieracli jednego z jego przyjaciół, 
nieszczęśliwych, „bo z takimi przeważnie łączył 
go dotychczas dziwny fatalizm życia“; zapiski te 
odnoszą się do stosunku tego przyjaciela z jakąś 
kobietą. Przyjaciel ów, to organizacya. artysty­
czna, umysł wrażliwy, zmysłowy, walczący z 
sobą samym i otaczającym go światem — a taką 
jest także i jego miłość. Bohaterem drugiego 
poematu jest również jeden z dawnych znajomych 
autora (tak mówi on w przedmowie), człowiek 
posiadający wszelkie warunki, aby się stać do­
datnim czynnikiem w społeczeństwie-, który jednak 
wskutek nieszczęśliwej, pojętej bardzo oryginalnie 
a jak sam autor już w tytule poematu („Mi­
łość—Grzech") uwydatnia, grzesznej miłości, 
popadł w pesymizm, utracił wiarę w dawne 
ideały i stał się jednostką zupełnie bierną. Do­
piero w trzecim poemacie („Amor Vincens“, fra­
gment z dziejów duszy idealisty), przedstawia 
p Kasprowicz człowieka, który jak „Dant za 
życia", przeszedł w młodości „przez palące ka­
tusze piekła", aż go z tego piekła wyprowadziła 
dopiero nowa — Ellenai. Lecz nawet ta Ellenai 
jest zupełnie nowożytną, a słuszniej może rzeeby 
wypadało: przyszłościową. Jak bowiem autor 
powiada:

była żywą inkarnacyą Ciszy 
Co w jeden środek skupia władze ducha; 

Uosobieniem Miłości, co słyszy
Jęk najtajniejszy w wnętrzach ludzi; głucha 

Na rozszalały prąd świata, haszyszy 
Jego nie żądna; cnej Po ory druha, 

Wylaniem serca była, Poświęceniem 
I dni, co i dą,  jasnem Zrozumieniem....

Biegła zaś ku ukochanemu nie z piosenką, 
lecz „z smutkiem, nie po ziół kobiercu, lecz po 
krzemieniach, z tragedyą w sercu".

Dopiero w cyklu z gór (I. O poranku;
II. Przy szumie drzew; III. W turniach), na 
łonie górskiej przyrody, której dzikie uroki na­
dają się dobrze do charakteru takiej gwałtownej, 
palącej miłości, którą jednak p Kasprowicz umie 
silnie odczuć a niekiedy przepięknie opisać, ła­
godzą się, układają burzliwe uczucia, i bohater 
poematu wskazując ze szczytu skały na „morze" 
gór i szczytów sąsiednich, kąpiących się w mgle 
i ozłoconych promieniami słońca, zapomina o 
egoizmie miłości, a woła do swej ukochanej:

W jednego ducha zlani,
Płyńmy już, płyńmy falami!
Ale n ie  s a mi !  n i e  s ami !
Niech ś w i a t  popłynie z nami!
Z w s z y s t k i e m ,  co żyje, związani 

Zbratani,
Popłyńmy, popłyńmy ninie 
Po tej rozkoszy głębinie,
Po fioletów przestrzeni,
Co skrami złota się mieni....

Pesymistyczny, niekiedy wprost ponury 
ton tyoh utworów i refleksyj, nie zdołał jednak 
zatrzeć wielkiej siły i wielkiej różnorodności u- 
uczuć i myśli, które autor często z niepo­
spolitą wyrazistością cieniuje. Styl jego odznacza 
się w ogóle wielką siłą, czasem tak wielką, iż 
staje się twardym, surowym; forma zaś jest po 
prostu koronkowej roboty, ale rzeźbionej w szcze­
gółach tak bardzo, iż czasem dzieje się to na­
wet z ujmą dla przejrzystości i jasności utwo­
rów. Autor pragnąc nadać myślom swoim kształt 
niezwykły, przelewa je niekiedy w kunsztowną 
formę dawnej kanzony lub w formę dytyrambu 
czy hymnu; jest on jednak zbyt dobrym mi­
strzem słowa, aby z tych zapasów nie miał wyjść 
zwyoię.zko.

A łkar : „Łazarz Carnot, jako wygnaniec 
w Warszawie" Kraków 1895. — Już sam tytuł 
omawianego przez nas drobiazgu historycznego, 
poniekąd jego treść tłómaczy. Skoro dodamy je­
szcze, że działo się to w 1816 r., że nadto ów 
Łazarz Carnot był właśnie dziadem nieszczęśli­
wego prezydenta Francyi — obowiązku sprawo­
zdawcy dopełnimy z całą sumiennością. — Oso­
bistość jednak zwycięscy z pod Vattignies, za­
sługuje na nieco obszerniejsze wspomnienie, za­
czniemy więc od krótkiej charakterystyki jego, 
podanej przez doktora Koerte, który pierwszy skre­
ślił obszerniejszą biografię Łazarza Carnota. — 
.Jest on „mężem sprawiedliwym i cnotliwym, 
pełnym prostoty i umiarkowania w swoich po­
trzebach; wielkim w zamysłach swoich, poświę­
conych sławie ojczyzny; oddanym całą duszą 
sprawie wolności i ślepo posłusznym prawu; po­
święconym z zapałem nauce i poezyi, która mu 
najmilsze chwile życia wypełnia; pochopnym do 
rozrywek wiekowi odpowiednich a jednocześnie 
w interesach swoich skrupulatnym; cierpliwym 
i pobłażliwym względem innych, surowym wzglę­
dem siebie; bezinteresownym i myślącym wyłą­
cznie o dobru ogółu; walecznym w boju, przy­
tomnym i odważnym, jak Cezar, nie pamiętają­
cym krzywd własnych i nie mszczącym się za 
nie, jak Napoleon. Dalekim od chęci gromadze­
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nia bogactw, miłuje lionor, lecz gardzi honora­
mi. Skromny w powodzeniu, wielkim się okazał 
w chwilach niedoli11.

Jeżeli nawet połowę tych zachwytów zimna, 
nieubłagana krytyka zechce usunąć na bok, jako 
przesadę zapalonego wielbiciela, zawsze jednak 
jeszcze niejedną piękną cechę przyznać będzie 
zmuszoną Łazarzowi.

Dawny członek zgromadzenia narodowego, 
konwentu i dyrektoryatu, wódz naczelny, mini­
ster wojny i spraw wewnętrznych, hrabia i par 
Francyi, wielki oficer Legii honorowej, członek 
Instytutu — nadto wybitną odgrywał rolę w 
epoce przewrotu, by po powrocie Ludwika XVIII 
czuł się zupełnie we Francyi bezpiecznym. Mimo 
więc zapewnień ze strony przedstawicieli mo­
carstw — posiłkujących Ludwikowi — zaopa­
trzywszy się w paszport, wydany na imię kupca 
Eozanda, opuszcza w towarzystwie syna i starej 
służącej Józefiny ojczyznę, by udać się na do­
browolne wygnanie.

Bruksela, nie wydała się zbiegom bezpie­
czną, nowy rząd francuski nadto silne wywierał 
tu wpływy — najlepiej więc schronić się do go­
ścinnej Polski. I ta Polska, co tylokrotnie ser- 
decznem i szczerem przyjęciem wywoływała po­
dziw cudzoziemców, znalazła w notatkach Car­
nota jedną pochwałę więcej i to pochwałę gorącą.

Towarzystwo warszawskie powitało „wiel­
kiego generała", jakby dawnego i dobrego zna­
jomego. Wincenty Krasiński, Małachowscy, Pac, 
generał Dąbrowski, Czartoryscy i inni, ugaszczali 
wygnańców czem mogli i jak mogli, nic więc 
dziwnego, że tak sympatycznie zapisali się w ich 
pamięci. Skromne jednak bardzo dochody (a ofiar 
pieniężnych przyjąć Carnot nie chciał), drożyzna 
warszawska, ostry klimat i niepewność łaski 
fantastycznego w. księcia Konstantego, skłaniają 
wygnańców do zamiany Warszawy na Prusy.

W Berlinie widzieć Carnota nie bardzo 
sobie życzyły decydujące sfery, rozbił więc na 
miot swój tułaczy w Magdeburgu, gdzie po 
ośmioletnim pobycie, w dniu 2 sierpnia 1823, 
na rękach syna, dokonał żywota.

Oto i szczegółowa treść nader interesującej 
z wielu względów rozprawki. Jest to odbitka z 
krakowskiego dwutygodnika Świat, o stronie 
więc zewnętrznej mówić zbyteczna. Portret Ła­
zarza Carnota i kopia obrazu Marcina Zaleskie 
go: „Przegląd w7ojsk polskich w l8 1 6 r .“, gdzie 
obok w. ks. Konstantego figuruje właśnie „zna­
komity generał", dopełniają całości.

Z literatury i sztuki. Dr. Zofia Jo- 
tejkówna wygłosiła w Warszawie odczyt: „O po­
trzebie wiadomości chemicznych dla rolników." 
Licznie zebrana public/ność z największein za­
jęciem przesłuchiwała tię interesującej prelokcyi.

Artysta wiedeńskiego „Burgteatru" Fryde­
ryk Krastel, obchodzi właśnie jubileusz trzy- 
dziesto-letniej wyczerpującej pracy. Pierwszy je­
go występ na deskach teatralnych miał miejsce 
w „Don Carlosie," z kolei nastątiły „Wilhelm 
Tell,“ „Otello" i „Faust." Na jubileuszowy spe­
ktakl wybrano „Gótza z Berlicbingen."

Z Petersburga donoszą, iż w ostatnich 
dniach kwietnia odbyło się tam pierwsze przed­
stawienie polskiej trupy. Przedstawień zapowie­
dziano zaledwie kilka.

JAN ZACHARYASIEWICZ.

Czterdzieści lat ubiega jak (w roku 
1855) na szpaltach wychodzących wów­
czas we Lwowie Nowin — czasopisma, któ­
re następnie pod nazwą Dziennika litera­
ckiego miało tak śwńetnie się rozwńnąć — 
ukazała się powieść p. t. Uczony. Czytano ją 
z wielkiem zajęciem a na obudzenie zajęcia 
składały się zarówno temat, jak sposób pi­
sania, oparty na bezpośredniej obserwacyi, — 
tak odmienny od zwykłych wówmzas w 
naszej literaturze powieściowej manierowa- 
nych form i metod pisarskich, — jak też wresz­
cie osoba autora. Autorem tym był trzydzie­
stoletni podówczas Jan Zacharyasiewicz; cho­
ciaż nie nowieyusz na polu pracy pisarskiej, 
powieścią „Uczony" rozpoczynał on wtedy 
swą właściwą karyerę literacką, tę karyerę, 
która — jak każda — nie wolna od chwi­
lowych zawodów i cierni, ale pełna praw­
dziwej zasługi i rzetelnej świetności, dziś 
skronie znakomitego powieściopisarza oplata 
jubileuszowym wieńcem czterdziestoletniej 
pracy.

Jan  Zacharyasiewicz urodził się w r. 
1825 w ziemi przemyskiej, w mieście Ra- 
dyrnnie. Pierwsze nauki pobierał w t. zw. try­
wialnej szkółce swego rodzinnego miejsca a 
następnie w gimnazyum przemyskiem, które 
słynęło wówczas z doboru profesorów a w 
którem z Zacharyasiewiczem kolegowali: 
Zygmunt Kaczkowski, Jan  Dobrzański, F ran­
ciszek Abancourt i i. Polityczne wypadki 
burzliwych następnie czasów nie pozostawiły 
i Jana Zacharyasiewicza obojętnym a nawet 
pisarską swą działalność rozpoczął on wła­
śnie od artykułów politycznych, które w r. 
1848 w różnych zamieszczał dziennikach. 
W czasie przymusowego pobytu w twierdzy

Teresienstadt zaznajomił się. Zacharyasiewicz 
dokładnie z literaturą niemiecką oraz francu­
ską i włoską i gdy po kilku latach wrócił 
do kraju, zabrał się niezwłocznie z zapałem 
do pracy literackiej. Już uczęszczając na Uni­
wersytet lwowski, zwyczajem początkujących 
pisarzy tworzył poezye i poemata, często nie- 
pozbawione polotu i siły: gdy jednak Win 
centy Pol zganił mu to, radząc obrać kieru­
nek bardziej realny, zabrał się Zacharyasie- 
wiez z równem zamiłowaniem do pr?cy w 
innym dziale literatury pięknej: w dziale po- 
wieściopisarskim. Praca ta datuje się od 
wspomnianej wyżej powieści „Uczony" a 
miała stanowić nie tylko ważny czynnik w 
życiu naszego społeczeństwa, które ciągle się 
rozwijając, pragnęło dobrej i rodzimej straw7y 
literackiej, lecz także miała zjednać Zacha- 
ryasiewiczowi ważną zasługę w dziejach ro­
zwoju powieści polskiej w ogóle. Gdy bowiem 
ogarniemy dzisiaj wzrokiem czterdziestoletnią 
pracę Zacharyasiewicza na polu powieściopi- 
sarstwa, gdy dokonamy przeglądu długiego 
szeregu jego utworów, które czytająca publi­
czność polska zawsze z takiem zainteresowa­
niem witała i w ita : okaże się, że w powieściach 
tych są dwa rodzaje, jeden z tendencyą po­
lityczno-społeczną, drugi o charakterze utwo­
rów psychologicznych. Jakkolwiek Zacharya­
siewicz, pisarz niepospolitego talentu i w 
tym drugim rodzaju stworzył rzeczy czę­
sto wyborne , niezapomnianą jednak za­
sługą jego pozostanie zawsze, iż jak to po­
wiedział Nehring w swej historyi litera­
tury polskiej, jest on twórcą polskiej po­
wieści polityczno - społecznej. W utworach 
swoich należących do tego ostatniego ro­
dzaju, Zacharyasiewicz spycha na drugi 
plan intrygi miłosne a natomiast na pierw­
sze pole wysuwa zawsze jakąś myśl polity­
czną lub w ogóle publiczną, tętniącą w spo­
łeczeństwie, w duszach jego przywódzeów, w 
sercach ludzi głębokiej wiary i politycznej 
rozwagi; w powieściach tych wskazuje także 
autor rany społeczne, ostrzega przed niebez­
pieczeństwem, zmusza czytelników do rozwa­
gi i poważnego myślenia.

Pierwszem ogniwem w łańcuchu tego 
rodzaju utworów Jana Zacharyasiewicza, była 
jedna z najdawniejszych jego powieści: „Je- 
dnoniówki"; za nią poszły: „Sąsiedzi", „Na 
kresach" (Lwów 1860), powieść, która, wy­
warła nadzwyczaj silne wrażenie), dalej „Świę­
ty Jur" (Lwów 1862), „Mareyan Kordysz" 
(Lwów7 1865) i i. Szereg ten zakończyła do­
tychczas, świeżo wydana powieść „Chleb", 
osnuta na tle współczesnych stosunków w 
W. Ks. Poznańskiem i w Niemczech.

W dziale psychologicznych powieści 
Zacharyasiewicza, które otworzyła wspomnia­
na już powieść „Uczony", nie brak również 
wielu rzeczy pierwszorzędnej wartości, jak 
„Konfederat", „Wiktorya Regina" i i., lub 
wydana niedawmo fantazya belletrystyczna: 
„Chryzantemy."

Dzisiaj, kiedy wieniec laurowy jubileu­
szu czterdziestoletniej pracy jest tylko eta­
pem w dalszej karyerze literackiej pisarza, 
pełnego zawsze wielkiej świeżości umysłu i 
pióra, niepodobna w dorywczej notatce ogar­
niać wszystkich rodzajów literackiej działal­
ności Jubilata, rozbierać wszystkich cech 
jego talentu i zalet formy, pełnej wdzięku, 
wielkiej siły i charakterystyki. To jednak 
wypada powtórzyć tu za Hajotą (Jan Zacha- 
ryasiewńcz, sylw7etka jubileuszowa, w Tygo­
dniku ilustrowanym  nr. 17 z r. b.), że : jakie­
kolwiek byłyby sądy krytyczne o Zacharyasie- 
wiczu, w7szystkie muszą spotkać się na jednym 
punkcie: przyznać mu zupełnie odrębne i 
jego tylko własnością będące stanowisko w 
literaturze. Nie naśladował i nie naśladuje 
nikogo; był zawrsze i pozostał sobą.

Pełen prawdziwej pogody ducha, która 
osobistym stosunkom z nim dodaje niezwy­
kłego uroku, otoczony gorącem uznaniem i 
szczerą sympalyą nie tylko przez świat 
literacki, lecz także w ogóle przez szerokie 
koła polskiej publiczności czytającej, z wień­
cem. wielkiej zasługi na skroniach, niechaj 
czcigodny Jubilat pomyślnie rozpocznie piąty 
dziesiątek swej pracy autorskiej!

A d  multos annos!

R a d a  m iasta  L w o w a .

(Posiedzenie z  dnia 2 maja.)
Otwierając posiedzenie, zawiadomił pan 

prezydent Mochnacki, że gmina m. Lwow7a 
otrzymała już z prezydyum Wystawy kraj. w 
r. 1894 dyplom honorowy (bardzo pięknie 
wykonany), za wystawę planów budowlanych, 
oraz złoty medal rządowy za wystawę doty­
czącą administracyi dóbr miejskich i planów 
gospodarczych.

Następnie odpowiedział pan prezydent 
na interpelacyę rad. prof. Soleskiego, wT spra­
wie praktyki kandydatów na nauczycieli w 
szkołach miejskich. Tenor odpowńedzi brzmiał, 
iż p. prezydent zwołał posiedzenie okręgo­
wej Bady szkolnej, która sprawę rozpatrzy. 
Na przyszłem posiedzeniu Rady zda p. pre­
zydent w tym przedmiocie sprawę obszerniej.

Urlopy otrzymali rad n i: Dzikowski na 6 
tygodni, Gołąb na 4 tygodnie, Klein na 6 
miesięcy.

Delegat p. Michalski złożył na stole 
prezydenta petycyę stowarzyszenia rzeźników, 
podnoszącą nieprawidłowości na targach miej­
skich i w ogóle w handlu mięsem. Petenci 
w szczególności użalają się na to, że po do­
mach krążą niepowołani przekupnie, którzy 
sprzedają często mięso na pół zgniłe i zdrowiu 
szkodliwe, narażając publiczność na niebezpie­
czeństwo i przynosząc rzeźnikom krzywdzącą 
konkurencyę. W petycyi domagają się rze- 
źnicy zwoływania od czasu do czasu ankiety 
targowej.

Na podstawie referatu rad. dr. Siel­
skiego przyjęto do wiadomości akt kolauda- 
cyi budowy baraków dla chorób epidemi­
cznych na Janowskiem. Referent wykazał wy­
czerpująco, że miejsce pod baraki wybrano 
bardzo dobre i zdrowe, że jednak sama bu­
dowa tych baraków, która kosztowała 32.672 
zł. wymaga rozlicznych adaptacyj i ulepszeń, 
co pociągnie za sobą koszt około 10.000 zł.

Rada uchwaliła zarządzić te adaptacye 
i wypłacić przedsiębiorcy p. Bauerowi resztę 
należytości w kwocie 600 zł.

Dyrekcyi szkoły dla sług uchwalono 
subwencyę 73 zł. 15 ct. na pokrycie kosztów 
udziału w Wystawie krajowej.

Na wniosek referenta p. Rutkowskiego 
uchwalono zamówić u p. Baranowskiego 
17.840 metrów sześciennych pieńków porfi­
rowych na brukowanie ulic miejskich, po ce­
nie 3 zł. do 3 zł. 20 ct. za metr sześcienny.

Z kolei wniósł ref. p. Tyniecki sprawę 
nazw nowych ulic. Uchwalono przemianować 
„ulicę Garncarską" na „ulicę Maurycego Mo­
chnackiego".

Co do zmiany nazw innych ulic i 
nazw dla nowych (kilka z nich mają dopie 
ro być otwarte), uchwalono na wniosek ks. 
Mazuraka odesłać rzecz napowrót do sekcyi, 
z tem zaleceniem, ażeby celem uniknięcia 
chaosu, jakiby powstał skutkiem wprowadze­
nia od razu wielu nazw nowych dla ulic już 
nazwanych, przyszła do Rady z wnioskiem 
co do mianowania ulic nowych, i to na ra­
zie dziesięciu, z pomiędzy tych, które są już 
otwarte a nazwy jeszcze nie mają.

GOSPODARSTWO I HANDEL
l  wowska Izba handlowa i przemy­

słowa na III posiedzeniu pod przewodnic­
twem prezydenta p. dr. Zdzisława Mar­
chwickiego, załatwiła oprócz niektórych spraw 
pomniejszych — następujące ważniejsze.

Na prośbę Izby handl. i przem. w Leoben 
uchwalono poprzeć petycyę tejże Izby do Mi­
nisterstwa handlu, by wobec zamierzonych 
przez Władze administracyjne dochodzeń, ma­
jących na celu podniesienie żeglugi i spła­
wiania drzewa na rzekach, nie poczyniono 
w obecnych stosunkach żadnych zmian na 
tury prawnej lub technicznej bez poprzednich 
opinii Izb handl. i przem., a to ze względu, 
iż siłe wodne, znajdujące coraz szersze za­
stosowanie w przemyśle, w7 razie rozszerze­
nia spławiania drzewa nie dałyby się odpo­
wiednio zużytkować dla celów przemysło­
wych.

Przyjęto do wiadomości zatwierdzenie 
ponownego wyboru pana dr. Zdzisława 
Marchwickiego na prezydenta a pana Ja- 
kóba Pipesa na wiceprezydenta, tudzież p. 
Maksa Epsteina na prowizorycznego prze­
wodniczącego Izby na rok 1895.

Z powodu kilku wypadków, iż agenci 
podróżujący utrzymywali na składzie towary 
i pozbywali takowe po domach prywatnych, 
odniosła się Izba do Magistratu jako do władzy 
przemysłowej o odpowiednie środki zaradcze 
tak dla obrony naszego kupiectwa przed nie­
rzetelną konkurencyą, jak i celem ochrony 
publiczności od możliwego wyzyskiwania.

Izba która od lat kilka czyniła silne sta­
rania o wprowadzenie trzeciego pospiesznego 
pociągu dziennego między Wiedniem a Lwo­
wem — przyjęła z radością zawiadomienie 
Ministerstwa handlu o wprowadzeniu takiego 
pociągu z dniem 1 maja r. b., tudzież pewnej 
a dla podróżujących korzystnej zmiany w roz­
kładzie jazdy obydwu już na tej linii kursu­
jących pociągów pospiesznych.

Na zapytanie c. k. Dyreckcyi poczt, 
uchwaliła Izba oświadczyć się za urządze­
niem stacyi telegrafu w Krechowicach, Ba­
bicach nad Sanem i Żółtańcach.

Zgodnie z wnioskiem sekcyi handlowej 
uchwaliła Izba poczynić starania o utworze­
nie urzędów cechowniczych w Buezaczu, 
Gzortkowie i Husiatynie, tudzież w Rawie a 
to w interesie licznych producentów i handla­
rzy spirytusem w tamtych okolicach, których 
potrzebom nie wystarczają istniejące a od 
tych miejscowości zanadto odległe urzędy 
cechownicze. Izba uchwaliła oświadczyć się 
za pomnożeniem jarmarków w Dynowie z 
sześciu na dwanaście rocznie, tudzież za od­
bywaniem 12 jarmarków miesięcznych na 
bydło w Jaćmierzu, zamiast dotychczasowych 
trzech jarmarków — a to w uwzględnieniu

lokalnych potrzeb tychże okolic, posiadają­
cych kwitnący chów bydła, i rozwinięty prze­
mysł domowy.

Na prośbę licznych kupców i przemy­
słowców z Rawy i okolicy, uchwaliła Izba 
odnieść się do generalnej Dyrekcyi kolei pań­
stwowych o wybudowanie na stacyi w Rawie 
magazynu towarowego na skład i dla prze­
chowania towarów według potrzeby i wyma­
gań rozwiniętego tam handlu.

Na cenzorów Banku krajowego dla 
działu wekslowego, uchwaliła Izba przedstawić 
następujących cenzorów : pp. Augustynowicza 
Bolesława, Baczewskiego Józefa, hr. Bade- 
niego Stanisława, Brajera Emila, Bruna Ja ­
na, Brykezyńskiego Stanisława, Breuera Salo­
mona, Dische Jakóba, Długoszowskiego Bo­
lesława, Epsteina Maxa, Getritza Aleksandra, 
Gubrynowicza Władysława, Langiego Tadeu­
sza, Liliena Ignacego, Michalskiego Michała, 
Piepesa Jakóba, Polanowskiego Stanisława, 
Reissa Juliusza, Rozwadowskiego Franciszka, 
Russmanna Ignacego, Schayera Karola i Wy- 
branowskiego Leoncyusza, a nadto pp.: Sta­
nisława Oiuchcińskiego, Andrzeja Gołąba, 
Maurycego Jonasza, Zygmunta Kulkę, Dawi­
da Lowenherza, Stanisława Niemczynowskie- 
go, dr. Tadeusza Skałkowskiego, Jakóba 
Stroh i Michała Walichiewicza.

Na opróżnionych 7 posad assesorów 
przy c. k. sądzie obwodowym w Przemyślu 
uchwaliła Izba zaproponować następujących 
pp.: Zygmunta Miinza, Maurycego Kruga, 
Chaima Wolta i Antoniego Strzyżowskiego, 
a nadto Emila Piskorza, Jakóba Spett, Moj­
żesza Huth, Leopolda Susswein, Józefa Izak, 
Joachima Blumenfelda i Jakóba Wikler.

Wreszcie uchwaliła Izba przez aklama- 
cyę wybrać do przybocznej Rady cłowej po­
nownie na członka p. Stanisława Szczepa- 
nowskiego, a na zastępcę p. Karola Schayera.

Losy z r. 1860. Przy ciągnieniu losów 
z r. 1860, które odbyło się w Wiedniu w
d. 1 maja, główna wygrana 300.000 zł. pa­
dła na seryę 1996 nr. 13, druga wygrana
50.000 zł. na ser. 5744 nr. 14, trzecia wy­
grana 25.000 zł. na ser. 15877 nr. 3. — Po
10.000 zł. wygrały serye 3146 nr. 7, serye 
13.309 nr. 1. Po 5.000 zł. wygrały serye 249 
nr. 3, ser. 1996 nr. 3, ser. 6303 nr. 1, ser. 
3999 nr. 14, ser. 8249 nr. 16, ser. 9014 nr. 
15, ser. 9583 nr. 9, ser. 10055 nr. 1, ser. 
10395 nr. 1, ser. 14127 nr. 4, ser. 14549 
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OSTATNIA POCZTA
Wiedeński katolicki związek szkolny 

odbył tymi dniami uroczyste posiedzenie. 
Z Rzymu, za pośrednictwem wiedeńskiej nun- 
cyatury. nadeszła depesza, podpisana przez 
kardynała Rampollę, a przesyłająca dla związ­
ku błogosławieństwo apostolskie Ojca św. De­
putowany dr. Pattai rozpoczął zgromadzenie 
odczytem o ważności religii oraz wychowa­
nia religijrmego w szkole dla rozwoju pań­
stwa i społeczeństwa. Konkluzyą wywodów 
mówcy była teza, iż rozdział szkoły według 
wyznań powinien być głównem i zasadni- 
czem żądaniem każdego chrześcianina i ka­
tolika.

Po dep. Pattaiu przemawiał przewodni­
czący związku szkolnego dr. Schwarz, zazna­
czając, iż poparcie związku powinno każde­
mu katolikowi leżeć na sercu.

Następnie przemawiał br. Dipauli na 
temat polityki szkolnej i wzywał katolików 
do popierania katolickiego związku szkolnego.

W niemieckich kołach parlamentarnych 
utrzymują, że partya państwowa (Reiehspar- 
tei) postanowiła głosować przeciwko proje­
ktowi ustawy, zwróconej przeciw stronni­
ctwom przewrotu w tem brzmieniu, w jakiem 
projekt ten uchwaliła komisya. Według do­
niesienia Post partya ta złoży przy drugiem 
czytaniu sformułowaną deklaracyę, że z wnio­
sku komisyi przewrotowej głosować może tyl­
ko za paragrafami, odnoszącymi się do sto­
sunków wojskowych.

Jak donosi Deutsches Colonialblatt ce­
sarz Wilhelm rozporządzeniem gabinetowem 
z d. 17 kwietnia nadał gubernatorowi A fry­
ki wschodniej Wissmanowi, na czas jego urzę­
dowania i pobytu w Afryce rangę radcy I kl.

Cesarz Wilhelm przesłał dr. Stephano- 
wi, naczelnikowi poczty niemieckiej, z okazyi 
jego 25 jubileuszu własnoręczne pismo, w 
którem sławi dzielność, przezorność i nie­
zmordowaną pracę jubilata i zaznacza, że wy ­
dział poczt i telegrafów powiodło mu się roz­
winąć wspaniale.

Exjezuita hr. Paweł Hoensbroeeh spra­
wuje w Frankfurcie nad Odrą urząd referen- 
daryusza regencyjnego.

Berliński Local Anzeiger powtarza zno­
wu pogłoskę, której już raz stanowczo za-
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przeczono, że generał-gubernator Królestwa 
Polskiego, kr. Szuwałow zamierza podać się 
do dymisji z powodu zatargu z szefem żan- 
darmeryi Brokiem, stojącym bezpośrednio pod 
rozkazami władzy petersburskiej. Hr. Szuwa- 
łow stawia ultimatum , aby wszystkie władze 
w Królestwie były pod jego kierownictwem, 
gdyż obecne stosunki nie pozwalają mu spra­
wować odpowiednio urzędu gubernatora. — 
Koln. Z  tg. łączy z tą pogłoską drugą pogło­
skę, o której doniosła już depesza, że na­
miestnikiem carskim w Królestwie ma zostać 
w miejsce hr. Szuwałowa jeden z wielkich 
k s i ą ż ą t . __________

Cesarz Mikołaj II  zarządził utworzenie 
muzeum rossyjskieh dzieł sztuki, mianując 
równocześnie dyrektorem tegoż w. księcia 
Jerzego Michajłowicza.

Dragan Cankow w najbliższych dniach 
powraca z Petersburga do Zofii. Podczas 
swego pobytu w Petersburgu —- jak ztamtąd 
donoszą — nie zetknął się Ganków z żadną 
z kierujących osobistości rossyjskieh.

Wiadomości niektórych dzienników o 
śmierci generała Czernajewa jest mylną. 
Czernajew jest zdrów i poświęca się gorli­
wie literackiej działalności. Również nie po­
twierdza się wiadomość, jakoby wkrótce 
mieli być wysłani rossyjscy podoficerowie 
do Czarnogóry, aby tam pełnić obowiązki 
instruktorów armii.

Książę Orleański ma się lepiej, gorącz­
ka się nieco zmniejszyła. Dr. Recamier, le­
karz i przyjaciel rodziny ks. Orleańskich, 
który udał się do Sevilli, przesłał hrabinie 
Paryża telegram uspokajający o stanie zdro­
wia pacyenta. Hr. Paryża uda się niebawem 
z Anglii do syna, aby nad nim czuwać.

Król Chrystyan duński wyjedzie praw­
dopodobnie w dniu 9 b. m. do Wiesbaden.

Doniesienia niektórych dzienników pa­
ryskich o ewentualnem przybyciu rossyjskie- 
go następcy tronu do Kopenhagi, spotykają 
się z powątpiewaniem w kołach, stojących 
blisko duńskiego dworu.

Pierwsza Izba parlamentu szwedzkiego 
uchwaliła wypowiedzieć traktat handlowy, 
istniejący pomiędzy Szwecyą a Norwegią.

Według raportów jakie nadeszły z Lon 
dynu do Watykanu, list apostolski Papieża o 
zbliżeniu między katolickim a anglikańskim 
Kościołem, wywołał w Anglii głębokie wra­
żenie. Także i opinia publiczna przyjęła go 
z zadowoleniem. — Prawie wszystkie wybi­
tniejsze dzienniki angielskie omawiają szcze­
gółowo tę najnowszą enuncyacyę Ojca św. 
i uznają zgodnie, iż ożywioną jest ona po­
tężnym duchem chrześciańskim i gorącą sym- 
patyą dla angielskiego ludu. Leon XIII jest 
też silnie o tem przekonany, iż słowa Jego 
znajdą oddźwięk szczególnie u rytualistów, 
którzy z natury rzeczy skłaniają się ku ka­
tolicyzmowi, i że w każdym razie pismo to 
wzmocni i pogłębi życzliwość, jaką w osta­
tnim czasie okazywały wyższe koła angiel­
skiego towarzystwa Kościołowi katolickiemu. 
Z szczególmejszem zadowoleniem powitano w 
Watykanie stanowisko niektórych anglikań­
skich biskupów, naprzykład biskupa z Wor- 
cester, którzy zarządzili publiczne modły za 
zjednoczenie wszystkich Anglików w jednej 
i tej samej wierze.

dnych stanowczych wiadomości. Jeden z człon­
ków Japońskiego gabinetu miał wyrazie się 
w ten sposób przed reprezentantem agencyi 
telegraficznej Centr. News of Germany : Ja ­
pończycy bez kwestyi dążą do tego, aby u- 
trzymać sie na zdobytych obszarach. Wsze- 
lakoż każde uprawnione, zadanie Rossyi_ bę­
dzie uwzględnione a rząd me pojmuje w isto­
cie, dlaczego traktat pokojowy z Chinami ma 
naruszać interesa francuskie i niemieckie. 
Posiadanie Formozy nie jest wcale zagroże­
niem Tonkinu, raczej mogłoby bye ono nie- 
bezpieczuem dla Hongkonga a jednak Anglia 
gotowa jest uznać nasz tiaktar z Chinami. 
F rancja protestuje przeciw zaborowi teryto- 
ryów chińskich lecz. byłoby niesprawie­
dliwością, gdyby Japonia miała cierp,ec za 
r 1870 Postawa Niemiec jest bardziej jeszcze 
zagadkowa. Skoro one pomimo wszelakich 
protestów trzymają w swej posiadłości Alza- 
cvę i Lotaryngię, to chyba mc powinny prze­
szkadzać Japonii w tym wypadku. Japonia 
mniema, że w traktacie swoim dostatecznie 
zawarowała interesa mocarstw handlowych , 
pamiętała o życzeniach Europy. Jest przeto 
nadzieja, że w przyszłości Europa w innem 
świetle ujrzy traktat w Bunonoseki, aniżeli 
dzieje się to obecnie.

Londyński Standard otrzymuje depeszę 
z Berlina, według której jeden z najznako­
mitszych mężów stanu niemieckich  ̂ podaje 
rzekomo za przyczynę wmieszania się Nie­
miec w sprawę japońską to, ze Liemcy nie 
mogą dopuścić, aby Rossya i Prancya same. 
wedle swego - upodobania^ zmieniały traktat 
pokojowy. Mylnem jest również jakoby wa­
runki pokoju nie były szkodliwe dla intere­
sów' niemieckich; tylko kilka warunków po­
dano do wiadomości publicznej, resztę za­
chowano w tajemnicy aż do ratyfikacji trak­
tatu. Anglia w końcu będzie wdzięczną, że 
Niemcy, których interesy w Azyi wschodniej 
są bardziej spowinowacone z angielskimi, niż 
z rossyjskimi i francuskimi, będą miały głos 
w tej sprawie.

Ostatnią wiadomość w sprawie tego po­
koju podaje następująca depesza z Tien-czinu: 
Wskutek rozkazu cesarza chińskiego Li Hung- 
Czang wyjechał d. 1 b. m. wieczorem do Pe­
kinu. Ratyfikowanie trak ta tu  pokojowego przez 
cesarza uchodzi teraz za prawdopodobne.

II

Angielska Izba niższa uchwaliła one- 
gdaj po ośmiogodzinnej dyskusyi bez głoso­
wania w pierwszem czytaniu projekt ustawy, 
według której każdy wyborca przy wyborach 
do parlamentu ma prawo tylko do jednego 
głosu. Mówcy opozycyi zwalczali projekt, 
twierdząc, że będzie on używany jako sio- 
dek do celów wyborczych i oświadczając, ze 
Mogliby przyjąć projekt tylko w tym wy 
padku, gdyby razem z nim związany był no- 
wy podział parlamentarnych mandatów.

Wedle depesz z Nowego Jorku, rząd 
rńkaraguański oświadczył, że gotów wyp a 
c,ić żądane przez Anglię odszkodowanie, po 
Warunkiem jednak, że Anglicy usuną się 
okupowanego terytoryuin.

Times twierdzi, że niedobór w do 
chodach skarbu Stanów Zjednoczonyc 
fyki Północnej w pierwszych 10 mies. f  c - 
]?• r. finansowego dosięga sumy 46 mi 
dolarów

Z'Filadelfii telegrafują do z
*  stanach Ohio i w Wirginii zachodn im  w
Atneryce północnej spodziewany j e - , ,
^ rp.)k robotników, pracujących w ’op -e_

8&1&, ponieważ właściciele kopa 
rzają zniżyć płace robotników.

. Wsprawie zatwierdzenia Przez‘ \ l -
tr*ktatu w Simonoseki me ma jeszcze

D oroczne u ro czyste  posiedzenie

Akademii Umiejętności.
Kraków, 3 maja.

(Telegram „Gazety I/wowskieja).

( jh) Doroczne uroczyste posiedzenie Aka­
demii Umiejętności odbyło się dzisiaj o go­
dzinie 12 w głównej sali posiedzeń. Na estra­
dzie zajęli miejsca: zastępca protektora JE. 
dr. Julian Dunajewski, prezes hr. Stanisław 
Tarnowski, sekretarz generalny profesor dr. 
Smolka, oraz tegoroczny prelegent prof. dr. 
Władysław Abraham. Z oba stron trybuny 
zasiedli członkowie czynni i członkowie ko­
respondenci ; między nimi przybyli ze Lwo­
wa pp. prof. Jan Franke, dyrektor Woj­
ciech Kętrzyński, Władysław Łoziński, prof 
Julian Niedźwiedźki, prof. dr. Izydor Szara- 
niewicz i prof. Władysław Zajączkowski.

Naprzeciw trybuny zasiedli przybyli 
goście: JE . Pan Namiestnik Kazimierz br. 
Badeni, Najprzewielebniejszy książę biskup 
krakowski Puzyna, p. delegat Laskowski, 
JE. p. prezydent Zborowski, p. prezydent 
Friedlein, prezes sądu krajowego p. Jasiński, 
dyrektor policyi dr. Korotkiewicz, naczelnik 
powiatowej^ dyrekcji skarbu ks. Aleksander 
Łodzia-Poniński. Dalej cała sala zapełniona 
doborową publicznością, między którą liczne 
grono pań.

Z uderzeniem godziny 12 zagaił posie­
dzenie zastępca protektora JE. dr. Julian 
Dunajewski.

Następnie przemówił prezes Akademii 
dr. Stanisław hr. Tarnowski. Podziękował 
zastępcy protektora JE. dr. Julianowi Duna­
jewskiemu za łaskawe wyrazy uznania dla 
działalności Akademii, oraz wypowiedział 
wyrazy wdzięczności za podwyższenie dota­
cji państwowej dla Akademii. Gdyby insty­
tucja posiadała większe fundusze, rozwinę­
łaby szerszą działalność; obecnie stara się 
ona najusilniej o to, by tych skromnych 
funduszów jak najlepiej użyć.

Z porządku sekretarz generalny prof. 
dr. Stanisław Smolka złożył sprawozdanie 
z czynności Akademii w roku ubiegłym. 
Sprawozdanie drukowane, wykazujące szcze­
gółowo czynności wydziałów i komisyj. zo­
stało rozdane wszystkim obecnym. W  czasie 
0d 1 maja 1894 r. do 30 kwietnia 1895 
wyszły z druku:  tom XIII. „Rozpraw" Aka­
demii Umiejętności (wydział filologiczny); 
tomy XXIX—XXX'. „Biblioteki pisarzów pol­
skich"; tom VIII. „Archiwum komisyi do

dziejów literatury i oświaty w Polsce"; ze­
szyty 1, 2 i 3 tomu XIX. „Bibliografii pol­
skiej" Karola Estreichera; fasciculus III. tomi 
I. „Acta rectoralia almae Universitatis Stu- 
dii Cracoyiensis inde ab anno MDC0CLXIX-; 
tmn IX. „Corpus antiąuissirnorum poetarum 
Poloniae latinorum"; serya II. tom XI. „Roz­
praw" Akademii Umiejętności (wydział hi- 
storyczno-filozoficzny); tom XX. „Scriptores 
rerum polonicarum"; tom XII. „Archiwum 
komisyi historycznej1'; serya II. tom XII. 
„Rozpraw Akademi Umiejętności (wydział 
matematyczno-przyrodniczy); zeszyt 3 tomu 
XXIII. „Pamiętnika" Akademii Umiejętności; 
tom XXIX „Sprawozdań komisyi fizyografi- 
cznej"; zeszyt III. „Atlasu geologicznego Ga- 
licyi"; tom XXIII. „Zbioru wiadomości do 
Antropologii krajowej"; oprócz powyższych 
tomów wyszedł „Rocznik Akademii'- za rok 
1893 4, Sprawozdanie z posiedzeń, Bulletin 
International, Anzeiger der Akademie, wre 
szcie kilka odbitek z tomów pod prasą się 
znajdujących.

Odrębnie od powyższego drukowanego 
sprawozdania poświęcił sekretarz generalny 
prof. dr. Smolka wspomnienie pośmiertne 
zmarłym członkom czynnym Akademii ś. p. 
Józefowi Hyrtlowi w Wiedniu i ś. p. prof. 
dr. Ogonowskiemu we Lwowie, oraz człon 
kowi nadzwyczajnemu ś. p. dr. Lucyanowi 
Rydlowi w Krakowie. Wreszcie w obszer 
nem uzasadnieniu bronił p. sekretarz gene­
ralny, jako słusznego i korzystnego postano­
wienia statutowego, rozdzielającego dochód 
na 2 połowy i przeznaczającego jedną dla 
wydziału przyrodniczo-matematycznego," dru­
gą zaś połowę dla wydziałów filozoficznego 
1 filologicznego, a to wobec głosów żądają­
cych odmiennego podziału z dochodu" z u- 
szczerbkiem wydziału matematyczno-przyro­
dniczego.

Sekretarz generalny prof. dr. Smolka 
ogłosił następnie nazwiska nowych członków 
A kadem ii, są one następujące:

Na wydziale filologicznym członkiem 
czynnym ogłoszony prof. dr. Antoni K a l i n a  
we Lwowie, członkami korespondentami pp. 
prof. dr. Wilhelm C r e i z e n a c h  w Krakowie 
i prof. dr. Ernest M u k a  w Budziszynie.

Na Wydziale historyczno-filozoficznym 
członkiem czynnym prof. dr. Henryk Ze i s s -  
b e r g  w Wiedniu; członkami korespondenta 
mi pp. prof. dr. Michał G r u s z e w s k i  we 
Lwowie i prof. dr. Leon hr. P i n i ń s k i  we 
Lwowie.

Na Wydziale matematyczno-przyrodni­
czym: członkiem czynnym dr. Henryk Ho- 
y e r  (senior) w Warszawie; członkami kores­
pondentami pp. prof. dr. Leopold A d a  m e t  z 
i prof. dr. Władysław S z a j n o c h a  w Kra­
kowie.

Po ogłoszeniu nazwisk nowych człon­
ków, wypowiedział prof. dr. Władysław 
A b r a h a m  ze Lwowa odczyt, p. t. „Pierw­
szy spór kośeielno polityczny w Polsce.,,

Wreszcie sekretarz generalny prof. dr. 
S m o l k a  ogłosił przyznanie nagród z funda- 
cyi ś. p. Probusa Barczewskiego w kwocie 
po 1000 zł. z narosłymi procentami.

1. Nagroda historyczna imienia Bar­
czewskiego przyznaną została jednomyślnie p. 
Władysławowi M i c k i e w i c z o w i  za jego 
4 tomowe dzieło: „Żywot Adama Mickie­
wicza".

2. Nagroda za dzieło malarskie przy­
znaną została mistrzowi Henrykowi S i e m i ­
r a d z k i e m u  w Rzymie (nagrodzonemu już 
r. 1890 za „Fryne w Eleuzis") za kurtynę 
do teatru krakowskiego.

3. Nagroda za dzieło malarskie przy­
znaną została również jednomyślnie mistrzo­
wi prof- Józefowi Brandtowi w Monachium 
za obraz znakomity rodzajowo - historyczny 
„Modlitwa Ormian", wystawiony we Lwo­
wie liors concours.

Przyznaną została nagroda im. Lindego, 
pracy „Słownik łacińsko-polski Bartłomieja 
z Bygdoszczy z r. 1532“ pod godłem; Ilaec 
autem versa vetera. Ogłuszono nowe konkur­
sy i na tem posiedzenie z° kończono.

W iedeń , 3 maja. Na wczorajszem po­
siedzeniu Izby posłów toczyła się w dalszym 
ciągu dyskusya nad reformą podatkową.

. Generalny mówca Kramarz popiera 
wniosek deputowanego Gregorcicza, żądając, 
aby przypisy podatku odbywały się we wszyst­
kich gminach istryjskich , które przecina li­
nia kolejowa.

Sprawozdawca mniejszości zaleca wnio­
ski mniejszości.

_ Sprawozdawca większości dep. Abraha- 
mowicz zaznacza, że wnioski komisyi opie­
rają się na kompromisie, przyczem zajęto 
wobec Wiednia najprzychylniejsze stanowi­
sko. Mówca popiera wmiosek Siegmunda o 
przypisach podatkowych w Istryi, Gorycyi i 
Gradysce, pozostawia zaś Izbie wybór mię­
dzy wnioskami Siegmunda i Fourniera o przy­
pisie podatku od przedsiębierstw żegluźnych.

Dep. Coronini zabiera głos dla fakty­
cznego sprostowania i stwierdza, że Gorycya 
jest stolicą kraju.

Izba odrzuciła wniosek mniejszości dep. 
Steinwendera w imiennem głosowaniu 124 
głosami przeciw 79.

Izba przyjęła następnie paragrafy od 
104 do 128, a w ten sposób załatwiła dru­
gą główną część ustawy. Paragraf 104 przy­
jęto ze wspomnianą poprawką posła Sieg- 
tnunda, tyczącą się sposobu przypisywania 
podatków w Istryi, Gorycyi, Gradysce i ziemi 
przedarulariskiej. Poprawki natomiast Kra­
marza, Steinwendera Fourniera, Schamanka 
i Purghardta odrzucono.

Dep. Czecz i towarzysze interpelują Pa­
na Ministra skarbu w sprawie oświadczenia 
burmistrza Białej, Rosnera, z powodu rozpo­
rządzenia ministeryalnego w kwestyi przypi­
sywania podatków w Białej. (Patrz-. Koto 
polskie).

W iedeń, 3 maja. Komisya budżetowa 
Izby posłów obradowała na dzisiejszem po­
siedzeniu nad budżetem Ministerstwa rolni­
ctwa i nad dodatkowymi kredytami, wniesio­
nymi przez Pana Ministra rolnictwa.

Wiedeń, 8 maja. (Tel. pryw.) Według 
dzienników, subkomitet koinisyi dla reformy 
wyborczej ukończył swe prace. Dzisiaj odbę­
dzie się zapewne ostatnie posiedzenie. Sub­
komitet ułożył wszystkie zasady; rzeczą Rzą­
du będzie skodyfikować ustawę.

Wiedeń, 3 maja. (Tel. pryw.) Ksiądz 
arcybiskup warszawski Popiel w drodze do 
Rzymu zatrzymał się wczoraj przez kilka go­
dzin w Wiedniu. Wieczorem odjechał ks. 
arcybiskup dalej do Rzymu a po powrocie 
zabawi przez kilka tygodni w Karlsbadzie.

W iedeń, 3 maja. Bankier M. A. Spi-
tzer usiłował we wtorek odebrać sobie ży­
cie. Powodem usiłowanego samobójstwa mają 
być straty, jakie poniósł na giełdzie.

W sprawie tej donosi polieya, że Spi- 
tzer w przejeździe przez kanał Dunaju, wpadł 
do wody co przedstawiają jako wypadek. — 
Dalsze dochodzenia w toku.

Lubiana, 3 maja. Środa i noc ze środy 
na czwartek minęły spokojnie. Wczoraj o g. 
10 przed południem dało się odczuć krótkie 
pionowe, a o godz. pół do pierwszej w po­
łudnie drugie dość silne wstrząśnienie, które 
trwało trzy sekundy. W Mannsburg pewien 
zarobnik został ciężko zraniony. Prace około 
zabezpieczenia budynków przed skutkami 
wstrząśnień postępują szybko. Deszcz przestał 
padać, pogoda piękna.

Budapeszt, 3 maja. W Izbie magna­
tów oznajmił prezydent, że z Izby posłów 
wpłynęły na nowo przedłożenia w sprawie 
odrzuconych poprzednio przez Izbę magnatów 
przedłużeń kościelno-politycznyeh. Izba przy­
dzieliła je t. zw. wielkiej komisyi, złożonej 
z trzech zwykłych Komisyj.

Belgrad, 3 maja. Król Milan przybył 
tu wczoraj popołudniu z Niszu.

Londyn, 3 maja. W dobrze poinfor­
mowanych kołach politycznych krąży pogło­
ska, iż lord Rosebery zamierza ustąpić.

Przedłożony wczoraj Izbie gmin budżet 
na przyszły rok administracyjny zamyka się 
deficytem w kwocie 320.000 funtów szterl. 
Kanclerz skarbu, sir Harcourt, przedkładając 
budżet oświadczył, źe Auglia osiągnęła juz 
niemal granicę możliwego opodatkowania.

Telegrafowany fcnrs wiedeński.
W iedeń, 3 maja 1895, godzina 10 

minut 35. Akcye kredytowe 401 65, Akcye 
kolei państwowej 429T5, Akcye tytoniowe 
— ■ —, A nglo - austryaekie 17P—, Unionbank 
— , Południowej 105 50, Renta papierowa 
—•— , Akcye banku dla krajów koronnych 
286 90, 4-prc. listy zastawne banku krajowe­
go 97-75, 4-prc. pożyczka krajowa z ro­
ku 1893 98 50, Napoleondor — , Rubel 
papierowy — , 4-prc. węgierska renta 
złota — , za 100 marek 59-75. Usposo­
bienie wzmocnione.

W iedeń, 3 maja 1895 r. godz. 2 
minut 45. Alpejskie Towarzystwo górnicze 
85-—, Węgierskie akcye kredytowe 463-75, 
Akcye anglo-austryackie 17P75, Akcye ban­
ku Union 829-50, Akcye kolei Południowej 
104'87, Losy tureckie 83 50, Akcye kolei 
państwowej 427-50, Akcye kolei Lwowsko- 
Czerniowieckiej 332(ex), 4-procentowe galic. 
obligacye propinacyjne z 1889 r. 98"— , 
Akcye tytoniowe 240'—, Węgierskie obli­
gacye indemuizaeyjne 98 50, Akcye kolei 
Elbetal 274'50, Akcye banku dla krajów 
koronnych 283 50, 4-procentowa węgierska 
renta złota 123-7 5, Akcye banku związkowe­
go 166-10, Rubel papierowy 1 BP—, Wę­
gierska renta papierowa 99 25, Kredytowe 
ziemskie 558-—, Kredyty 400-50, Riraamu- 
rania 274-50. Usposobienie słabe.
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Nadesłane.

Objąwszy z dniem 1 stycznia 1895 we 
własny zarząd

H O T E L  E U R O P E J S K I
(we Lwowie, plac Maryacki)

mamy zaszczyt polecić go względom 
wielce Szanownej P. T. Publiczności, 
zapewniając, że usilnem naszem stara­
niem będzie wszelkim wymaganiom za­
dość uczynić. Z wysokiem poważaniem

Albert Szkowron i Spółka.
właściciele hotelu europejskiego. 

P o k o je  od 80  et. począwszy.
57

H o t e l  Y i c t o r i a  (J.Yoise) I W y s ta w y  i  MllZCa.
Lwów, uiica Hetmańska obok placu Maryackiego,

najdogodniejsze, spokojne, centralne położenie.
Pokoje z pościelą od 80 ct. 110

Przyjechali do Lwowa
dnia 2 maja 1895.

Hotel Imperial.
PP. A. książę Radziwiłł z Budapestu, H. hr. 

Mycielska z Król.1 polskiego, K. br. Kluger z Wie­
dnia, W. Riba z Berna, G. Moretto z Wenecyi, S. 
Kaczyński z Wankowa, E. Podlewski z Wiednia.

Hotel Europejski.
PP. Baronowa H. Krusenstern z iSliemirowa, 

Br. K. Krusenstern z Niemirowa, I. Krzysztofowicz 
z Monzelówki, Dr. E. Tietze z Wiednia, R. Man- 
hardt z Bielska, K. Smolka ze Stanisławowa, S. Sachs 
z Wiednia.

— Nieustająca wystawa zjednoczo­
nego Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych1 
przy placu św. Ducha 1. 10, I. piętro, jest 
otwarta codziennie od godziny 10 rano do 
godz. 5 po południu. — Wstęp od osoby ko­
sztuje w niedzielę 15 ct., w dnie powszednie 
BO ct. Dla członków wstęp wolny.

— M uzeum  p rz em y sło w e  m ie jsk ie
otwarte codziennie (z wyjątkiem poniedział­
ków) od 9 rauo do B po południu (w n ie­
dzielę i święta od godziny 10 do 1). Biblio­
teka muzealna otwarta codziennie od godziny 
11 do B, w niedzielę i święta od godziny 10

do 1. Wstęp w dnie powszednie 20 et. w 
niedzielę wolny.

— Zakład narodowy Im. O ssoliń­
skich. Biblioteka otwarta eodzienuie od go­
dziny 9 do 2 z wyjątkiem niedziel i świąt 
uroczystych. Gabinet monet i medali polskich 
otwarty jest dla zwiedzających codziennie 
w godzinach urzędowych, a nadto we wtorki 
i piątki także od godziny 3 do 5 popołudniu.

— Muzeum im ienia Dzieduszyckich
przy ulicy Teatralnej 1. 18 otwarte dla pu ­
bliczności w święta i niedziele od godziny 10 
do 11 przed południem, we środy i soboty 
od godziny 11 do S. Wstęp wolny.

C eM it lwowslnej Izby handlowej i  przemysłowe]
Lwów, dnia 3. maja 1895.

I. Akcje za sztukę.
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. mk. 
Kol.lwovr.-ezer.-jas. po 200 zł. wa. 
Banku hip. gal. pe 200 zł. w. a. 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a. 
Akc. garbarni, Rzeszów po 200 zł.

2. List. zast. za 100 zł.
Banku hip. 5 pre. w. a. w 40 1.

„ „ 5 pre. w. a.
wylosowane z 10 pre. premią 

Banku hip. 41/, pre. los. w 50 1. 
Banku kr. 41/, pre.’w. a. los. w 511.

„ „ 4  pro. w. a. „ w  57 1.
Tow. kred. gal. ziem. 4 pr. w. a. 0 

I. emis. w>
Tow. kred. gal. ziem. 4 pre. w. a. ® 

los w 411/, lat 08*
4 pre. w. a. los.w 56 1. -«

3. Listy dłużne za 100 zł. •*=■
Gal. zakł. kred. włoś. w likwidaeyi 

(daw. 5 pre. 21/, pre. w. a. p 
Ogól. roi. kred. Zakład dla G. i B. o 
w likw. 6 pr. w. a. los. w 15 lat ^

4. Obligi za 100 zł.
Indemniz. gal. 5 pre. m. k. N 
Gal. funduszu propin. 4 pre. w. a. o> 
Buków. fund. propin. 5 pre. w. a. 
Komunalne Banku kr. 5 pr. II. em. 
Pożyczki kr. 6 pre. w. a. . . .

„ „ 41/, pre. w. a. . .
4n n Ł v M *

„ „ 4  pre. koronowej
Losy miasta Krakowa . . . .

„ „ Stanisławowa . .

5. Monety.
Dukat cesa rsk i..............................
N a p o le o n d o r ..............................
P ófim peryał...................................
Rubel rossyjski srebrny . . .

papierowy 
100 marek niemieckich

płacą żądają 
walutą austr. 

zł. et. zł. et.
220 - 223 -
334 - 338 -
440 - 450 -
210 - _  —
200 - 203 -

100 50

110 30 111 -
101 101 70
1 ii 1 20 101 90
97 75 98 45

98 50 99 20

98 - 98 70
97 90 98 60

------- -------

------ ------

98 20 98 90
102 - — —
102 - 102 70
105 50 — —
100 70 101 40
97 80 98 50
98 40 99 10
26 75 28 75
42 - — —

5 70 5 80
9 65 9 75

10 - — —
1 2 8 .- 1 3 8 .-
1 30.’/* 1 31.75
59 50 60 -

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 1 maja 1895.

Dług państwa. płacą żądają

Jednolity dług państwa w banknot.
maj-listopad ..............................
l u ty - s ie r p ie ń ..............................

Jednolity dług państwa w srebrze 
styezeń-lipiee . . . .  
kwieeień-październik . . . .  

Losy z roku 1854 po 250 zł,mk.4pr. 
„ „ 1860 po 500 zł. wa. 5 pr.
„ „ 1860 po 100 zł. 5 pr. .
„ „ 1864 po 100 zł. . . .
„ „ 1864 po 50 zł. . . .

Renty Com. po 42 litr. austr. . . 
Listy zast. domen, państw, po 120

zł. 5 pre...........................................
Austr. renta zł. wolna od podat. 4 pr. 
Renta koronna 4 pr za 200 k.

101.60
101.45

101.45
101.50 
151.75
158.50 
164.— 
198.— 
198.—

159.50
123.70
101.55

101.80
101.65

101.65 
101.70 
152.75 
15 9 .-  
165 .- 
199 -  
199 —

160.50
123.90
101.75

2. Obligacye indem. 5 pre. (za zł. m. k.).

Bukowiny .............................. — — .—
G a l i e y i ............................................. —.— —.—
Niższej Austryi .   109.75 —.—
Siedm iogrodu................................... —.— —.—
Węgier za 100 zł. w. a. 4 pre. . 98.75 99.75

3. Atcye.

Bank Anglo aust. 200 zł. emit. zł. 169.25 170.25
Inst. kredyt, dla handlu po 160 zł. 400.25 400.75
Niższo-austr. Tow. eskont. po 500 zł. 899.— 902.—
Gal. banku hip. po 200 zł. . . . — —.—
Gal. ban. d. h.i prz.d zl. 200wpl.40 pr. — —.— 
Gal. zakł. kred. ziem. a 200 zł. . —.— — .—
Bank dla krajów koron. £ 200 zł. 2-6.75 287.25
Bank austro-węgierski a 600 zł. . 1086.— 1090.—
Kol. Albrechta 200 zł. w srebrze . —.— —.—
Austr. Tow. źegl. par. dun. po500zł.mk. 582.— 584.— 
Kol. Cesarz. Elżbiety po 200 zł. mk. - -.— —.—
Kol. Rzeszów Tara. (w. a.) £ 200 zł. —.— —.—

pfaeą żądają
Północna kolej po 1000 zł. m. k. 3620.— 3635.— 
Kol. Kar. Ludw. po 209 zł. m. k. —.— —.— 
Lwów-Czer. kol. I. po 200 zł. a. w. 335.50 336.50 
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. aw. 141.75 142.50 
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 210.75 211.—

4. Listy zastawne losowane.

Ogólny rolniezo-kredytowy Zakład 
dla Gal. i Bukowiny w 15 1. 6 pr. —.— —.— 

Powsz. austr. zakł. kr. ziems. 4 pr.
w złoeie w 50 1...................  121.25 —.—

Powsz, austr. zakł. kr. ziems. 4. pr.
a. w. w 50 1........................................ 99.90 100.70

,, . „ „ „ 3. pr. 11 8 .-  118.50
„ . „ „ 3 pr. em. 1889 118 75 119.50

G. zakł. kr. ziems. krak. los. w 18 1.6pr. — —.— 
„ „ „ „ „ „w 201. 7 pr. — —.—
„ „ » „ „ „w 361. 6 pr. —.— —.—

Gal. Tow kred. w. a. po 4 pr. . . —-— —.—
„ „ „ „ „po 4 pr. w 411. wyl. 98.50 —.—
,, ,, ,, „ „ po 41/, pr. w
62 latach z w r o tn e .........................  98.50 —.—

Banku kraj. 41/, pr. wa. los w 511/* 1- 101.10 101.75
Obligi komunalne Banku krajowego

5 pr. w. a. I. e m i s y i .................... — -— —.—
Gal. banku hip. 5. pr. w 40 1. wyl. 101.40 —.—
Banku aust. węg. 41/, pr........ 100.30 100.80
Węg. Zakł. kred. ziem. akc. w 39 1.

wyl. po 5. pr...........................101.40 —.—
„ „ wyl. 41/, pr. 101.40 101.70
„ „ w 41 1. wyl.

po 4. pre................................ 99.50 100.50

5. Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)

Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. aw. —-— —.—
Tow. kol. żel. Rzeszów-Tarnów (w ex.)

a 300 zł. 5 pr. w srebrze . . . 100.50 101.50
Kol. fółn. po 100 zł. em. 1886 4°/0 101.25 102.25

„ po 100 zł. „ 1887 „ - . -  —.—
Kol. gal. Kar. Lud. em. z r. 1881

po 300 zł. 41/* pr .........................  —■— —■—
detto (Jarosław-Sokal) —.— —,—

płacą żądają
Kol. Gal. Lwów-Ozern.-Jas. em. a 300 

zł. 4 pr. w srebrze z r. 1884 . . 94.50 95.50
z r. 1884 . . 98.— 99.—
z r. 1866 . . - . -  - . -
z r. 1872 . . —

Węg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w sr. 110.50 111.50 
Węg. regulaeya Cisy po 100 zł. 4 pr. 149.— 150.—

6. Losy.

Tnst. kr. dla han. i pr. po 100 zł. aw. —.— —.—
Clarego po 40 zł. m. k.........................  59.— 60.—
Tow. żegl. na Dunaju po 100 zł. mk. 140.— 150.—
Keglewicha po 10 zł. m. k. . . .  —.— —.—
Losy miasta Krakowa po 20 zł. aw. 27.90 28.50
Pożyezka miasta Lubiany po 20 zł. —.— 24.25
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. aw. 63.— 64.50
Palnego po 40 zł. m. k...................... 59.— 60. -
Czerwon. krzyża aust. Tow. po 10 zł. 17.25 18.—

„ „ węg. „ joo 5 zł. 11.25 11.50
Fundacya szpitala Areyks. Rudolfa

po 10 zł. a. w.....................................  24.50 25.50
Salma po 40 zł. m. k............................  71.50 73.50
St. Genois po 40 zł. m. k. . . .  73.— 74.—
Poż. m. Stanisławowa (po 20 zł. aw ) 42.75 46.—
Pożyczki Tryestu po 100 zł m. k. . 150.— —

„ „ po 50 zł. a. w. 70.— —.—
Waldsteina po 20 zł. m. k ...................... 54.— —.—
Windisehgratza po 20 zł. m. k. . . —.— —.—

7. Weksle (za 8 miesiące).

Augsburg za 100 w. p. n .................... —.— —
Berlin za 100 marek w. p. n. . . . —.— —.—
Frankfurt za 100 marek w. p. n. . —.— —.—
Hamburg za 100 marek w. p. n. . . —.— —.—
Londyn za 10 ft. szt..............................  122.10 122.56
P a r y ż ..............................................  48.47.-5 48.52.5

K u r s  z ł o t u .
Dukat cesarski men............................. 5.75— 5.77.—

pełnej w a g i ............................ 5.73.— 5.75.—
K o r o n a .............................................
20-franków ka........................................9.69.5— 9.71.—
Rosyjski p ó łim p e ry a ł...................... —
Talar związkowy . . . . . —.—.— —.—.—
Srebro . . . .  . . . .  —.— —.------
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Licytacye.
L. 7862 (3073 2 - 3 )

O. k. Sąd powiatowy w Mszanie dolnej 
zawiadamia, )ż celem zaspokojenia sumy i5 
zł. 85 ct. z pn. odbędzie się na rzecz Sali 
Gassner w tut. sądzie powiatowym sprzedaż 
posiadłości lwh. 265 gm. kat. Mszana górna 
objętej, dłużnika Sebastyana Smreczaka wła­
snej w dwóch terminach mianowicie dnia 14 
maja i 18 czerwca 1895 każdym razem o 
godz. 10 przed południem.

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
licytacyjnych przejrzeć można w registratu 
rze sądowej.

Kuratorem wierzycieli ustanowiono p. 
Jana Wysockiego c. k. notaryusza w Msza­
nie dolnej.

Wadyum wynosi 85 zł. 70 ct. aw.
C. k. Sąd powiatowy.

Mszana dolna, 15 grudnia 1894.

Pawła Rury własnej, na rzecz Kuny Schón- 
thala pto 86 zł wa. z pn.

CMra w yw łan ia 825 zł.
Wadyum 82 zł 50 ct wa.
Resztę watunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusąd 
registraturze.

C. k. Sąd powiatowy 
Kulików, dnia 29 grudnia 1894.

L. 8847 (8081 2 - 3)
W dniach 21 maja i 2 lipca 1895 ka­

żdym razem o godz. 10 rano odbędzie się 
w tut. sądzie publiczna licytacja realności 
w Krasnej położonej, wyk. hip. 1. 202 ks 
gr. gm. Krasno objętej, na zaspokojenie pre- 
tensyi Srula Stahl w kwocie 19 zł. aw. z 
przyn.

Cena wywołania 155 zł.
Wadyum 15 zł. 55 ct.
Przy drugim terminie zostanie powyż­

sza realność także niżej ceny szacunkowej 
sprzedaną.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiono kandydata adw. Drohomireekie- 
go z Delatyna.

Protokół oszacowania, wyciąg hipote­
czny, oraz bliższe warunki licytacyjne przej­
rzeć można w tus. registraturze.

G. k. Sąd powiatowy.
Delatyn, dnia 27 marca 1895.

L. 2519 (3077 2—8)
W dniach 4 czerwca i 4 hpca 1895 o 

godzinie 9 rano odbedzie się w tutejszym 
sadzie licytacya realności Maje a Schachtera 
własnej pod nk. 837 w Kutach wyk. hipot. 
744 objętej na 1430 zł. w. a. oszacowanej 
celem zaspokojenia pretensyi stowarzyszenia 
zaliczkowego i eskontowego dla handlu i prze­
mysłu w Wyżnicy w kwocie 410 zł. w. a. z 
przynależy tościami.

Cena wywołania 1439 zł. w a. 
j  Wadyum 143 zł.

Kurator niewiadomych wierzycieli Sta­
nisław Danek w Kutach

Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 
' warunki licytacyjne przejrzeć można w tus. 
registraturze

| 0. k. Sąd powiatowy.
Kuty, 24 lutego 1895.

L. 6018 (8067 2 - 3 )
W tut. sądzie odbędzie się o godz. 10 

rano w dniu 31 maja 1895 powyżej ceny 
szacunkowej, zaś dnia 28 czerwca 1895 na­
wet poniżej takowej licytacya realności we­
dług wyk. hip. 1. 411 ks. gr. gm. Kłodno,

L. 2014 (3060 3 - 3 )
O. k. Sąd powiatowy w Dobnie podaje 

do wiadomości, że celem zaspokojenia w ie­
rzytelności w kwocie 164 zł. a. w. z pn. od­
będzie się dnia 4 czerwca 1895 i dnia 26 
czerwca 1895 każdym razem o godzinie 10 
przed południem egzekucyjna sprzedaż przez 
licytacyę połowy realności wyk. hip. 1. 136 
ks. gr. gm. Dolina objętej dłużników Wolfa 
i Breine Fried własnej.

Cena wywołania 221 zł.
Wadyum 22 zł.
Eesztę warunków licytacyi i akt o- 

szacowania przejrzeć mcżna w tutejszej re­
gistraturze.

Dolina, 15 marca 1895.

L. 12648 (2997 2 - 3 )
W dniach 6 czerwca 1895 i 4 lipca 

1895 o godz. 10 przed południem przepro 
wadzoną zostanie celem ściągnięcia wierzy­

telności ck. uprz. gal. Banku hipotecznego 
we Lwowie w kwocie 2 sum po 42 zł. 60 
ct. z pn. przez sąd tutejszy licytacja ciała 
hip. wyk 1. 150 ks. er. gm. Bobrka obięte- 
go, Mojżesza Dawida Herbsta własnego na 
drugim terminie także poniżej ceny szacun­
kowej 2000 zł. wa.

Poręczne 10 pre.
K u ra to r wierzycieli ck. notaryusz pan 

Adamski.
Z c. k. Sądu powiatowego.

Bóbrka, dnia 29 marca 1895.

L. 587 (3037 2 - 3 )
0 . k Sąd powiatowy w Sniatynie ogła 

sza, iż w sądzie tut. odbędzie się zawsze o 
godz 10 przed połud. w dniu 6 czerwca 1895 
tylko powyżej lub za. zaś w dniu 8 lipca 
1895 także poniżej ceny szacunkowej publi­
czna sprzedaż realności ks. gr. gm. Uście 1. 
wyk. hip 425 Obaskla Reinera i. wyk. bip. 
741, 746 spadkobierców Chany z Hechlerów 
Reinerowej, 1. wyk. hip. 625 i 745 Jankla 
Reinera własnych w celu zaspokojenia wie- 
rzyt-Jności Kalmana Manharda w kwocie 
510 zł- i 1212 zł. 50 ct. aw. z pn.

Ceny wywołania dla każdej z realności 
osobno 45 zl.‘ 1572 zł., 50 zł., 769 zł. 55 
zł. a. w.

Wadya 4 zł. 50 ct., 157 zł. 20 ct., 5 
zł., 76 zł. 90 ct i 5 zł. 50 ct.

Wyciągi hip., warunki licytacyjne i pro­
tokół oszacowania w registraturze do przej­
rzenia.

Kuratorem nieznanych wierzycieli ad. 
Kawecki w Śniatynie.

Sniatyn, dnia 27 marca 1895.

L. 2386 (2960 2— 3)
C. k. Sąd powiatowy w Dolinie podaje 

do wiadomości, że celem zaspokojenia wie­
rzytelności w kwocie 250 zł. i 250 zł. aw. 
z pn. odbędzie się dnia 7 czerwca 1895 i 
dnia 4 lipca 1895 każdym razem o godz. 10 
przed południem egzekucyjna sprzedaż przez 
licytacyę realności pod lk. 87 w Mizuniu po­
łożonej ciała tabularnego niestanowiącej, dłu­
żnika Majera Stern własnej.

Cena wywołania 2200 zł.
Wadyum 220 zł.
Resztę warunków licytacyi i akt osza

cowania przejrzeć można w tutejszej regi- 
straturze.

Dolina, dnia 10 marca 1895.

L. 5615 (3039 2 - 3 )
W c. k. Sądzie powiatowym w Skawi­

nie odbędzie się celem zaspokojenia wierzy­
telności Stowarzyszenia „Wzajemna Pomoc® 
w Podgórzu w kwocie 95 zł. w dniu 11 
czerwca 1895 i 16 lipca 1895 każdym razem 
o godz. 9 rano przymusowa sprzedaż a) re­
alności lwh. 12 i b); 9/40 części realności 
lwh. 51 w Rzozowie położonycn, pierwszej 
Anny Lupa, drugiej Jakóba kupy własnej.

Cena wywołania wynosi dla realności 
lwh. 12 kwotę 80 zł., wadyum 8 zł., dla 
9/4 części realności lwh. 51 kwotę 224 zł. 
46 ct., wadyum 23 zł.

Warunki licytacyjne przejrzeć można 
w registraturze sądowej.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
mianowany adw. Dzikowski w Skawinie. 

Skawina, 20 lutego 1895.

L. 4515 (3029 2— 3)
C. k. Sąd powiatowy miej. dlg. w Zło­

czowie podaje niniejszem do publicznej wia­
domości, że na zaspokojenie samy 778 zł. 44 
ct. w. a. z pn. przymusowa sprzedaż realno 
ści pod lk 62 w Gołogórach położonej wyk. 
bip. 1 543 gminy Gołogóry objętej dłużni­
ków Ozyasza Schwadrona i Gitli Schwadron 
po połowie własnej w tutejszym sądzie w 
drodze publicznego przetargu na rzecz ks. 
Antoniego Węgrzynowicza na dniu 10 czerw­
ca 1895 i na dniu 10 lipca 1895 każdym 
razem o godzinie 10 przed południem z tem, 
przedsięwziętą zostanie, że na pierwszym ter­
minie realność ta za cenę wywołania, tj. w ar­
tość szacunkową 1600 zł. lub wyżej tejże, 
zaś na drugim także niżej ceny wywołania 
sprzedaną zostanie.

Wadyum 10% ceny wywołania.
Resztę warunków, tudzież wyciąg hi­

poteczny i akt ocenienia ['realności; przejrzeć 
można w tutejszej registraturze.

Złoczów, 12 kwietnia 1895.



L. 3043 (2998 1— 3)
W dniach 6 czerwca 1895 i 4 lipea 

1895 o godzinie 10 przed południem prze­
prowadzoną zostanie celem ściągnięcia wie­
rzytelności Nathana Mohla w kwocie 81 zł 
z pn. przez sąd tutejszy lieytacya ciała h i­
potecznego wyk. hip. 1. 367 księgi gr. gm. 
Bóbrka objętej, Dominiki i Wasyla i Maryi 
Kociumbas własnej na drugim terminie także 
poniżej ceny szacunkowej 530 zł.

Poręczne 10 prc.
Kurator wierzycieli c. k. notaryusz pan 

Adamski.
C. k. Sąd powiatowy.

Bóbrka, 31 marca 1895.

L. 5283 (3042 1 - 3 )
W c. k. Sądzie powiatowym w Skawi­

nie odbędzie się celem zaspokojenia wierzy­
telności Stowarzyszenia „Wzajemna Pomoc" 
w Podgórzu w kwocie 49 zł. w dniu 11 czerw­
ca 1895 i 10 lipca 1895 każdym razem o 
godzinie 9 rano, przymusowa sprzedaż real­
ności twh 8 gminy kat. Ohorowice objętej 
Michała Wątora własnej.

Cena wywołania wynosi 1840 zł.
Wadyum 184 zł.
Warunki licytacyjne przejrzeć można 

w registraturze sądowej.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

mianowany adw. Dzikowski w Skawinie.
Skawina, 22 lutego 1895.

L. 5282 (3043 1 - 2 )
W c. k. Sądzie powiatowym w Skawi­

nie odbędzie się mlem zaspokojenia wierzy 
telnośei Stowarzyszenia „Wzajemna Pomoc“ 
w Podgórzu w kwocie 29 zł w dniu 11 czerw­
ca 1895 i 10 lipca 1895 każdym razem o 
godzinie 9 rano przymusowa sprzedaż real­
ności lwh. 49 w Bukowiu Sebastyana Gór- 
nisiewicza własnej.

Cena wywołania wynosi 1153 zł.
Wadyum 116 zł.
Warunki licytacyjne przejrzeć można 

w registraturze sądowej.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

mianowany adw. Dńkowski w Skawinie.
Skawina, 20 lutego 1895.

L. 5483 ~  (3088 1— 3)
W c k. Sądzie powiatowym w Skawi­

nie odbędzie się celem zaspokojenia wierzy­
telności Jędrzeja Nagraby w kwocie 42 zł. 
w dniu 11 czerwca 1895 - i 10 fpca 1895 
każdym razem o godz nie 9 rano przymuso­
wa sprzedaż 1/4 części realności Iwb. 27 w 
Bukowiu Magdaleny Ożoeowej własnej.

Cena wywołania wynosi 129 zł. 55 ct
Wadyum 30 zł.
Warunki licytacyjne przejrzeć można 

w registraturze sądow-j
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

mianowany c. k not. Peszkowski w Skawinie.
Skawina, 20 lutego 1895.

L 8g27 (3057 1 - 8 )
W c. k. Sądzie delegowanym miejskim 

% Krakowie odbędzie się celem zaspokojenia 
wierzytelności galicyjskiego Zakładu kredyto­
wego ziemskiego w likwidacyi we Lwowie 
w kwocie 30 zł., 30 zł., 30 zł i 30 zł. z 
Pn. w dniu 7 czerwca i 8 lipca 1895 zawsze 
0 godz. 10 rano przymusowa sprzedaż real­
ności w Zabierzowie wykazem hip. 1, 12 ks. 
gr. tejże gminy objęta.

Cena wywołania i wartość tejże real­
ności 7500 zł.

Wadyum 750 zł.
W arunki licytacyjne przejrzeć można w

registraturze sądowej.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

jest adw. dr. Tadeusz Fedorowicz, zastępcą 
adw. dr. Tadeusz Baczyński.

Kraków, 8 kwietnia 1895.

L- 11160 (3066 1— 3)

żonej, wyk. hip. 1. 51 gminy kat. Tarnopol 
objętej.

Cena wywołania, poniżej której realność 
ta na pierwszym terminie sprzedaną nie bę­
dzie wynosi 2923 zł 25 ct.

Wadyum 292 zł. w. a.
Bliższe warunki przejrzeć można w re ­

gistraturze sądu.
Dla wierzycieli, którzy by po dniu 16 

września 1894 prawa zastawu uzyskali, lub 
którym by uchwała niniejsza względem do­
zwolenia licytacyi z jakiegokolwiek powodu 
doręczoną być nie mogła ustanawia się na 
ich koszt i niebezpieczeństwo kuratora ad 
actum p. adw. dr. W eisM aa a p adw. dr. 
Zarzyckiego zastępcą tegoż.

Tarnopol, 6 kwietnia 1895.

L. 1080 (3100 1 - 3 )
Ponieważ rozpisana reskryptem 

tutejszym z dnia 20 marca 1895 1. 757 
lieytacya na wydzierżawienie dochodu 
z myta pobieranego na drodze powia­
towej Rozdół-Rozwadów na stacyi w 
Weryniu nie odniosła pożądanego skutku, 
rozpisuje Wydział powiatowy niniejszem 
drugą licytację w powyższym celu na 
dzień 15 maja 1895 na godzinę 11-tą 
przed południem w sali Rady powia­
towej ofertami pisemnemi i ustnemi.

Cena wywołania 1600 zł.
Wadyum 10% .
Oferty pisemne zaopatrzone w prze­

pisane wadya wnosić należy do Wy­
działu powiatowego do dnia 14 maja lir.

Ustna zaś lieytacya odbędzie się 
w biurze Wydziału powiatowego dnia 
15 maja b. r. o godzinie 11 -tej przed 
południem.

Blizsze warunki dzierżawy przejrzeć 
można w godzinach urzędowych w 
biurze tutejszem.

Ż Wydziału Rady powiatowej
Żydaczów, dnia 24 kwietnia 1895.

Dnia 6 czerwca i dnia 12 lipca 1895 
zawsze o godz. 10 przed połud. odbędzie się w 
sądzie lieytacya realności pod 1. 583 w Wi­
sience położonej wyk. hip. 1. 162 i 163 obję- 
tsj Piotra Fedorowicza własnej na rzecz Szy­
mona Kowaliszyna dla wydobycia kwoty 111 
zh a. w. z pn.

Cena wywołania 371 zł.
Wadyum 37 zł. 10 ct.
Resztę warunków, akta i wyciąg hipo­

teczny mogą być przejrzane w tusądowej re­
gistraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych jest e. k. notaryusz dr. Wie 
senberg.

Z c. k. Sądu powiatowego.
Janów, dnia 15 grudnia 1894.

L. 6254 ' (2988 1—3)
C. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu po­

daje do wiadomości, że w celu ści»gmfHa 
dwóch rat pożyczkowych po 51 zł- w- a - z 
pn. i reszty kapitału w kwocie 309 zł. so ct. 
w. a. z pn. na rzecz kasy oszczędności mia­
sta Tarnopola odbędzie się dnia 
1895 i 1 s ie rp n i 1895 o godzinie 10 przed 
południem w biurze nr. 3 egzekucyjna SP 
daż realności dłużnika Pejsacba Hereos* 
własnej pod 1. sp. 1154 w Tarnopo u p

„Gazeta Lwowska" Nr. 102 z

L. 1525 (3087 1— 3)
C. k. Sad powiatowy w Baligrodzie za­

wiadamia, iż celem zaspokojenia sumy 157 
zł. z pn. odbędzie się na rzecz Dawida Loks- 
peisera w tutejszym sadzie sprzedaż 1/3 czę­
ści posiadłości Iwb, 33 gminy kat Zerniea 
wvżoa ob'ętej, dłużnika Hryeia Ryfuna po 
0 !exie własnej w dwóf-h W m irta 'h , roiano- 
wi ie dnia 16 maja 1895 i dnia 27 czerwca 
1895 każdym razem o godzinie 10 przed po 
łudniem.

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
licytacyjnych, przejrzeć można w registratu 
rze sadowej

Kuratorem wierzycieli Jan  Kopczyński 
w Baligrodzie.

Wadyum wynosi 66 zł 40 ct. w. a. 
Baligród, 8 marca 1895.

L. 18569 (2999 1 - 3 )
W tut Sadzie odbędzie się o godzinie 

10 rano w dniu 21 czerwca 1895 powyżej 
ceny szacunkowej, zaś dnia 2 sierpnia 1895 
niżej takowej lieytacya realności według wyk. 
hip. 399,2 w Kosowie Mojżesza Scbusla wła­
snej na rzecz c. k. uyrzyw. galic. akcyjnego 
Banku hipotecznego we Lwowie pto 1.20 zł. 
i innych kwot z pn.

Cena wywołania 6000 zł.
Wadyum 600 zł.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. re­
gistraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca po­
bytu wierzycieli ustanowiono kuratorem adw. 
dr. Korpińskiego w Kosowie.

C. k. Sąd powiatowy.
Kosów, 19 stycznia 1895.

L. 1580 (3036 1 - 3 )
O. k. Sąd powiatowy w Kałuszu ogła­

sza, że celem zaspokojenia sumy 73 zł. od­
będzie się na rzecz Abrahama H “rnberga w 
tutejszym sądzie sprzod*ż posiadłości whlp. 
127 gminy Kałusz objętej dłużnika Bazylego 
Bieleckiego własnej na dniu 12 czerwca 1895 
o godzinie 10 rano.

Cena wywołania 272 zł.
Wadyum wynosi 65 zł.
Wyciąg hipoteczny, akt ocenienia i re ­

sztę warunków można przejrzeć w registratu­
rze sądowej.

Kuratorem wierzycieli ustanowiony adw. 
dr. Bernurd W ittlin w Kałuszu.

Kałusz, 16 marca 1895.

L. 4563 (3084 1— 3)
C. k. miejsko-delegowany Sąd powia­

towy w Kołomyi ogłasza, że w sali rozpraw 
przeprowadzać będzie publicznie przymusową 
sprzedaż realności w Oskrzesmca- h położonej 
wedle wyk. hipot. 315 i 246 tejże gminy, 
dłużników Semena Jakimenczuka i Hnsta 
Bucnlaka, względnie ich spadkobierców wła­
snych na za-p kojenie pretensyi Zakładu kre 
dytowego włościańskiego we Lwowie w kwocie

dnia 4 maja 1895.

100 zł. w dniach 20 maja 1895 i 20 czerwca 
1895 zawsze o godzinie 10 rano.

Wadyum wynosi 14 z ł , względnie 28 
zł. R-sztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
tabularny i akt oszacowania można w tutej- 
szosąuowej registraturze przejrzeć.

Dla wierzycieli, którzyby na realności 
sprzedać się mającej po dniu 8 lipca 1894 
prawa rzeczowe nabyli, dla wierzycieli hipo­
tecznych z życia i miejsca pobytu nieznanych, 
dla niewiadomych ich prawonastępców, lub 
spsdkokierców, w ogóle dla tych, którymhy 
uchwała licytacyę dozwalająca, lub dalsze 
uchwały licytacyi, relicytacyi, likwidacyi 
ekstrykaryi i ekstradycji dotyczące, wcale, 
lub wcześnie doręczone być nie mogły, usta 
nowiono kuratorem adwokata dr. Staubera 
z zastępstwem adwok. dr. Hullesa.

Osol y te wzywa sąd, aby kuratorowi 
potrzebne inf-rmacye udzieliły, do obrony 
swych praw potrzebne kroki poczyniły i sąd 
o tem zawiadomiły.

Kołomyja, 31 marca 1895.

L. 458 (3091 1— 3)
W tut. Sądzie odbędzie się o godzin^ 

10 rano dnia 24 maja 1895 za lub powyżei 
ceny szacunkowej, zaś dnia 21 czerwca l s y 5 
nawet poniżej takowej lieytacya p łowy real 
ności wyk. hipot. 1. 51 gmin* kat. Zeniów 
ob.ętej Kseńki z Winiarskie h Hryeaj własnej 
na rzecz Jakóba Bilskiego pto 30 zł z pn.

OeDa wywołania 87 zł., wadium 9 zł.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tutejszo 
sądowej registraturze.

Dla niezna yeb z życia i miej-ca pohUu 
wierzycieli hipotecznych ustanawia się ku­
ratorem p Szymona Częstyńskiego.

C b. Sąd powiatowy.
Gliniany, 20 luLgo 1895.

L. 2947 (3081 1— 3,
C. k. Sąd obwodowy w Kołomyi poda­

je niniejszem do wiadomości, że na prośbę 
Kasyoszcz. miasta Kołomyi dozwoloną zo- 
s t-ła  w celu ściągnięcia dwóch ra t po 166 
zł 25 ct. i resztują<-ego kapitału 8116 zł 
85 ct. aw. z pn. egzekucyjna sprzedaż real 
ności dłużnika Dawida Anczelowicza w Ko­
łomyi pod n. 96! położonej wyk. hip. 1. 6-6/1 
objętej w dwóch na dzień 28 maja 1895 i 
dzień 25 czerwca 1895, każdym razem na 
godzinę 10 przed połud wyznaczonych te r ­
minach, że pomieniona realność na pierw­
szym t-rminie tylko za lub powyżej ceny 
sza-unkowej w kwocie 7304 7.ł., która służyć 
będz e oraz za cenę wywołania, ua drug-ro 
terminie zaś także poniżej takowej zastanie 
sprzedaną, że każdy chęć kupienia mający 
obowiąz nyra będzie kwotę 73o zł. 40 ct. a. 
w do rąk komisji licytacyjnej złożyć, że d'a 
wszystkich tych, który mbv u hwała licyta 
cyjna doięcz- ną być me mogła, lub którzy 
by na rzeczoną realność później prawa rze 
czowe nu by li, kurator w osobie adw. dr. Mil- 
groma został u^tan/wionym, wreszcie, że akt 
opisania w mowie będącej realności, tudzi-ż 
bliższe warunki licytacyjne w tus. registra- 
turze mogą być przejrzane

Kołomyja, 80 marca 1895.

L. 2429 (3088 1 - 3
C. k. Sąd pow. w Bukowsko podaje do 

ogłoszenia, że w celu zaspokojenia wierzy 
telnośei Towarzystwa zaliczkowego w Bu 
kowsku w kwocie 122 zł. wa. z pn. odbę­
dzie się dnia 28 maja 1895 i dnia 1 lipca 
*895 o godz. 10 rano w sądowem zabudo 
waniu przymusowa sprzedaż realności dłu 
żmka Augustyna Sobolewskiego własnej, sta 
nowiącej wyk. hip. 1. 204, 206 i 1/6 części 
whl. 205 *?m. kat. Bukowsko.

Wadyum 32 zł. wa.
Bliższe warunki przejrzeć można w re­

gistraturze sądu.
Dla wierzycieli, którzyby po wystawie­

niu wyciągu tabularnego tj. po dniu 5 paź­
dziernika 1894 prawa zastawu uzyskali lub 
tych, którymby uchwała niniejsza względem 
dozwolenia lic-ytacyi lub inne uchwały w tej 
sprawie wydane z jakiegokolwiek powodu do­
ręczone być nie mogły, ustanawia się na ich 
koszt i niebezpieczeństwo kuratorem ad actum 
p. Eugeniusza Kowalskiego w Bukowsku. 

Bukowsko, dnia 3 kwietnia 1895.

L. 8386 (3008 1 - 3 )
O. k. Sąd powiatowy w Myślenicach 

podaie do wiadomości, że w dniu 11 czerw­
ca 895 i 15 lipca 1895 o godzinie 10 rano 
odbędzie się w gmachu sądowym przymuso­
wa sprzedaż realności pod 1. kons. 16 w 
Głogoezowie położonej według wyk. hip. ]. 
11 księgi gruntowej gminy tejże objęt-j, 
M ichała Syika własnej, na rzecz Tomasza 
Bnjasa i Wiktoryi z Bujasów Uchaczowej o 
53 zł. 33'/3 ct. aw. z pn.

Cena wywołania 2150 zł. aw.
Wadyum 215 zł. aw.
Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 

przejrzeć m żna w registraturze sądowej.
C. k. Sąd powiatowy.

Myślenice, dnia 13 lutego 1895.

L. 3476 (3071 1— 3)
Mościski ck. Sąd powiatowy ogłasza, 

że na zaspokojenie dłużnej przez Fedka An­
toniaka, Gittli Adolf jako cesyonaryuszee 
Mendla Adolf sumy 350 zł aw. z pn. odbę­
dzie się tamże w dnia-h 6 czerwca 1895 i 
9 lipca 1895 o godz. 10 rano egzekucyina 
licytacja realności dłużnika wyk. hip. 764 
gm. Czerniawa objętej.

Na pierwszym terminie zostanie real­
ność ta sprzedana tylko za cenę wywołania 
860 zł. lub wyżej niej, na drugim i niżej 
tejże.

Wadyum wynosi 86 zł.
Resztę warunków i aktów można przej­

rzeć w sądzie.
Mościska, dnia 12 marca 1895.

L 749 (3070 1 - 3 )
Mościski c. k. Sąd powiatowy ogłasza, 

że na zaspokojenie dłużnej Gittli A dolf przez 
Jana Szarugę sumy 11 z zł. aw. z pn. odbę 
dzie się tamże w dniach 6 czerwca 1 '9 5  i 
9 lipca 1895 o godz. 10 rano egzekuc\jna 
lieytacya realności dłużnika pod Ik. 63 w 
i aekiej Woli wyk. hip. 174 gminy tejże 
objętej.

Na pierwszym terminie zostanie real­
ność ta sprzedaną tylko za cenę wywołania 
2755 lub wyżej Diej. na drugim i niżej tejże. 

Wadyum wynosi 275 zł. 50 ct.
Resztę warunków i aktów można przej­

rzeć w sądzie
Mościska, dnia 12 marca 1895.

L. 2366 (8058 1 - 3 )
O. k. Sąd m. d. w Wadowicach podaje 

do wiadom, ści, iż celem zaspokojenia pre­
tensji wadowickiej kasy oszcz. w kwocie 19 
zł. z pn. odbędzie egzekucyjną sprzedaż 
przez publiczną licytację realności lwu 45 
gm. kat. Zembrzyce objętej, Józefa Muchy 
własnej w dniu 11 czerwca o 10 rano tylko 
za lub powyżej, zaś w dniu 10 lipca 1895 
lakże poniżej kwoty 440 zł. jako ceny sza­
cunkowej.

Wadyum wynosi 44 zł.
W arunki licytacyjne, wyciąg hipotecz­

ny i akt oszacowania przejrzeć można w re­
gistraturze.

Wadowice, 28 marca 1895.

L. 13286 (2993 1— 8)
Dnia 12 czerwca 1895 o godz. 10 ra­

no odbędzie się w tut. sądzie przymusowa 
sprzedaż w drodze licytacyi 2/4 części real­
ność whl. 696 ks. gr. gm kat Boborodcza- 
ny objętej, S heftla Feuera własnych na 
neez ck. Brokuraturyi Saarbu pto 16 zł. z 
przyn

Cena wywołania wynosi 70 zł 
Cena szacunkowa 675 zł 6 % c -̂ 
Realność ta tylko w jednym terminie 

i to tylko powyż ceny wywołania 70 zł. po 
myśli § 15 ust z 10 czerwca 1887 nr. 74 
Dz. p. p. sprzedaną być może.

Wadyum wynosi 7 zł. wa.
Reszta warunków licytacyjnych i pro­

tokół oszacowania w tus. registraturze do 
przejrzenia.

C. k. Sąd powiatowy. 
Bohorodczany, dnia 29 marca 1895.

L. 1211 (3040 1 -  3)
W c. k, Sądzie powiatowym w Skawi­

nie odbędzie się celem zaspokojenia wierzy­
telności austryackiego centralnego Banku 
kredytowego ziemskiego w Wiedniu przeciw 
Ozyaszowi Goldbergowi i H-rminie Goldberg 
«  kwocie 34610 zł. etc. z pn. w dniu 12 
czerwca 1895 i 12 lipca 1895 każdym ra ­
zem o godz. 9 rano przymusowa sprzedaż re­
alności lwh. 152 w Kobierzynie, Ozyasza 
Golduerga własnej i lwh. 163 tamże Hermi- 
ny Goldberg własnej.

Cena wywołania wynosi dla realności 
lwh. 152 kwotę 36783 zł., wadyum :-678 zł. 
30 ct., zaś dla realności lwh. 163 kwotę 
25312 zc., wadyum 2531 zł. 20 ct.

Realności te każda osobno sprzedane
będą.

Warunki licytacyjne można przejrzeć 
w tus. registraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
mianowany notaryusz Peszkowski w Ska­
winie.

Skawina, 5 kwietnia 1895.

L. 5497 (3041 1— 3)
W c. k. sądzie powiatowym w Skawi­

nie odbędzie się celem zaspokojenia wierzy­
telności stowarzyszenia „Wzajemna Pomoc“ 
w Podgórzu w kwocie 45 zł. w dniu 11 
czerwca 1895 i 16 lipcaj 1895 każdym ra­
zem o god2inie 9 rano.-j przymusowa sprze­
daż połowy realności 1. wyk. hip. 63 gminy 
katastralnej Buków, Salomei Ożóg i Kata­
rzyny Rządzik własnej.

Cena wywołania wynosi 230 zł. 
Wadyurn 23 zł.
W arunki licytacyjne przejrzeć można 

w registraturze sądowej.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

mianowany adwokat Dzikowski w Skawinie. 
Skawina, 20 lutego 1895.



L. 12685 (3082 3 - 3 )
W tut. Sądzie odbędzie się o godzinie 

10 rano dnia 15 maja 1895 powyżej ceny 
szacunkowej, zaś dnia 14 czerwca 1895 nawet 
poniżej takowej, licytacya realności według 
wyk. hip. 1. 91, 115 i 131 gminy Fohorylce, 
Hryńka Mikolciów własm j, na rzecz Semka 
Tracza pto 400 zł. z pn.

Gena wywołania 1096, 160 i 170 zł.
Wadyum 11C, 16 i 17 zł.
Eesztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tutejszo 
sądowej registraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych, ustanawia 
się kuratorem Szymona Czestyńskiego.

C. k. Sąd powiatowy.
Gliniany, 28 lutego 1895.

L. 13887 (3033 3 - 3 )
W tut. Sądzie odbędzie się o godzinie 

10 rano dnia 24 maja 1895 za lub powyżej 
ceny szacunkowej, zaś dnia 21 czerwca 1895 
nawet poniżej takowej licytacya a) realności 
wyk. hipot. 1. 541 gminy katastr. Zadwórze 
objętej, b) 2 j8 części realności wyk. hip. 1. 
260 gminy kat. Zadwórze objętej Jana Pełecha 
własnych na rzecz Arona Felznera pto 35 
zł. z przynal.

Cena wywołania ad a) 200 zł., ad b) 
22 zł. 50 ct., wadyum ad a) 20 zł., ad b) 
3 zł.

Eesztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tutejszo 
sądowej registraturze.

Dla nieznanych z życia i raiejscapobytu 
wierzycieli hipotecznych ustanowiono kura­
torem pana Szymona Czestyńskiego.

C. k. Sąd powiatowy.
Gliniany, dnia 19 lutego 1895.

L. 1088 (3034 3 - 3 )
W tut. Sądzie odbędzie się o godzinie 

10 rano dnia SI maja 1895 powyżej ceny 
szacunkowej, zaś dnia 28 czerwca 1895 nawet 
poniżej takowej, licytacya realności według 
wyk. hip. 78 gminy Przegnojów spadkobierców 
Zofii Dmytryszyn własnej, na rzecz Maryi 
Dmytryszyn pto 15 ra t po 10 zł. i 86 zł. 6 
ct. z przyn.

Cena wywołania 600 zł. wadyum 60 zł.
Eesztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tutejszo 
sądowej registraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych, ustanawia 
się kuratorem pana Szymona Czestyńskiego.

C. k. Sąd powiatowy.
Gliniany, 11 marca 1895.

L. 2838 (3085 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Kalwaryi za­

wiadamia, iż celem zaspokojenia wierzytelno­
ści 125 zł. 38 ct. z pn. odbędzie się na 
rzecz powiatowej kasy oszcz. w Wadowicach 
w tut. sądzie przymusowa sprzedaż posiadło­
ści whl. 29 gm. Gołuchowice objętej, d łu­
żnika Kaspra Grabińskiego własnej w dwóch 
terminach mianowicie dnia 27 maja 1895 i 
dnia 27 czerwca 1895 każdym razem o 10 
rano.

Wyciąg hipoteczny, protokół oszacowa­
nia i resztę warunków licytacyjnych można 
przejrzeć w registraturze.

Kuratorem wierzycieli niewiadomych 
ustanowiony adw. Bresiewicz w Kalwaryi.

Cena szaeunkowa wynosi 4700 zł. wa.
Wadyum 470 zł.
Kalwarya, d. 23 marca 1895.

L. 2750 (3080 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Białej podaje 

do wiadomości, że w sprawie egzekucyjnej 
dr. Ferd. Peterka przeciw Bartłomiejowi Ja ­
kubcowi pto 32 zł. 49 ct. wyznaczono dwa 
terminy do egzekucyjnej sprzedaży 2/4 czę­
ści realności lwb. 362, połowy realności lwh. 
367, 2/4 części realności lwh. 539 i 2/48 
części realności lwh. 541 gm. kat. Szczyrk, 
Bartłomieja Jakubca własnych na dzień 1 
czerwca i 1 lipca 1895 zawsze o godz. 10 
rano w tut. sądzie.

Cena wywołania 585 zł.
Wadyum 59 zł.
Eesztę warunków w tut. sądzie przej­

rzeć można.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

ustanowiono dr. Iehheisera w Białej.
Biała, dnia 10 kwietnia 1895.

L. 3848 (3003 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Krzeszowicach 

podaje do wiadomości, że celem zaspokoje­
nia wierzytelności Firmy Daniel Hoffmann 
et Gross w Krzeszowicach w kwocie 478 zł. 
wa. z pn. odbędzie się w dniach 5 czerwca 
i 10 lipca 1895 każdym razem o godzinie 10 
rano publiczna licytacya realności lwh. 437, 
441 i połów realności lwh. 403, 407 i 448 
w Brodłach oraz całych realności lwh. 214, 
890, 401, 414, 428 w Brodłach, dłużnika 
Abrahama Glassa własnych.

Na pierwszym terminie realności te 
sprzedane będą tylko za lub wyżej ceny wy­
wołania, na drugim także niżej takowej.

Cena wywołania 1420 zł.
Wadyum 142 zł.
Wyciągi hipoteczne, akt oszacowania i

reszta warunków licytacyjnych w aktach są­
dowych.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
dr. Konstanty Lipowski c. k. notaryusz w 
Krzeszowicach.

O. k. Sąd powiatowy.
Krzeszowice, dnia 24 stycznia 1895.

L. 15970 (2975 2 - E )
O. k. Sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 

że w sali rozpraw tegoż sądu w celu zaspo­
kojenia pretensyi 2500 zł. z przyn. odbędzie 
się dnia 18 czerwca 1895 i dnia 18 lipca 
1895, każdym razem o godzinie 10 przed 
południem przymusowa licytacya do Rudol- 
finy Piotrowskiej wedle whl. 989 I gminy 
katastr. Lwów należącej realności pod 1. 
1176 1/4 we Lwowie położonej. Na pier­
wszym terminie realność ta tylko wyżej ce­
ny wywołania 15360 zł. 80 ct. lub przynaj­
mniej za tę cenę, na drugim zaś terminie 
nawet niżej ceny wywołania 15360 zł. 80 et. 
sprzedaną zostanie, że jako wadyum kwota 
1536 zł. złożoną być ma, akt oszacowania i 
warunki licytacyjne w registraturze sądowej 
przejrzeć lub odpisać wolno, nareszcie, że 
dla wierzycieli, którzyby po wydaniu wycią­
gu tabularnego to jest po dniu 14 marca 
1895 rzeczone prawa na wspomnianej real­
ności nabyli, lub którymby uchwały sądowe 
niniejszej sprawy egzekucyjnej dotyczące z 
jakiegobądź powodu doręczone być nie mo­
gły, adwokat dr. Kostrakiewicz kuratorem, a 
jego zastępcą adw. dr. Diamand mianowany 
został.

Lwów, dnia 20 kwietnia 1895.

L. 9223 (3068 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Kulikowie po­

daje do wiadomości, że celem ściągnięcia na­
leżącej się Dawidowi Grassowi od Pelagii 
Ostapczakowej wierzytelności w sumie 800 
zł. w. a. z pn. przedsięwziętą zostanie w tu- 
sądowem zabudowaniu przymusowa jawna 
sprzedaż w drodze licytacyi sumy 2000 zł. 
m. k. zaintabulowej na rzecz Pelagii Ostap­
czakowej w stanie biernym realności lwh. 
780 ks. gr. gm. kat. Kulików objętej, jako 
zaintabulowanego tamże na jej rzecz prawa 
20 letniego najmu tejże realności a to w 
dwóch terminach tj dnia 31 maja 1895 i 
dnia 28 czerwca 1895 zawsze o godzinie 10 
przed południem.

Cenę wywołania stanowi nominalna war­
tość pomienionej sumy tj. kwota 2100 zł.

Na pierwszym terminie sprzedaż nastą­
pić może tylko za cenę wywołania lub wy­
żej takowej, zaś na drugim terminie także 
niżej ceny wywołania, lecz nie niżej 1/3 czę­
ści takowej.

Resztę warunków licytacyjnych i wy­
ciąg hiyoteczny przejrzeć można w tusądo- 
wej registraturze.

0. k. Sąd powiatowy.
Kulików, 27 grudnia 1894.

L. 4315 _ (2996 3 —3)
W dniach 6 czerwca 1895 i 4 lipca 

1895 o godz. 10 przed południem przepro­
wadzona zostanie celem ściągnięcia wierzy­
telności c. k. uprzyw. gal. akcyjnego Banku 
hipotecznego we Lwowie w kwocie 1430 zł. 
20 ct. w. a. z pn. przez sąd tutejszy licy­
tacya ciał hip. wyk. hip. 1. 442 i 1167 ks. 
gr. gminy Bobrka objętych Józefa Krattera, 
Majera Tbemana i Malci Theman własnych, 
na drugim terminie także poniżej ceny sza­
cunkowej 300 zł. względnie 1600 zł.

Poręczne 10 prc.
Kurator wierzycieli c. k. notaryusz p.  

Adamski.
C. k Sąd powiatowy.

Bobrka, 31 marca 1895.

L. 2676 (2995 3— 8)
W dniach 6 czerwca 1895 i 4 lipca 

1895 o godzinie 10 przed południem prze­
prowadzoną zostanie celem ściągnięcia wie­
rzytelności Mojżesza Jageta w kwocie 390 
zł. wr. a. z pn. przez sąd tutejszy licytacya 
ciała bipot. wyk. hip. 1. 258 księgi grunt, 
gminy Dzwinogród objętego Lei by Steizera 
syna Mechla własnego na drugim terminie 
także poniżej ceny szacunkowej 1830 zł. wa.

Poręczne 10 prc.
Kurator wierzycieli e. k. notaryusz p. 

Adamski w Bóbrce.
o. k. Sąd powiatowy.

L. 2051 (2990 3 - 3 )
Zawiadamia się chęć kupna mających, 

że w ut. sądzie powiatowym m. del. odbę­
dzie się przymusowa sprzedaż dwu realności 
w Przybyszówce wbl. 320 i 380 gminy Przy- 
byszówka na pokrycie wierzytelności Gizeli 
Goldreich w kwotach 100 zł. i 5 zł 33 ct 
w dniach 5 czerwca 1895 i 8 lipca 1895 
każdym razem o godz. 10 rano.

Cena wywoławcza co do realności lwh. 
380 objętej kwota 787 zł. 50 ct., zaś co do 
realności lwh. 320 kwota 336 zł. 87 V2 ct.

Wadyum 78 zł. 75 ct. i 33 zł. 69 ct.
Eesztę warunków licytacyjnych w są­

dzie można przejrzeć.
Rzeszów, 25 marca 1895.

L. 2504 (2959 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy ogłasza, że celem 

zaspokojenia wierzytelności Tarnowskiej kasy 
oszczędności, wynoszącej 121 zł. z pn. odbę­
dzie się egzekucyjna sprzedaż przez publi­
czną licytacyę realności pod lk. 32/48 w 
Dębicy położonej, objętej wyk. hip. 1. 58 w 
ks. gr. gm. kat. Dębica wedle poz. 1. karty 
własności do dłużnika Siissmanna Prekera 
należącej w sądzie tut. w biurze nr. 2 w 
dwóch terminach a mianowicie dnia 5 czerw­
ca i dnia 10 lipca 1895) każdym razem o 
godz. 10 przed południem

Cena wywołania 1187 zł. 33 ct.
Wadyum 119 zł.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

ustanowiono tut. ck. not. Wisłockiego.
Resztę warunków licytacyi, wyciąg h i­

poteczny i akt oszacowania przejrzeć można 
w registraturze.

Dębica, 9 marca 1895.

L. 6398 (3001 3— 3)
Celem zniesienia wspólności odbędzie 

się w dniach 5 czerwca i 10 lipca 1895 
licytacya realności lwh. 211 w Czerny Ber­
ka Grilnbauma w 2/8, Majchra Goaynia w 
1/8 i Jakoba Grunbauma w 5/8 częściach 
własnej.

Wadyum 32 zł.
Cena wywołania 315 zł.

C. k. Sąd powiatowy.
Krzeszowice, 2 stycznia 1895.

L. 4996 (2825 2 - 3 )

Obwieszczenie.
Dnia 15 maja 1895 odbędzie się 

publiczna licytacya celem wydzierża­
wienia prawa propinacyi wódczanej i 
piwnej, oraz prawa poboru dodatku 
gminnego od napojów spirytusowych 
gminie miasta Stanisławowa przysłu­
gującego, na przeciąg lat trzech od 1 
stycznia 1896 do Bi grudnia 1898.

Jako cenę wywołania ustanawia 
się czynsz roczny:

1. za prawo wyszynku gorących 
napojów z wyłączeniem piwa w obrę­
bie miasta Stanisławowa zł. 10.000

2. za prawo poboru dodatku gmin­
nego od napojów gorących z wyłącze­
niem piwa w obrębie miasta Stani­
sławowa ........................zł. 30.000

3. za prawó wyszynku piwa w 
obrębie miasta Stanisławowa zł. 10.000

4. za prawo poboru dodatku gmin­
nego od piwa w obrębie miasta Sta­
nisławowa ............................... zł. 49.500

5. za prawo propinacyi wódcza­
nej i piwnej wydzierżawione przez gmi­
nę' miasta Stanisławowa od o. k. galic. 
funduszu propinacyjnego w Knihininie 
całym wraz z częścią Stojowskich, w 
Mykietyńcach, Uhornikach i Pod- 
ł u ż u ...................................zł. 29.000

6. za wydzierżawienie karczmy 1. 
k. 5 przy ul. Halickiej wraz z stajnią 
i gruntem obszaru 68 □  sążni i kar­
czmy 1. k. 67 przy drodze do Opryszo- 
wiec z gruntem budowlanym 197 □  
sążni i ogrodem Obszaru 1 morg 623 □  
s ą ż n i .................................. zł. 1.000

7. za wynajęcie karczmy miejskiej 
za cegielnią, lutrówki wraz z magazy­
nami wódczanymi i lodownią zł. 500

Wadyum przy licytacyi złożyć się 
mające wynosi 13.000 zł.

Oferty pisemne na wszystkie po­
wyżej wyszczególnione przedmioty dzier­
żawne opiewające, należycie ostemplo­
wane, przez oferenta własnoręcznie pod­
pisane i opieczętowane, wnosić można 
w dniu wyżej oznaczonym do godziny 
1 % w południe na ręce komisyi licytacyj­
nej w Prezydyum tutejszego Magi­
stratu.

Bliższe warunki licytacyjne mogą 
być przejrzane w godzinach urzędo­
wych w biurze I. Magistratu.

Magistrat król. woin. miasta 
Stanisławów, 8 kwietnia 1895.

Dr. Nimhin.

Upadłości.
L. 1984 (3027 3 - 3 )

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Złoczowie zawiadamia z miejsca pobytu nie­
wiadomych wierzycieli krydalnych upadłej 
firmy Chaji Katzenellenbogen w Brodach a to 
Markusa Schwarz, Samuela Schwarz, Małkę 
Kriwer i Seldę Kónigel tudzież resztę wie­

rzycieli, którymby uchwała z dnia dzisiejsze­
go i dalsze z jakichkolwiek powodów dorę 
czone być nie mogły, że układ repartycyi 
funduszów tej masy złożony jest u Leiby 
Kost w Brodach wydziałowego celem przej­
rzenia i zbadania i że możliwe zarzuty prze­
ciw tej repartycyi wnieść należy w sądzie 
tutejszym w terminie 14 dniowym.

Zarazem ustanowiono dla tych wierzy­
cieli kuratora w osobie dr. Billeta adwokata 
w Złoczowie.

Złoczów, 13 kwietnia 1895.

L. 19426 (3051 3— 3)
C. k. Sąd krajowy lwowski ogłasza, że 

w sprawie konkursowej Antoniego Kośnier- 
skiego zatwierdził tymczasowego zarządcę 
masy adw. dr. Edmunda Kamieńskiego w 
urzędzie zarządcy masy i ustanowił adw. dr. 
Mikulińskiego zastępcą zarządcy tej masy 
konkursowej.

Lwów, dnia 12 kwietnia 1895.

Kuratele.
L. 1759 (3074 2- 8)

Adolfa Teodora Schreibera z Filipko- 
wiec uznano umysłowo chorym.

Kuratorem dlań jest Antoni Schreiber 
z Filipkowiec.

C. k. Sąd powiatowy.
Mielnica, 28 lutego 1895.

L. 21189 (3022 2 - 3 )
Kuratorem dla umysłowo chorego Sta­

nisława Nowakowskiego mianowany został p 
Ignacy Kruszyński w miejsce dotychczaso­
wego kuratora p. Mieczysława Langa.

Z c. k. Sądu pow. m. d S. I.
Lwó, dnia 17 kwietnia 1895.

W y r o k i  prasowe.
3 1  99 (2976)

3 ni Słłamen ©einer Ufiajeftat beg Słaiferg!
©ag f. f. £anbeggerid)t SBira alg $re{j<= 

geridjt tjat auf Slntrag ber f. f. ©taatgantnalt* 
fd)aft erfannt, baj) oer Snfyalt ber ut ber 
iftr. 108 ber periobifdjen ©rucffdjrift: „Slrbei* 
ter 3«ituitg“ Pom 21 Slpril 1895 entf)attenen 
Slrtifel mit ber 2luffd)rift: 1. „©te 9tegierung“ 
(uuter beriRubrif „33om ©age“), 2 „©er ©treif 
ber Biegelarbeitef unb jtoar in ber ©telle eon 
„Sestrfgljauptmannfdjaft unb “ big ,©cfe brudu ,
3. in berjelben Słubrif sub „Saben" in ber 
©teOe oon „9Ud)t etn ©ruppu big „Unterfu* 
djuna befinbet", 4. unter „©agegneuigfeiten“ 
mit Dem ©itel „Slntifemitifdje Gommig unter . 
$rotection“ in ber ©telle Pon „9tun fdjeint eg 
aber" big junt ©Ąluffe beg Slrtifelg, 5. „SDie 
©cfdjidjte beg ©ocialtgmug in @injetbarftellun= 
gen“ in ben ©teUen (Seite 7, ©nbe ber 3. 
©palte) Pon ,,©ietoirtl)fdjaft[idje Ueberlegenf)eit“ 
big „Stugbeutergeuoffenfd)aften“ unb (Seite 8,
1. ©palte) Pon „©od) Perlaufen“ big ber SBie- 
bertaufer te,“, unb jtnar ad 1. bag S3erbred)en 
nad) § 65 a ©t. ©., ad 2., 3. unb 4. bag 
SBergetjen nad) § 300 ©t. ©. unb ad 5. bag 
SBergeljen nad) § 303 ©t. @. begriinbe, unb el 
toirb nadj § 493 ©t. 5)3. 0 .  bag Serbot ber 
SBeiterPerbreitung biefer ©rudjdjrift auggefpro* 
djen, bie Pon ber !. f. ©taatgantoaltfd)aft Per* 
fugte 33efd)lagnaf)me nad) § 489 ©t. 5J3. 0 .  
beftatigt unb nad) § 37 ©- anf bie SSer*
nidjtung ber faifirten ©jemnlare erfanut.

SBien, am 24 Slpril 1895.

Sm Siarnen ©einer TRajeftat beg &aiferg! 
©ag f. f. Sanbeg* alg iprefjgeridjt SBten 

f)at auf Slntrag ber f. f. ©taatóantualtdjaft 
erfanut, bafj ber Snfjalt beg in ber SRr. 29 bet 
periobifdjen ©rncffdjrift: „Sie geit" Pom 20 
Slpril 1895 entljattenen Slrtifelg mit ber Sluf* 
fdjrift: „©ie 2Bod)e“ Pom Slnfange big „abge* 
tetynt merben" bag SBergepen nad) § 300 (St. 
© begriinbe, unb eg toirb nad) § 493 @t.
0 .  bag SSerbot ber SBeiterPerbreitung biefer 
©rudfdjrift auggefprocfjen, bie Pon ber f. f. 
@taatgann>altfd)aft Oerfiigte SefdJagnafjme nad) 
§ 489 ©t. 0 .  beftfiitgt unb nadj § 37 tpr.
©. auf bie SSernidjtung ber faifirten ©jemplare 
erfanut.

SBien, am 24 Slpril 1895.

Sm iftamen ©einer SEajeftat beg Saiferg!
23ag f. f. Sanbeggeridjt SBien alg tprefj* 

gericf)t (a t auf Slntrag ber f. ?. Staatsanlualt* 
fdjaft erfannt, bafj ber Snfjatt beg in ber 9fr. 
142 ber periobifdjen © rudjd)ttft: „©liiljtidjter" 
oom 26 3tpril 1895 entpaltencn Slrtifelg mitjber 
Sluffdjrift: „Sitatenfdjafe mit 9łufeantoenbung“ 
Pom Stnfange btg „©taatgbal)nactienpramien“ 
bag iBergeljen nadj § 300 ©t. ©. begriinbe, 
unb eg tpirb nad) §493 ©t. 0 .  bag 5Ber*
bot ber SBeiteroerbreitung biefer ©rudfdjrift 
anggefprod)cn, bie Pon ber f. f. ©taatgantoalt* 
fdjaft Perfiigte 23efd)lagnaljme nadj § 489 ©t. 
tp. 0 .  beftatigt unb nadj § 37 ifSr. ®. auf 
bte SBernidjtung ber faifirten ©remplare erfannt.

SBien, am 24 Slpril 1895.



3m  9iamen Srinęr 20?ojcftał bel toiferg t
S a l  f. f. Sanbelgeridjt SBicn ais « trS - 

gert^f M  auf Slntrag ber ff. © ta a tla n m a fŁ ft  
erfannt, ba§ ber Snbaft bel in ber s»t  M  
ber jjerioMWen ©rudfc^rift: n & eu tjW sW fg , 
bfatt" vom 20 Slprtl 1895 ent^altenen SlrtiMa 
mit ber ifuffc|rift: „Sorfe^SBo^enbericŁt" unh 
jto a rfo  ber fte lle  oon „Ueber bie a n g e b l i j  
m  „ m  m Ef)ren!“ bal Serge^en n a*  8 son 
et. begrunbe, uub el toirb nad) 8 4gt ©T 

f ' 5rxbaa  ®‘? ł?  beI  ^^terderBreitung btefer 
Srucffdjnft aulgefprodjen, bie non ber f t 
©taaflantoaftfcljaft nerfugte Sefcfjlagnafmte na*  
§ 489 et. ty. €>. beftdtigt uub na*  2  87 ffl? 
0 .  auf bie $Bermd)tung ber faifirten % m p f £
erfannt.

SBten, am 24 Stprit 1895.

crm Ołamen ©ciner SDiajeftat bet Saijerl!
S a l  I. f- Banbelgeridjt 2Bten a t l ?Pre§= 

rt»rłrfit bat auf SIntrag ber f. f. ©taatlantoalt=  
S t  erfannt, ba* ber gnfjalt bel in ber Sir. 16 
K r S & tt W d M :  ,i©cfterreiĄij(f)er 
fftoftófrennb“ nom 21 « p ttt 1895 entfjaltcnen 
Irtifefó  mit ber Sfoffdjnft: „®er §aufier^anbel 
S i t  SBiefi" in ber ©telle non „®3 gibt nic&t 
mir einen" 6>l junt ©Ąlufte bel Slrtifell 
b a l S e n  n a d  § 302 ©t. begrunbe, 
* L v h T o t o  n a d  § 498 @t. ty. 0 .  ba l 

K o t  bei SKeiternerbreitung biejer ©rttdfdjtift 
.aLtmndien nnb bie non ber f. f. © taatlan*  

3 d a f t  Df.fiigte SBefófagttaljme n a d  § 489  
« t  «  0 .  bejtatigt.

SBien, am 24 « p r it  1895.

3m  iRamen ©einer SJtajeftdt bel S a ije r l!
S a l  f- f- Sanbelgeridt 9Bien a l l  iprtjj* 

aeridt t)at auf Stntrag ber t  f. © taatlantoalt*  
idjaft erfannt, ba* ber Snfjalt bel in ber SJtr. 
1 0  ber periobifden ® ru cfj(|rift: „Nowy W ie­
niec Polski* nom nierten Slprilfontag 1895 
eatijaltenen Strtifell m it ber S lu fjd r ift: „Dalej 
chłopy do roboty !“ b a l SSerge^en n a d  § 302 
© t. begritnbe, e l tnirb bafjer n a d  § 493  
et. 5p. ©• b a l SSerbot ber SBeiternerbreitung bie= 
jer ©rucfjdjrtft anlgejprodjen uub bie non ber 
f. f. © taatlantoaltjdnft oerfiigte 33efd)fagnaf)ine 
n a d  § 489 © t. ty. 0 .  beftatigt.

SGBien, am 24 Slpril 1895.

R o zm aite  obw ieszczenia.
L. 4827 (3090 1— 3)

0. k. Sąd powiatowy w Gorlicach za­
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Onufrego Hajdka z Jasionki, że dnia 5 kwietnia 
1895 do 1, 4827 wniósł przeciw niemu Juda 
Weisman z Ługu skargę o oddanie 3500 
gontów, lub zapłacenie kwoty 17 zł. 50 ct. 
tudzież kwoty 7 zł. 20 ct. i 8 zł. 58 ct. z pn., 
na którą równocześnie wyznaczono term in 
do rozprawy na dzień 6 maja 1895 o godzinie 
9 przed południem, tudzież, że dla niewia­
domego z miejsca pobytu pozwanego usta­
nowiono kuratora ad actum w osobie p . Dr. 
Sieczkowskiego adwokata z Gorlic.

Będzie zatem rzeczą pozwanego kura­
torowi swemu wcześnie udzielić informaeyi 
do obrony, lub innego zastępcę sobie usta­
nowić, w przeciwnym bowiem razie skutki 
szkodliwe z zaniedbania tych ostrożności wy­
niknąć mogące pozwany sam sobie przypisać 
bgdzie musiał.

Gorlice, 6 kwietnia 1895.

L. 1221 (3072 1—3)
C. k. Sąd powiatowy w Mszanie dolnej 

zawiadamia z miejsca pobytu niewiadomego 
Wojciecha Nawarę, że Bartłomiej Witkowski 
wytoczył mu pozew de praes. 4 marca 1895 
do 1. 1221 o zaintabulowanie go za właści­
ciela sumy 80 zł. wa. z pn. na karcie cię­
żarów posiadłości lwh. 165 zł.i 166 w Olszówce 
z pn. w której to sprawie termin do rozprawy 
ustnej na dzień 13 maja 1895 o godzinie 9 
rano wyznaczono i kuratora dla niego w osobie 
Szczepana Płoskonki z Kasinki ustanowiono.

Wzywa się zatem pozwanego, aby temuż 
kuratorowi udzielił potrzebnej do obrony in- 
formacyi, lub innego pełnomocnika wskazał, 
gdyż przeciwnie złe skutki sam sobie przypisze.

Mszana, dnia 5 marca 1895.

5783Ze strony c. k. S?du (3080)
dłowie daje sig do publicznej wi.°,We&0 w 
w tutejszym ck. Urzędzie p o d u t k o w T ^ ’ 

tutejszosądowym urzgdzie depozytowi*'
rechowane są:a) od wigcej niż 30 Jat, w następują
eh masach następujące kwoty.- “

1- w masie Fryderyka Tutscha gotów­

k i  ct.2- w masie Emilii Tutsch gotówką 
ct.

3- w masie Michała Solarczyka gotów- 
: ®4 / ,  Ct.4. w masie Karola, Antoniego, Jana i
Jomei Pilch gotówką 12 ct.
• i ,  masie Franciszka Badirskiego go-
" Ką *7 ct.
(inv6f “ asie Mateusza Osielskiego i K»- 

y Litwińskiej gotówką 5 zł. 34ł/s ct.

7. w masie Piotra Czaji gotówką 48 ct.
8. w masie Andrzeja Mleczko gotówką

7* Ct.
9. w masie Wójcika Macieja w ksią­

żeczce kasy oszczgdności 112 zł. 33 ct
10. w masie Tomasza i Maryi Gałek

w ks. kasy oszezgd. 32 zł. 50 ct.
11. w masie Michała Bostockiego w 

k3. kasy oszezgd. 12 zł. 27 ct.
12. w masie Andrzeja Tracza w ks. 

kasy oszezgd. 7 zł. 30 ct.
13. w masie niewiadomego nazwiska w 

ks. kasy oszezgd. 6 zł. 89 ct
14. w masie niewiadomego nazwiska w 

ks kasy oszezgd. 5 zł. 67 ct.
b) od wigcej niż 20 lat w następują-

cych masach naetgpujące kwoty w prywa­
tnych zapisach długów:

1. w masie Leopolda Oraczewskiego 
4200 zł.

2. w masie Jakóba Kurtyki 35 zł. 49 ct.
3. „ „ Franciszka Kurtyki 330 zł
4. _ „ Tomasza Kosińskiego 1829 zł,

47y , et.
5. w masie Katarzyny Kurtyki 35 zł.

49/88 ct.
6. w masie Rozalii Kurtyki 35 zł.

49/88 zł.
7. w masie Jakóba Pochronia 126 zł.
8. w masie Emilii Tutsch 26 zł. 25 ct.
9. .  * Fryderyka Tutscha 52 zł.

50 ct.
10. w masie Jana Czernka 124 zł.

39 ct
11. w masie Jana Drwity 50 zł.
12. „ „ Reginy lo  Rosak 2o Dzień

50 ct.
13. w masie Karola, Autoniego, Jana 

i Salomei Pilchów 144 zł.
14 w masie Jana Brożka 209 zł 

89 V, ct.
15. w masie Józefa Bożeekiego 600 zł 

20 V, ct.
16 w masie Jana Szlachty 150 zł.
17. „ „ Piotra Czaji 75 zł. 447, ct
18. „ » Henryka Sehróder 70 zł.
Właściciele tychże depozytów nie są

tutejszemu c. k. sądowi znani, wzywają się 
tedy wszyscy, którzy sobie jakie prawa" do 
tych depozytów roszczą, aby w ciągu roku, 
6 tygodni i 3 dni od dnia ogłoszenia tego 
edyktu w tutejszym c. k. sądzie sig zgłosili 
i prawa swe należycie wykazali, gdyż po u- 
pływie tego czasu depozyta pod a, wydane 
zostaną Fiskusowi, zaś depozyta pod b. zło­
żone zostaną w registraturze sądowej. 

Radłów, 5 kwietnia 1895.

L. 8635 (3094 1 - 8 )
C. k. Sąd powiatowy zawiadamia nie­

wiadomego z życia i miejsca pobytu Anto­
niego Wątorskiego, że Eugeniusz Gutmann 
w sądzie tutejszym wytoczył skargg de pr. 
6 listopada 1894 I. 8635 przeciw Maryannie 
Filipkiewiczowej, Antoniemu Wątorskiemu i 
spóln. o zniesienie współwłasności realności 
lk. 218 lwh. 287 ks. gr, gm. kat. Myślpnice, 
że na skutek tej skargi termin do rozprawy 
ustnej na 12 lipca 1895 i że dla Autoniego 
Wątorskiego kuratorem ustanowionym został 
p, adwokat dr. Adelmann w Myślenicach a 
zarazem wzywa Antoniego Wątorskiego, aby 
temuż dla niego ustanowionemu kuratorowi 
przed powyż wyznaczonym terminem dostar­
czył do obrony praw jego posłużyć mogącej 
informaeyi, lub też wskazał sądowi tutejszemu 
innego jakiego pełnomocnika swego.

C. k. Sąd powiatowy.
Myślenice, dnia 16 tutego 1895.

L. 59529 (2916 1— 3)
C. k. Sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie ogłasza, że dnia 15 czerwca 1894 
do 1. 80898 wniosła Dyrekcya upadłego To­
warzystwa kredytowego miejskiego we Lwo­
wie przeciw Stefanowi Jarosiewiczowi prośbę 
o dozwolenie egzekucyjnej intabulacyi prawa 
zastawu dla kwoty 12 zł. 40 ct. w. a. z pn. 
w stanie biernym połowy realności 1. 30 
wyk. hip. w Krównikach.

Gdy miejsce pobytu Stefana Jarosiewi- 
cza nie jest wiadome, został dla niego adw. 
dr. Soroń kuratorem a tegoż zastępcą adw. 
dr. Kwiatkowski mianowanym.

Wzywa się zatem Stefana Jarosiewicza, 
aby do swej obrony służące środki ustano­
wionemu kuratorowi dostarczył, lub też in­
nego zastępcę sobie obrał i tegoż sądowi 
wymienił, gdyż inaczej szkodliwe następstwa 
sam sobie przypisze.

Lwów, dnia 1 grudnia 1894.

L- 7762  (2953)
7ar k- Sąd obwodowy jako handlowy 
firm r?,!' 7 pis w reJ'estrze handlowym dla 
bowski źL?Bnne/ / eh Stanisław Kozu-
Straszewskilj J °  / ab.ryki nafty Fibicha i 
w Tarnowie, dzierż v ^ I ^ acł7 zakład główny 
Kozubowski urzędnik my Stanisław
przemysłowiec w T&mn»-8y oszczędności i

Prokurantem zamian«Zami0szkały- Siadka. ^m ianow ano Ludwika
Tarnów, dnia 18 kwietnia 1895.

L. 11672 (3017 1 - 3 )
0. k. &ąd powiatowy w Turce zawiadamia, że w tus. depozycie leżą od przeszło 30 

lat nie podniesione następujące prywatne dokumenta i skrypta dłużne:

N!hOO.
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M a s a
kwota 

zł. ct.

imienna wartość

1 31 Masa spadkowa po Franciszku Kreiss 13 -1 skrypt dłużny

2 38 Masa spadkowa po Jędrzeju i Katarzynie 
Horodyskich 12 — dto

3 6 Masa spadkowa poNikodemie Przestrzelskim 1000 — dto

4 6 Masa spadkowa po Jędrzeju Jaworskim 160 — kontrakt kupna i 
sprzedaży

5 17 Masa spadkowa po Chaimie Hirschu Feiler 1035 —
weksle na 640 zł. 

„ „ 345 zł. 
„ 50 zł.

Niewiadomych z miejsca pobytu właścicieli tych depozytów, względ ne prawnych 
nabywców wzywa się, aby celem podniesienia tych depozytów w ciągu 1 roku, 6 tygodni 
i 3 dni w tutejszym sądzie się zgłosili i prawa swe wykazali, w przeciwnym bowiem razie 
po bezskutecznym upływie tego czasokresu dokumenta te oddane zostaną w przechowanie 
w tusąd. registraturze.

Turka, dnia 1 lutego 1895.

L. 23745 (2961 1 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Drohobyczu 

zawiadamia z życia i miejsca pobytu nie­
wiadomego Jana Spanier, że dla niego został 
ustanowiony kuratorem adwokat dr. Julian 
Kmicikiewicz w Drohobyczu w sprawie ta­
bularnej Josla Borgmana przeciw Janowi i 
Annie Spanier o przyjęcie cessyi do wiado­
mości sądu i o zaintabulowanie Jossla Borg­
mana za właściciela sum 45 zł., 40 zł i 100 
zł. wa. z pn. w stanie biernym ciała hipo­
tecznego wykazem hipot. 1. 524 księgi grunt, 
gminy kat. Bolechowce Neudorf objętego, 
własność dłużników Jana Spanier i Anny z 
Kanfholdów Spanier stanowiącego na rzecz 
Chaima Wolfa Borgmana zaintabulowanych, 
że temuż kuratorowi tusądową uchwałę z d. 
6 maja 1894 1. 1784 dla Jana Spanier prze­
znaczoną się doręcza, któremu Jan Spanier 
należytą informacyę udzielić, lub innego peł­
nomocnika tut. sądowi wskazać ma.

0. k. Sąd powiatowy.
Drohobycz, dnia 5 marca 1895.

L. 1711 (2979)
C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu z 

powodu prośby Przemyskiej kasy zaliczkowej 
rzemieślników i rolników przeciw Maryi z 
Barów Aeedańskiej o wpis prawa zastawu 
dla sumy 374 zł. z przyn. na karcie C. wh. 
896 gminy Przemyśl jako dawny ciężar z 
pierwszeństwem z 10 czerwca 1893, mianuje 
dla nieznanej z życia i miejsca pobytu Maryi 
z Barów Aeedańskiej kuratorem p. adwokata 
Kormosza w Przemyślu.

O ezem się Maryę z Barów Aeedańską 
uwiadamia.

Przemyśl, 9 m arca 1895.

L. 1885 (2968 1— 8) 
C. k. Sąd powiatowy w Tyczynie za­

wiadamia Dymytra Pałkę, że jego siostra 
Katarzyna Pałka zmarła w  Matysówce dnia 
9 marca 1882 bez pozostawienia ostatniej 
woli rozporządzenia.

Wzywa się zatem Dymitra Pałkę, by 
do roku licząc od ogłoszenia tego edyktu 
wniósł w tutejszym sądzie ustnie, lub na piśmie 
deklaracyę do spadku tego, gdyż inaczej per- 
traktacya z kuratorem dla niego w osobie 
Jędrzeja Sikory ustanowionym dalej prowa­
dzoną będzie.

Tyczyn, dnia 2-3 kwietnia 1895.

L. 15242 (2931 1— 3)
G. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu za­

wiadamia z życi i i miejsca pobytu niewia­
domych Samuela, Rachelę Jiides dw. im., 
Dawida, Abrahrama, Schmerla i Sarę Degen 
stiicków, tudzież Ghanę Stryjówer, iż w spra­
wie egzekucyjnej Wysokiego Skarbu prze­
ciwko nim jako współwłaścicielom realności 
pod 1. 331 w Tarnopolu położonej tusądową 
uchwałą z dnia 4 listopada 1893 1. 16631 
na rzecz Wysokiego Skarbu dozwolono inta- 
bulacyę prawa zastawu w stanie biernym 
realności pod 1. 331 w celu ubezpieczenia 
zaległych po koniec kwartału 1893 w kwo­
cie 113 zł. 68 ct. wa. narosłych podatków, 
i że ustanowiono dla nich kuratora w osobie 
adw. dra Schwarza z substytucyą adw. dra 
Bindera.

Tarnopol, d. 2 pazdzierrnika 1894.

L 6735 , 1 - T3.)
Podaje się do powszechnej wiadomości,

że w tutejszosądowym depozyc;e przecho­
wane są ponad lat 30:

A) Gotówką na rzecz masy:
1. Józefa Kobylańskiego 5 zł. 147»ct-
2. Jakóba Lauterbacha 2 zł. o9 /* ct.

ct.

60 ct

3. Kripsa Salomona 15 zł.?
4. Mullera Antoniego 3 zł. 211/«
5. Sawickiej Apolonii 667* ct.
6. Tacka Kalmana 27 zł. 6 ct.
7. Zielonki Macieja 34 zł. 64 ct.

B) W kosztownościach na rzecz masy:
1. Tanezakowskiego Grzegorza 3 zł.

2. Zielonki Macieja 2 zł.
3. Tacka Kalmana 20 zł.

C) W obligacyach publicznych na rzecz masy
1. Czerkawskiego recte Curkowskiego 

Michała 39 zł. 16l/« ct.
2. Skwarzyńskiego Ignaczego 2 zł. lOet.

D) W prywatnych zapisach długu na rzecz
masy:

1. Burczńskiego Teodora 200 zł.
2. Garfunkla Wolfa 900 zł.
3. Hłuhana Stefana 85 zł.
4. Kazimirowicza Tadeusza 442 zł.
5. Krukiewicza Andrzeja 1000 zł.
6. Mullera Antoniego 500 zł.
7. Szawłowskiego Grzegorza 31882 zł.
8. Sawickiej Apolonii 26 zł. 65 ct.
9. Pruskiego Wojciecha 2300 zł. 44 ct.

10. Sikorowej Kunegundy 1100 zł.
11. Skrzypeckiego Wincentego 145 zł.
12. Zawialskiego Wincentego 65 zł. 

81 ct.

E) W wekslu na rzecz masy:
1. Hipolita Czyżowskiego 315 zł.

Ponieważ właściciele powyższych depo­
zytów a względnie uprawnieni ich prawona- 
bywcy po odbiór takowych się nie zgłosili i z 
miejsca pobytu sądowi nie są znani przeto 
wzywa się takowych tą drogą do zgłoszenia 
i wykazania się w sądzie tutejszym ze swe- 
mi prawami do powyższych depozytów w 
terminie nie przekraczalnym jednego roku, 
6 tygodni i trzech dDi od trzeciego ogłosze­
nia niniejszego edyktu licząc, pod rygorem 
uznania depozytów pod A. B. C wyszczegól­
nionych za przepadłe na rzecz Wysokiego 
Skarbu i złożenia prywatnych zapisów długu 
i wekslu w tutejszo-sądowej registraturze.

Kuratorem właścicieli powyższych de­
pozytów ustanowiono adw. dra Ausschnitta 
ze substytucyą adw. dra Reissa z Buczacza.

0. k. Sąd powiatowy.
Buczacz, 30 marca 1895.

L. 23611 (3049 1 - 3 )
Lwowski c. k. Sąd krajowy jako han­

dlowy zawiadamia niewiadomego z miejsca 
pobytu Jana Rosenstocka, iż na prośbę Ban­
ku zaliczkowego we Lwowie wydał przeciw 
niemu na dniu 12 kwietDia 1895 1. 20348 
nakaz zapłaty sumy wekslowej 600 zł. w. a. 
z pn. zaś na dalszą prośbę do 1. 23611/95 
ustanowił dla Jana Rosenstocka kuratorem 
adw. dra Szymona Flaschnera zaś zastępcą 
adw. dra Leona Klarfelda i nakaz zapłaty 
kuratorowi doręczył.

Jest przeto rzeczą Jana Rosenstocka 
kuratorowi wcześnie informaeyi udzielić lub 
innego pełnomocnika sądowi wskazać, inaczej 
szkodliwe skutki sam sobie przypisze.

Lwów, d. 27 kwietnia 1895.

L. 888 (3009 1—3)
0. k. Sąd powiatowy w Starejsoli usta­

nawia w działaniu spadkowem po Majerze
Reiebu pana Jana Tyszeckiego kuratorem dla
niewiadomego z miejsca pobytu Mendla 
Reicha.

0. k. Sąd powiatowy.
Starasól, dnia 21 lutego 1895.
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Z\. 38861

Krakau-Oberschlesische
Eisenbahn-Obligationen und Prioritats-Aetien.

(3018 2—2)

l. U b l i g a t i o n e n
zu 100 T lia ler.

Yerzeichniss der 410 Nummern, welehe in der 45 Yerlosung am 16 April

32 48 70 160
1895 gezogen worden 
161 169 216 243

sind.
262 286 332 357 407

438 440 453 456 478 503 521 587 590 6t>2 624 68-3 6x8
714 727 732 746 768 785 828 922 930 937 968 998 1038

1110 1113 1178 1184 1188 1202 12 '2 1231 1246 1261 1263 1270 1406
1421 1468 1493 1568 1775 1780 1781 1785 1799 1849 1850 1904 1930
1964 1979 1980 2202 2232 2236 2281 2294 2357 2359 2423 2438 2475
2492 2564 2572 2583 2592 2629 2697 2707 2712 2717 2 '43 2792 2921
2942 2983 2984 3113 3128 31«3 3206 3476 3480 34S7 3514 3541 3645
3660 3670 3682 3691 3728 3762 3805 3807 3858 4086 4169 4180 4250
4268 4312 4379 4402 4461 4498 4548 4553 4567 4609 4692 4695 4762
4780 4879 4955 4986 5050 5091 5103 5146 5188 5203 5230 5 54 5*75
5294 5296 5356 5361 5377 5416 5429 5476 5503 5505 5614 5626 5647
5805 5828 5894 5807 5928 59-i 1 5 943 5997 6055 6244 6358 6395 645
6461 6530 6537 6655 6719 6779 6786 6787 6791 6854 68o9 6988 6990
7004 7064 7140 7160 7188 7277 7304 7363 7398 7452 7471 75^3 7590
7620 7688 7720 7759 7802 7832 7835 7850 7871 7884 7934 7951 80 9
8040 8104 8174 8305 8E69 8414 8192 8530 8687 8588 8655 8719 8757
8801. 8810 8899 8910 8935 9033 9078 9233 9*47 9408 9417 9520 9580
9592 9631 9671 9850 9851 10003 10032 10065 10099 10113 10229 10244 10285

10288 10335 10374 10479 10521 10536 10561 10689 10709 10749 10791 10883 11067
11090 11109 11149 11158 11215 11249 11255 11340 11345 11376 11461 11465 11587
11B15 11683 11708 11754 11877 11941 11959 11991 12014 12016 12575 12144 12267
12277 12392 12470 12486 12557 12652 12685 12707 12732 127-35 12750 12826 12838
12919 12939 12962 13001 1*033 13133 13190 13238 13257 13293 13300 18360 13405
13556 13603 13627 13682 13747 13767 13804 13885 13886 13916 13923 13952 13956
139c5 13986 14058 14094 14126 14228 14233 14282 14285 14293 14340 14455 14501
14519 14528 11558 14565 14571 14574 14577 14794 14830 14890 14891 14918 14961
14981 15018 15021 15062 15073 15103 15113 15180 15226 15231 15291 15379 15562
15583 15707 15782 15810 15920 15827 15834 15835 15939 15852 15854 15858 15882
15969 15974 16022 16043 16199 16263 16266 16295 16352 16395 16492 16480 16533
16582 16656 16812 16839 16902 16913 17079 17101 17125 17138 17340 17376 17461
17492 17542 17551 17589 17757 17770 17771.

II. Prioritats-Aetien
zn 100 T lia ler.

Yerzeichniss der 88 Nummern, welehe in der 46 Verlosung am 16 April
1895 gezogen worden sind.

13 22 51 58 76 80 152 178 234 251 262 278 382 400 481
624 655 762 808 825 935 1074 1076 1136 1 163 1167 11*8 1181 1337 1348

1369 1424 1453 1465 1477 1507 1537 1645 1698 1768 1865 18 9 1890 1928 1950
1965 1975 1992 1995 2027 2045 2051 2122 2i36 2143 2164 2197 2199 2242 2297
2310 2320 2337 2373 2382 2423 2505 2507 2695 2711 2713 2726 2823 2855 2882
2902 2942 3046 8101 3! 69 3274 3383 3385 3393 3439 3473 3563 3596.

Die Auszahlung der am 16 April 1895 yerlosten Obligationen und Prio-
ritats-Actien erfolgt ab 1 Juli 1895.

Ausstands-Naehweis
enthaltend die verlosten Krakau-Oberschlesischen Eisenbahn-Obligationen und 
Prioritats-Aetien, welehe bisher zur Ruckzahlung noch nieht beigebraeht wór-

den sind.

E i s e u b a ń n - 0 b i i g a t i o n e n

Nummer Verlosungs-
Jahr Nummer

Verlosungs-
Jahr Nummer

Verlosungs-
Jabr

375 1894 3781 1894 10698 1891
498 1894 3964 1894 12054 1894
567 1894 4596 1893 12819 1894
655 1894 4804 1894 12965 1894
695 1890 5380 1893 13239 1894
980 1894 7254 1894 13608 1894

1301 1894 7801 1894 14772 1894
2456 1894 9058 1892 15221 1893

L. 1248 (3000 3—3)
Uwiadamia się nieznaną z życia i miej­

sca pobytu Maryę Moszczyńską z Kobylnicy 
ruskiej, że przeciw niej i towarzyszom wniósł 
Wasyl Bajdała na dniu 11 lutego 1895 do 
1. 1248 pozew o uznanie prawa własności 
parcel gruntowych 1. kat. 1713, 5231, 5235. 
5239, 5240; 5241, 5243 i 5244 w Kobylni­
cy ruskiej z pn., że na pozew ten wyzna­
czono term in do rozprawy na dzień 10 czer­
wca 1895 godz. 9 przed połud., a tymczasem 
do obrony jej praw wyznaczono ki.ratorein 
p. Józefa Kapko z Lubaczowa.

Poleca się więc Maryi Moszczyńskiej, 
by kuratorowi dostarczyła środków do obro­
ny albo innego zastępcę sądowi wymieniła.

Z c k. Sądu powiatowego. 
Krakowiec, 13 lutego 1895.

L. 3327 (2965 3—3)
C. k. Sąd powiatowy zawiadamia n ie­

wiadomego z pobytu Majera Bossę, że Mendel 
Goldfarb przeciw niemu i przeciw Sarze Bos- 
sowej wniósł pozew de praes. 7 marca 1895 
1. 2313 pto 38 zł. 53 ct. który do rozprawy 
drobiazgowej na dzień 27 m aja 1895 zade­
kretowany został.

Ustanawiając dla niewiadomego z pobytu 
Majera Bossę kuratora w osobie p. adwokata 
Dr. Szayera w Starym Sączu, wzywa się 
Majera Eosse, by na powyższym terminie 
w sądzie stanął, albo kuratorowi informacyi 
udzielił, lub innego pełnomocnika ustanowił. 

Stary Sącz, dnia 8 kwietnia 1895.

L. 2091 (2978 3 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Tuchowie wzywa 

niewiadomego z miejsca pobytu Jana Słoninę, 
ażeby do spadku po swym ojcu śp. Józefie

Słoninie w przeciągu jednego roku tem pew­
niej się zgłosił, iieże w razie przeciwnym 
spadek ten ze zgłaszającymi się dziedzicami 
i z ustanowionym dla niego kuratorem per­
traktowany będzie.

Tuchów, dnia 30 marca 1895.

L. 727 (3021 3—3)
W tut. c. k. Sądzie znajdują się zło­

żone od lat dawnych przedmioty niewiado­
mo do jakich spraw karnych należące, a 
mianowicie:

40 sztuk strzelb, 
jedna lufa, 
cztery pistolety, 
jedna waga pomostowa, 
jedna waga wisząca,
20 małych wag bez szalek,
47 sztuk ciężarków do wag większych 

i mniejszych,
jedna laska,
jeden rożek na proch,
jedna poszwa na poduszkę.
Gdy właściciele tych przedmiotów są 

nieznani, przeto po myśli § 376 p. k. wzywa 
się wszystkich, którzyby do tych przedmio 
tów prawa własności sobie rościli, aby się 
w przeciągu roku od dnia trzeciego ogło­
szenia tego edyktu w tut. c. k. sądzie zgło­
sili i swe prawa własności wykazali, gdyż 
po bezskutecznym upływie tego terminu 
przedmioty te będą sprzedane przez publi­
czną licytacyę a uzyskana cena kupna bę­
dzie do kasy rządowej wniesioną.

Liszki, dnia 26 kwietnia 1895.

L. 3794 (2972 3— 3)
0. k. Sąd powiatowy w Szezercu za­

wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu

Wincentego Janigę, że celem doręczenia mu 
tusądowej uchwały z 12 stycznia 1895 1. 
11762 w sprawie egzekucyjnej Jakóba Kling- 
hofera przeciw W incentemu Janidze o za­
płacenie kwoty 295 zł. wa. z pn. ustanawia 
się dla niego kuratora w osobie Filipa Simona 
ze Szezerca. któremu uchwałę tę się doręcza.

Wzywa się zatem Wincentego Janigę, 
aby o swem miejscu pobytu sądowi doniósł, 
lub innego pełnomocnika sobie ustanowił 
gdyż inaczej sam sobie złe skutki przypisze.

Szczerzec, 17 kwietnia 1895.

L. 2169 (3013 3 - 3 )
Niewiadomego z miejsca pobytu Ohai- 

ma Kalba zawiadamia się, że Mojżesz Ten- 
cer wniósł przeciw riiemu prośbę dnia 22 
marca 1895 1. 2169 pto 12 zł. w. a. z pn. 
o dozwolenie egzekucyjnego osza-owania 
realności whl. 325 gminy katastr. Czudec 
w skutek czego wyznaczono termin na dzień 
10|maja 1895 i dla niewiadomego z miejsca 
pobytu ustanowiono kuratora ad actum w 
osobie Zygmunta Holcera c. k. notaryusza 
w Strzyżowie

Strzyżów, 6 kwietnia 1895.

L. 1088 (2897 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Potoku złotym 

zawiadamia, iż po Abrahamie Jechlu Heller, 
zmarłym daia 6 maja 1887 w Botuszanacb 
bez rozporządzenia ostatniej woli, wdrożył 
postępowanie spadkowe i wzywa z miejsca 
pobytu sądowi nieznane córki tegoż Esterę 
Heller i Mariern Heller, tudzież wnuczkę 
Ides Gred nger, ażeby w przeciągu roku od 
dnia dzisiejszego licząc w tut. c. k. sądzie 
zgłosiły się i do spadku tego oświadczyły się 
tem pewniej, ileże w razie przeciwnym po­
stępowanie spadkowe tylko z oświadczonymi 
spadkobiercami i z kuratorem dla nieobec­
nych w osobie Lazara Bosena z Potoka zło­
tego ustanowionym będzie przeprowadzone.

Potok złoty, dnia 20 marca 1895.

L. 11017 (2951 3— 3;
0. k. Sąd obwodowy w Ezeszowie ni- 

niejszem ogłasza, że na prośbę Dawida Wol- 
kenfelda, wdraża się postępowanie codo za­
gubionej książeczki wkładkowej z daty Łańcut 
14 września 1892 Nro 3892 na kwotę 400 
zł. w. a. na imię Dawida Wolkenfelda opie­
wającej a przez Towarzystwo zaliczkowe w 
Łańcucie, stowarzyszenie zarejestrowane z 
nieograniczoną poręką, obecnie zwane kasa 
zaliczkowa i oszczędności w Łańcucie wydanej.

Wzywa się zatem niewiadomego posia­
dacza powyższej ksązwzki  wkładkowej, aby 
takową w ciągu 1 roku 6 tygodni i 3 dni 
licząc od dnia dzisiejszego w tutejszym sądzie 
złożył, inaczej bowiem po upływie tego ter­
minu, amortyzacya wyżej oznaczonej ksią 
żeczki wkładkowej, orzeczoną i takowa jako 
unieważnioną uznaną będzie.

Bzeszów, dnia 20 grudnia 1894.

(-3076 2 - 3 )
Dr. Józef Smolka adwokat we Lwowie 

został na mocy uchwały Bady dyscyplinarnej 
z dnia 17 listopada 1894 1. 191 zatwierdzonej 
orzeczeniem Senatu dyscyplinarnego c. k. 
Najwyższego Trybunału z dnia 7 lutego 1895
1. 542 z listy adwokatów wykreślony.

Substytutem jego pozostał nadal p. Dr. 
Wilhelm Holzer adwokat we Lwowie.

Z Wydziału Izby Adwokatów.
Lwów, dnia 19 kwietnia 1895.

I . 8263 (3056 2 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy w Tarnowie jako 

handlowy ustanawia w sprawie weksjowej 
Szyji Gurgela przeciwko Mikołajowi Świę- 
chowi, niewiadomego z pobytu Mikołaja 
Święeha kuratorem adwokata dr. Malawskiego, 
substytutem tegoż adwokata dr. Steca i poleca 
im, aby praw kuranda wedle ustawy strzegli.

Tarnów, 25 kwietnia 1895.

L. 4923 _ (3063 2 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Gorlicach za­

wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Michała Nowaka, że dnia 8 kwietnia 1895 
do 1. 4928 wniósł przeciw niemu Jan Czajka 
skargę o 280 zł. na którą równocześnie \° j 
znaczono termin do rozprawy na dzień 6 
czerwca 1895 o godzinie 9 przed południem, 
tudzież, że dla niewiadomego z miejsca pobytu 
pozwanego ustanowiono kuratora ad actum 
w osobie pana Dra Franciszka Ksawerego 
Dz,lubczyńskiego adwokata z Gorlic.

Będzie zatem rzeczą pozwanego kura 
torowi swemu wcześnie udzielió informacyi 
do obrony lub innego zastępcę sobie usta­
nowić, w przeciwnym bowiem razie skutki 
szkodliwe z zaniedbania tych ostrożności wy­
niknąć mogące, pozwany sam sobie przypisać 
będzie musiał.

Gorlice. 9 kwietnia 1895.

L 4913 (3064 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Gorlicach za 

wiadamia nieznanego z miejsca pobytu Iwana 
Więcka z Nowicy, iż Dawid Goldmann wniósł 
na dniu 27 maja 1893 l. 6816 prośbę o do­
zwolenie wpisu prawa zastawu dla sumy 160 
zł. w stanie biernym ciał hipotecznych lwh. 
56, 84, 85 ks. grunt, gminy Nowica, Iwana

Więcka własnych, a zapadłą wskutek tego 
rezolucyę z dnia 14 czerwca 1893 1. 6816 
doręczono kuratorowi p. adw. dr. Sternowi 
w Gorlicach.

Gorlice, dnia 9 kwietnia 1895.

L. 21259 (2949 3 - 3 )
0. k. Sąd krajowy we Lwowie ustana­

wia w sprawie przekazania kapitału wyna­
grodzenia za odięcie prawa propinacyi w 
majętności Nowosiółki kardynalskie dla n ie ­
wiadomej z życia i miejsca pobytu Michaliny 
z Paluszyńskich Ebenberger kuratora w oso­
bie adw. dr. Piątkowskiego a zastępeą jego 
adw. dra Bałłabana we Lwowie.

O tem zawiadamia Michalinę z Palu­
szyńskich Ebenberger z wezwaniem, aby 
ustanowionemu kuratorowi potrzebne do o- 
brony praw jej środki udzieliła lub innego 
pełnomocnika ustanowiła gdyż skutki zanie­
dbania sama sobie przypisze 

Lwów, 20 kwietnia 1895

L. 19912 (2917 3 - 3 )
0. k. Sad krajowy we Lwowie wzywa 

posiadacza książeczki wsł-dkowąj gal. kasy 
oszczędności we Lwowie Nr. 72877 na imię 
Piotra Miksiewicza opiewającej z pierwotną 
wkładką wniesioną d. 26 października 1892 
w kwocie 10 zł., której stan 1 stycznia 1895 
wynosił 126 zł. 33 ct. wa., aby książeczkę 
tę przed upływem 6 miesięcy licząc od dnia 
trzeciego ogłoszenia w urzędowej części 
Gazety lwowskiej niniejszego edyktu w Ga­
zecie Lwowskiej temnż sądowi tem pewniej 
przedłożył, ile że w przeciwnym razie rzeczo­
na książeczka za amortyzowaną i nieważną 
uznaną zostanie.

Lwów, d. 12 kwietnia 1895.

L, 4674 (3023 3 - 3 )
0. k. Sąd obwodowy w Kołomyi usta­

nowił w sprawie Abrahama Offenbergera 
przeciw Maryi Ududowicz i tow. o 100 zł. 
wa z pn. dla nieznanego z miejsca pobytu 
pozwanego Kazimierza Zerygiewieza adwok. 
dr. Kraśnickiego kuratorem z substytucyą 
adwok. dr. Haczewskiego i doręczył kurato­
rowi adw. dr. Kraśnickiemu nakaz zapłaty z 
23 lutego 1895 1. 3387 dla Kazimierza Ze- 
rygewicza przeznaczony.

Kołomyja, 23 marca 1895.

L. 7897 (2963 1—3)
G. k. Sad pow iatowy w Mostach wiel­

kich czyni ninUjszem wiadomem, że na dn'u 
28 października 1889 um arł w Winnikach 
pod Żółkwią Józef vel Jaśko Berger właściciel 
posiadłości gruntowej wyk hip. 1. 15 ks. gr. 
gminy Przystańoe objętej bez pozostawienia 
ostatniej woli rozporządzenia

Gdy temuż sądowi nie jes t wiadomem, 
czy i którym osobom przysługuje prawo do 
jego spadku, przeto wzywa się tych wszyst­
kich, którzy zamyślają z jakiegobądź tytułu 
prawnego do spadku rościć pretensyę, ażeby 
swoje prawo do spadku w przeciągu jednego 
roku od dnia poniżej podanego licząc zgłosili 
przed tymże sądem, wykazali takowe i wnieśli 
oświadczenie do spadku, w przeciwnym bowiem 
razie postępowanie spadkowe dla którego 
tymczasem pan Józef Tabiński e k. nota- 
ryusz w Mostach wielkich został ustanowiony, 
będzie przeprowadzone z tymi, którzy się 
oświadczą i tytuł prawny wykażą i im spadek 
zostanie przyznany, zaś nieobjęta część spadku 
albo, gdy się nikt do spadku nie oś wiadczył, 
cały spadek państwu jako bezdziedziczny 
przypadnie.

Mosty wielkie, dnia 81 grudnia 1894.

L. 2625 (2962 1 - 3 )
Zawiadamia się nieznanych z miejsca 

pobytu Salamona Herzberga i Samuela Jonę 
2 im. Scheinfelda, że w sprawie zgłoszenia 
przez Temę W ilf dawnego ciężaru dla sumy 
741 zł. wa. z pn. do stanu biernego wykaz 
hipot. 1. 78, 121, 120 i 1166 ks. gr. Bory­
sławia ustanowiony został dla pierwszego 
kuratorem adwokat dr Bosenbusch, zaś dla 
drugiego adwok. dr. Falk z Drohobycza.

Wzywa się ich przeto, aby tym kura­
torom potrzebnych informacyj udzielili, lub 
innych kuratorów ustanowili, g iyż w prze­
ciwnym razie sami złe skutki poniosą.

C. k. Sąd powiatowy 
w Drohobyczu, 28 lutego 1895.

L. 813 (2903 1 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Sądowej wiszni 

zawiadamia w niewiad^mem miejscu w Ame­
ryce przebywającego Wolfa Kamertnana celem 
doręczenia mu uchwał tusądowych z dnia 29 
maja 1893 1. 3408 i z dnia 2 ' sierpnia 1894
1. 5815 w sprawie zapisania Wysokiego Skarbu 
Państwa za właściciela 1/5 części sumy 700 
zł. m. k. na realności 1. k. 394 w Sądowej 
Wiszni na rzecz Beria Kamermana zahypo- 
tekowanej, że dla niego kuratorem Włodzi­
mierz Stromczak w Sądowej-wiszni ustano­
wiony został i że bądź z tym się porozumieć, 
bądź innego zastępcę sobie obrać i tego tu­
tejszemu sądowi wskazać ma.

0. k. Sąd powiatowy.
Sądowa-wisznia, dnia 13 lutego 1895.
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L. 22810 (3020)

0. k. jen eran a  Dyrekcja austryackich 
kolei państwowych wniosła p danie wzglę­
dem zarządzenia wydzielenia gruntów zajętych 
pod budowę II toru kolejowego na linii 
Kraków-Lwów i przeniesienia tychże do księgi 
kolejowej po myśli § 18 ust. z 19 maja 1874 
1. 70 Dz. pp. a to w gminie Pełkinie część 
pgr. 460/2 w obszarze 145 kwadr.0 Antoniego 
Grunt i Maryi 2o Lech własnej i części pgr. 
2564/2 w obszarze 14 kwadr.0 Antoniego Grunt. 
Maryi Grunt, Michała, W alentego, Anny 
Jureczko, Franciszka, Z- fii Kreaz i Katarzyny 
Kceur własnej.

Pozostawiając stronom interesowanym 
wolność przepisania tego podania z załącz­
nikami w tns. registraturze wzywa się wszyst­
kich, którzyby powyższem żądaniem ezulisię 
pokrzywdzeni, aby najpóźniej do dnia 28 lipca 
1895 swe roszczenia w sądzie tutejszym pi­
semnie, lub ustnie zgłosili, gdyż późniejszych 
zgłoszeń się nie uwzględni. W  szczególności 
zaś wszystkich wierzycieli hipotecznych w 
dziale ciężarów hipotecznych, których zrea­
lizowanie mogłoby doprowadzić do przymu­
sowej sprzedaży gruntu kolejowego zawia­
damia się przez doręczenie napisów z doło­
żeniem,, że ich milczenie uznane będzie za 
przyzwolenie na przeniesienie gruntów bez 
ciężarów.

Prawa rzeczowe, któreby w dniu przy­
bicia edyktu niniejszego w tutejszym sądzie 
lub po tymże dniu na gruntach powyższych 
przeciw poprzednikom kolei byłe nabyte, nie 
zostaną uwzględnione przy wpisaniu tych 
gruntów do księgi kolejowej.

Edykt przybito w sądzie dnia 28 kwietnia
1895.

G. k. Sąd powiatowy.
Jarosław, 80 listopada 1894.

t a —3&Sm

L. 14535 (3050 1— 8)
C. k. Sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie ogłasza, te  na prośbę Mendla Nem- 
hch? de pr. 13 marca 1895 1. 14535 usta­
nowił dla niewiadomego z miejsca pobytu 
Apolinarego Tustanowskiego w sprawie prze­
ciw niemu pto 100 zł. z pn. kuratorem ad w. 
dra Krasińskiego a tegoż zastępcą adw. dra 
Kwiatkowskiego i wzywa przeto Apolinarego 
Tustanowskiego, by temuż kuratorowi infor- 
macyi do swej obrony udzielił lub innego 
zastępcę sądowi wskazał.

We Lwowie, d. 23 marca 1895.

Doniesienia prywatne,

t i i z a l  turecki wełniany 4 metr. długi, 2 m. sze- 
reki, do nabycia. Wiadomość w Administraeyi 

„Gazety Lwowskiej".

»
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L. 1694 _ * (2987 1— 3)
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Jaśle zawiadamia niewiadomego z miejsca 
pobytu Antoniego Pelczara, te  Antoni Zych 
wytoczył przeciw niemu pozew de praes. 16 
marca 1895 1.1694 o wydanie nakazu zapłaty 
sumy wekslowej 100 zł. z pn na podstawie 
wekslu z daty Korczyna 29 kwietnia 1893 
na 100 zł. opiewającego, za miesiąc od daty 
płatnego przez niego akceptowanego i że 
kuratorem dla niego ustanawia Dra Wledigera 
ze substytucją Dra Steinhausa adwokatów 
w Jaśle.

Jest tedy rzeczą Antoniego Pelczara 
zgłosić się do ustanowionego dla niego ku­
ratora, celem udzielenia mu informacji, lub 
sobie innego pełnomocnika ustanowić, gdyż 
inaczej sam sobie złe skutki przypisać bedzie 
musiał.

Jasło, 16 marca 1895.

L. 556 (3031 1—3)
O. k. Sąd powiatowy w Gorlieach usta­

nawia w sprawie tabularnej Michała Pencaka 
przeciw Władysławowi Duszy dla tegoż ostat­
niego nieznanego z miejsca pobytu, kuratorem 
p. dr. Sterna adwokata w Gorlicach i temuż 
doręcza tut. sąd. rezolucję z dnia 10 czerwca 
1894 1. 5597, dozwalającą wpisu prawa 
własności ciała hipot. wbl. 61 ks. gr. gminy 
Łużna objętej, na rzecz Michała Pencaka.

Gorlice, dnia 23 lutego 1895.

a r i a -  
c e l s k i e

żołądkowe
sp o rz ą d z o n e  w  aptece pod 

A niołem  Stróżem
C. B rady

W Kromieryiu (SSarawa), 
stary i znany środek 
leczniczy, działający znako­
micie przeciw wszelkiego 
rodzaju chorobom żołądka. 
Tylko prawdziwe zaopatrzone eae&ofc 
umłEszczaitym znaklso: ocfircanym 1

Cena fiaszki * «  et., 
podw ójnej JO ct.
Składniki są podane.

prawdziwe MapiaceSsIiie 
Krople źefądhow e są
do nabyołft w 

L w o w i e  główny sk ład  ap t. d r. P io tr  Miko- 
laseh, Jakób Beieer, Stanisław Lachowicz, dr. T. 
Zarzycki, Krzyżanowski, Jakób P iepes, Zygmunt 
Ruefeer, K. Sklepiński, Wewiórski, Tytus Łazowski, 
Ant. Ehrbar — w B e ł z i e  apt Gross — w B ó b r e e  
apt. Balbina Międlieka — w B o r s z e z o w i e  apt. 
M. Piotrowski — w B r o d a c h  H. Grunspanc, apt. 
Brońisław "Witosławski,M. Kułak, W. Lacdesbsrg, T£. 
Maryanowski i Sp., W. Kosińskiego spadk. —■ w 
B r z e ż a n a c h  Durst — w B u o z a c z u  apt 
Kornel Lewicki — w C z o r t k o w i e  apt. Lu­
dwik Noss — w D ą b r o w i e  apt. W. Heine — 
w D o l i n i e  apt. F. M Traufellner — w D r o h  o- 
b‘y e z u  apt. Krzyżanowski, Tobiaszek— w G l i n i a ­
n a c h  apt. A. HeJm — w G r ó d k u  apt. J. Hesehe- 
les. — w J e z i o r n i e  apt. Czeiaeryńeki, Zahra-
dnik — w J e z i o r z a n a c h  apt. A. Kraińeki — 
w H u s i a t y n i e  apt. Czerski, Piekarski — w K a ­
m i o n c e  strum. apt. Karol Piepas, Karol Pilewski 
w K o p y o z y ń e  a o h apt. Reder — w K r a k o w e u  
apt. Feliks Walczak — w Ł o p a t y  n i e  apt. St. 
Griinfeid — w M i e l n i c y  apt. Krokowski — w 
M o s t a c h  wielkich apt, J. Zieliński — w N i e m i -  
r o w i e  apt. Przedrzymiraki — w P o m o r z a n a c h  
apt. A. Aleksiowicz”— w P o t o k u  z ł o t y m  apt 
Br. Witkiewicz, — w P r z e m y ś l u  apt. Nahlik, 
Aleksander Mańkowski, J. Masze wski, Z. Kaiieki, 
Lepiankiewiez — w P r  z e m y ś 1 ac. a eh  apt. H 
Englender — w O i e s k u  apt. A, Kofler — w R a- 
d z i s c h o w i e  apt. Jaśkiewicz — w R o z d o 1 e 
apt. Lud. Mierzwiński — w R z e s z o w i e  apt. An­
toni Kropiuski, W. Kalinowski, M. Pron — w S a m ­
b o r z e  apt. Aleksiewiez, Maresch — w S k a l e  
apt. Wojciech Rogalski — w S k o l e m  apt. A. Le­
chowski — w S o k a l u  apt. E. Wysoczański — w 
S t r u  s o w i e  apt. Józ Łobos — w S t r y j u  apt. 
Chalbazany, Komorowski, Karol Jahr -  w T a r ­
n o p o l a  apt. Fleischmanii, Frane Jamrógie viez 
i Kahaas — w T ł u m a c z u  apt. Winc. Sz&n- 
feowski — w  T u r c e  apt. spadkobierców ł |.  ? 'a " 
teka, — w T y ś m i e n i c y  apt. H. Rubla w Z b a ­
r a ż u  apt. J. Kruh — w Z b o r o w i  e apt. Rappa- 
po:t —  w  Z ł o e z o w  ie apt. Peteseh Rappaport — 
w Z u r a w n  ie apt. J  L. Tomaszewski 51

k a n t o n  w y m ia n y
c. k. uprz. galic. akcyjnego Banku hipotecznego

Icu.pi3.je 4 spizećLo,] e
w szys tk ie  pap iery  w a r to śc io w e  i monety

po kursie dziennym najdokładniejszym me Leząc żadnej prowizji.
J a k o  d o b r ą  i  p e w a ą  lo fcanyę p o le c a

41/2 pre. pożyczkę krajową galic.
4 pre. pożyczkę krajową galicyjską  

koronową.
49/a pre. lis ty  hipoteczne.
5 pre. lis ty  hipoteczne premiow.
5 pre. lis ty  hipoteczne bez premii- 
4 pre. iis ty  Towarzystwa kredyto­

wego ziem skiego.
4*/2 pre. Banku krajowego.
4 pre. listy  zast. Banku krajowego.
5 pre. ob ligacje komunalne Ben su

4 pre. pożyczkę propin. galicyjską
5 pre. pożyczkę prop. bukowińską 
4^  pre. pożyczkę węgierskiej kolei

państwowej
4Vs pre. pożyczkę propin. węg.
4 nrc. weg. ob ligacje In demu Iz.

krajowego. t austryaekie i w ęg iersk ie ,...........................
. . .  , . ,l  ”  Ranku hipotecznego zawsze nabywa i sprzedaje
które to papiery kantor

. v,r7vimu''e od P. T. kupujących wszelkie wyloso-
UWAGA. Kantor wymiany Banku hipoteczn » P", ł J0W8( tudzież zapadłe kupony za gotówkę, bez

wane, a już płatne miejscowe jedvnie za potrąceniom rzeczywistych kosztów,
wszelkiego potrącenia, zas zamiejS'con s j  j  kupony dostarcza nowych arkuszy kuponowych 

Do efektów, u których wyczerpały się kuF y, g
za zwrotem kosztów, które sam ponosi.

.f t. *- .

C U a y t o n  <k S b n t t l e w o r t h
we Lwowie, przy ul. Gródeckiej 1. 22

polecają na sezon-wiosenny swój obficie zaopatrzony
skład m u B E j n  i narzędzi rolniczych

znanych ze znakomitego wykonania i doskonałej konstrukcji,
a mianowicie: 442

pługi jednoskibowe i wieloskibowe, pługi obracalne, 
extyrpatory, podskibowce, plewniki, brony, siewniki 
rzędowe o dowolnej ilości i oddaleniu rzędów, siewniki

szerokorzutne i t. d.
Naprawy maszyn uskuteczniają w swoim warstacie pędzonym parą

tanio i dokładnie.
Cenniki ilustrowane na żądanie gratis i franko.

C. k. uprz. galicyjski akcyjny Bank hipoteczny.
~613

Przy 26 losowaniu
50o niepremiowanjck listów hipotecznych

które się odbyło dnia 80 kwietnia 1895, zostały wyciągnięte wszyst­
kie znajdujące się jeszcze w obiegu, a dotąd niewylosowane 5% niei>re- 
miowane listy liipoteczne seryj A. B. 0. D. E.

Wypłata tych wylosowanych 5%  listów hipotecznych nastąpi dnia 
1 listopada 1895, z którymto dniem oprocentowanie onych ustaje.

Kupouy nieściągniętych dnia 1 listopada 1895 wylosowanych 5%  listów 
hipotecznych będą wprawdzie w myśl §. 131 statutów i nadal wypłacane, je­
dnakże kwota takowych będzie strąconą przy spłacie kapitału.

Lwów, dnia 30 kwietnia1" 1805.
(Przedruk nie będzie płacony.) O y re k c y a 1

T 7—7---"~

EOUITABLE
f i

w Stanach Zjednoczonych
jak z cyfer poniżej umieszczonych wynika, jest:

1) największem Towarzystwem ubezpieczeń na 
kuli ziemskiej, jest

2) w Austro-Wegrzech koncesyonowane, tu mu­
si rezerwę lokowad i podlega tutejszym władzom 
i sądom, daje zatem

obok bardzo znacznych korzyści 
wynikających z systemu tontynowego
" najzupełniejszą gwaraneyę. *
Stan z końcem roku 1891

Stan ubezpieczeń . . . .  20J 2,236.392
R e z e r w a ......................................  274,763.844
Fundusz zysków . . . .  65,732.451
Nowe w r. 1891 zawarte ubezpieczenia 582,795.827 

Przykład rezultatu tontyny 20-to letniej:
Pan J. K mając przed 20 laty — lat 40, ubezpieczył 10.000 zł. płatnych 

na wypadek śmierci jego, jednak pod tym w arunkiem, że premię tylko przez 20 
la t opłacać będzie. Opłacał 011 rocznie 388 zł. 30 ct. Obecnie mimo, iż jest przy 
życiu, podniósł 1) gwarantowaną rezerwę zł. 590ł.60, 2) nagrodzony zysk zł. 
6135.40, razem 12 040 zł., a przytem był od pierwszej chwili na 10.000 
zł. na wypadek śmierci ubezpieczony.

Police ,.Equitable“ są po 3 (względnie 2) latach płatne na­
wet na wypadek śmierci przez samobójstwo. (13)
Reprezentaeya dla Galicyi i Bukowiny w© Lwowie 
ul. Wałowa, pod kierownictwem Jakóba Piepesa" JĘ M
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D robne  o g ło sz e n ia

4^1 orzelu ik  w sile wieku, teoretycznie iprakty- 
eznie wykształcony, z ehlubnemi świadectwami 

i poleceniami, poszukuje miejsca, najchętniej na tan­
tiemę. — GorzelDik p. r. Busk. 592

T a
fa  2  zł. przerabiam każde najmocniej zbite ma- 
 ̂ teraoe (3 poduszki) stare kołdry przyjmuję do 

pokrycia, drelichy, wełniane atłasy, poleca najtaniej 
Józef Schuster, Lwów, Kopernika 7. 541

rak ład  ■wodoleczniczy „M arjó w k a“
 ̂ koło Lwowa (p. Lwów). Otwarcie sezonu 15 

maja. Bliższe szczegóły w inserataeh. 617

M aturalne świeże wody mineralne ro ty- 
godnia otrzymuje handel towa>ów korzen­
nych, herbaty, win, delikatesów W I. Ba*  

i.anta, Lwów, Halicka 8 6 ’3

Majątek ziemski
odległy 17 kilometrów od Lwowa, 5 kilometrów od 
bitego gościńca i w budowie się znajdującej kolei, 
obszaru około 1000 morgów, z tego lasu w najle­
pszej kulturze około 850 morgów, a łąk dwukośnyeh 
przeszło 100 morgów, jest do sprzedania. Bliższa 
wiadomość u adwokata dr. H. Kopeekiego we Lwo­

wie, ul. Słowackiego 8. 618

TUTKI
odznaczone

ii edalami
S/W. KIEIOJOMRTE60

są de nabycia  
w e wszystkich  

bsudlaeh  
i trafikach.

2

1 iii Ludwika Stadtmullera n Łwivie.

Willa z ogrodem
we Lwowie, w pobliżu śródmieścia, bardzo dobrze 
położona, parterowa, pięknej architektury, wewnątrz 
z komfortem urządzoaa — o 9 pokojach, 1 garde­
roby, 2 kuchniach, 1 werandy oszklonej i 3 poko­
jach dla służby, wraz z ofioymż zawierając--, pral­
nię, maglownię i drewutnię, w razie p trzeby staj­
nię i wozownię — jest za cenę umiarkowaną za­
raz do sprzedania, lub też na mniejszy majątek 
ziemski zamiana możliwą. Bliższej wiadomości z wy­
kluczeniem pośrednictwa udziela właściciel we Lwo­

wie, ulies Ochronek 1. 4. 588

N O R SZT A T
Zakład zdrojowy i wodoleczniczy, sta-
eya kolejowa, poczta i telegraf w miej­
scu. Kąpiele bromowo-solankowe, boro­
winowe i rzeczne. Leczenie żętycą, elek­
trycznością i masażem. — Wskazania: 
choroby gardła, płuc, żołądka, kobiece, 
nerwowe, reumatyzm, niedokrewność 
skrofuły. Sezon otwarty od 15 maja do 
15 października. Koszta pobytu z lecze­
niem od 25 zł. tygodniowo.

Dr. L. Tyszkowski, Morszyn.

580

C I E P L I C E
TRENCZYŃSKIE

Kąpiele siarezane od 27—31° R. na Wę­
grzech, w Małych Karpatach, 20 minut drogi 
od stacyi Tepla - Trencsin - Teplitz. Kąpiele 
wannowe, basenowe i natryski wzorowo urzą­
dzone, skuteczne w artrytyzmie, reumatyzmie, 
cierpieniach nerwowych, obwodowych i cen­
tralnych, cierpieniach skóry, obrażeniach 
kości i t. p.

Do masażu personal wyćwiczony. Mieszka­
nia od 50 ct. do 3 zł. na dobę. Lecznica, 
teatr, konceria. Kuchnia wykwintna. Woda 
do picia z górskich źródeł.
Sezon ort 1. maju do 30. wr/.eśnia.

W maju i wrześniu za 3 zł. mieszkanie 
i stół. D yrekcya k ąp ie low a  rozsyła 
prospekty bezpłatnie. Broszura  dr. F i­
lipk iew icza do nabycia w celniejszych 
księgarniach. 429

WYROBY SPEGYALNE

P A R F U M E R Y N

m  YSOLETTES DE PARMĘ!

E O .  P I N A U D
M y d ło .................. AUX DIOLETTES DE PARNIE
Ssseneja dla chustek . aux V!0lETTcS OE PARNIE 
W o d a  tualetowa.. AUX tflGLETTES DE PARNIE
P o m ad a  RUX V!0LETTES DE PARNIE
O le je k    AUX l/IOLETTES DE PARNIE

j P uder ry jow y . Ai!i !/IOLETTES DE PARNIE 
K osm ety '" . AUX tfiOLŁTTcS DE PARMĘ

j , 87 , B o u le \a rd  de S trn sb o u rg , 87

80 wAv. pem yi
z prowizyą do 120 z ł. m iesięcznie, 
w znacznem  przedsiębiorstwie. — 
Kaucya gotowizną 3500 z ł. Zabez­
pieczenie rz«czowe przew j ższające 
znacznie kaucyą. — Zgłoszenia od 
3 - 5  w Towarzystwie ubezpieczeń 
Im ienia Gdzeli, u lica  Chorążczyzna 

1. 18 I. iętro. 615

 P r o s #  Yorlslro
z dużej, szybko rosnącej rasy 
7 do 8 tygodniowe, są do na­
bycia w chlewni Zarszyn, po­

czta i stacya loco. 491

0. k. uprzyw.

Fabryka szkła
taftow ego i źwierciadtow ego

KUPFKR & GLA8ER
Lwów, ul. Kazimierzowska 28.

polecają swe najlepsze 
w yroby  k ra jow e

szkła w taflach
we wr-z'.stkich jak- pc«ach i rozm iarach  

zwłaszcza
szyby solinowe (belgijskie), 

s z k ło  d a c h o w e
kolorow e, mati-wo i w desem seb ,

szkło źwierciadłowe,
ja k  i lu s tra  w ram ic i)  itp  

Oszklenia now ych budowli wyko- 
nywuje się pod gwaraneyą u aj sta 

ranniej.
504RWBtR

10 medali zasługi.

J A N  IH N A T O W IG Z
poleca niezawodne i wypróbowane 

środki do wytępienia owadów doinowyeli
mianowicie:

GrylonFeitilin
do wyn szczenia moli z zarodkami 

sukniach, futrach i meblach. 
Fena <50 ct.

w

Ziółka antimolowe
do przechowywania futer. 

P u d e łk o  30 ct.

Papier antimolowy
ochrania od m oli futra, suknie, portiery, 

firanki i m eble.
Sztuka 3 ct. w. a.

wytrawa szwab;?, karakony, stonogi 
świerszcze, szezyp&wki, karaluchy, pru­

sak i i t. p.
Fluko u 30 ct.

M i k o t o n
niezawodny środek do wytępienia 

pluskw.
F lak on  50 ct.

Proszek perski
do w y g u b ie n ia  pcheł i t. p. owadów. 

Paczka 5, lO  ct. 
F lak o n  20, 30 ct. w . a.

W e  L w ow ie  : przy ul. Kopernika 1. 8 i przy ul. Halickiej róg Wałowej 
W  K ra k o w ie : Sukiennice 1. 20. Czern iow ce: Rynek 1. 2.

Srebrny medal wystawy 1994 za wzorowe urządzenie zakładu

Zakład wodoleczniczy „Marjówka“
I s o ł o  L i c o w a ,  p o c z t a ,  Z L iw ó ^ w  

pod czynną opieką grona P. T. Lekarzy lwowskich.
Rozpocznie sezon 15 maja. Informacji udziela do 15 maja ul. Jagiellońska 1. 6,

później w Marjówc-e:
D r. W ale ryan  Serbeikski, kierowik zakładu.

najsilniejsza solanka jod i brom zawierająca
tuż przy stacyi kolejowej tejże nazwy wśród pysznych gór położona, 4 '/, godziny HM

od Krakowa odległa.
Łazienki znacznym  naaładem  kom pletnie przebudowane i według Ml 

wszelkieh wy.a agań z komfortem urządzone. Źródła uporządkowane, mie- W
szkania odnowione, wszelkie wygody, ceny umiarkowane. W

Sezon rozpoczyna się 1 czerwca. NK
Wszelkich żądanych wyjaśnień udziela i zamówienia na mieszkania przyjmuje m  

Zarząd  zak ładu  zdrojow ego w  R abce w|
XDr. K a z i r a i e i z  H a d e n .  564 f ł j

Bossyjską herbatę karawanową
w oryginalnem opakowaniu Sergiusza W asilew icza  P e r ło w a  w M oskwie, opako

waną pod nadzorem ces. ross. władzy cłowej po cenach moskiewskich, począwszy od zł. f.80
aż do zł. 10.40 za funt roasyjski poleca

B. S Z A B Ł O W S K I
we Lwowie, ul. Trybunalska 1. 1.

Zamówienia przynajmniej na trzy funty wysyłamy franko.
Sam owary prawdziwe tu lsk ie  z fabryki Woroneowa, tacki, miseczki mos:ężne i drewniane 

oraz czajniki porcelanowe rossyjskie po najniższych cenach.
F rancuskie filtry  ahestowo-węglowe nMnig-nen“ w Paryżu uznane jako najlepsze przez naj­

słynniejsze powagi lekarskie Francyi, Anglii, Rossyi eto. — Poświadczenie Wgo prof. dr. 
Korczyńskiego.

Zupełne zabezp ieczen i się od Tyfusu, cholery i wszystkich chorób zakaźnych przenoszących
się przy udziale wody.

Proszek autiwapniowy i antibak«yllusowy „Maignen“ polecony przez chemików dla sterylizowa­
nia wody do picia i czyszczenia wody twardej z wapna.

4 para ty  do filtrow ania wina, spirytusy, octu, likierów i wódek domowych.
Wyłączny skład na Lwów najlepszych tu tek  ejgaretow ych  „P lon ia“ K  Herliczki w Ki&ko- 

wie, z prawdziwej oryginalnej bibułki egipskiej „Verge Blanche. — Przy odbiorze z pro-
wineyi 50-j O sztuk opakowanie i odesłanie gratis i franko.

Cenniki herbaty, samowarów, filtrów .i pro-zku „Maignen* oraz tutek „ Polonia1* gratis i franko. 
B. SZABŁOWSKI sk iad  he-ba ty  r  ■ s;. js; iej karaw anow ej, Lwów, ul. T rybunalska 1 1.
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Konkurs.
Przy Brodzkiej Izbie handlowej i 'przemysłowej jest do obsadzenia posada 

prowizorycznego
zastępcy sekretarza

z płacą roczną 1000 zł. a. w.
Ubiegający się o tę posadę mają sio wykazać obywatelstwem austryackiem, 

wiekiem niżej 4'* lat, i trzema świade ctwami z odbytych trzech egzaminów 
państwowych lub w braku tychże wykazać się taką wydatną działalnością na 
stanowisku sarnodzielnem, któraby pożądaną kwalifikacyę do powyższej posady 
należycie udokumentowała. Nadto wymaga się dokładnej znajomości języka pol­
skiego i niemieckiego oraz nieposzlakowanego charakteru.

W razie okazanego uzdolnienia, dozna zastępca sekretarza pierwszeństwa przy 
nastąpić mającem obsadzeniu posady sekretarza.

Ostemplowane i własnoręcznie pisane podania wraz z dokumentami 
i curriculum vitae mają być wniesione do Prezydyum tutejszej Izby najpóźniej 
do 20 maja b. r.

Brody, dnia 26 kwietnia 1895.
Prezydent: Byk Sekretarz: Herzberg-Frankel.

Na rok bieżący wyszedł świeżo z druku
CeniSk farh9 maferyaló w, artyku­
łów iomowo » goipodarskicłi itp.
w ks rapletniejszem wydaniu, znacznie powiększony 
przez wiele nowych artykułów, a który o trzy mad 

można bezpłatnie w handlu

ALOJZEGO HUBNERA
624

Lwów, Rjynek I. 38.

Ostrzeżenie.
Ostrzegam przed wekslami na moje nazwisko wysta 

wionemi. Nie podpisywałam i płacid nie będę.
Kutyska, w kwietniu. 591

Anna z Petrowiezów Gątkiewiczowa.
Z drukarni W ł. Ł osiń sk iego ul. C saraeekiego 1. 12. dosis Werjier* dZarsądc* W ł. J . W eber) Papier s fabryki papieru J. Fijałkowskich.


